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Amerykanie 
zbombardowali wieś
w pobliżu granicy ChRL

H A N O I —  L O N D Y N  P A P . - -  Jak podała W ietnam ska Agen  
cja In fo rm a cy jn a , oddziały obrony przeciw lotniczej W ie t­
nam skiej A rm ii Ludow ej zestrze liły  w  poniedziałek nad 
prow incją  Quang B inh  jeden samolot am erykański. Ogólna  
liczba pirackich sam olotów zestrzelonych nad terytorium  De­
m okratycznej R ep u b lik i W ie tn a m u  wynosi ju ż  1397.

J A K  W Y N IK A  z don ies ień  
ra d ia  H a no i, w  o kre s ie  od 29 
czerw ca  b r. t j .  od czasu ro z ­
poczęcia p rzez U S A  b o m b a r­
d ow ań  p rzedm ieść  H a n o i i i  H a j 
fon g u , A m e ry k a n ie  tra cą  co ­
d z ien n ie  p rz e c ię tn ie  4 sam o lo ­
ty . W  c ią gu  o s ta tn ic h  2 m ie ­
s ięcy nad  te r y to r iu m  D R W  ze­
s trze lo n o  p on ad  250 sa m o lo ­
tó w  a m e ry k a ń s k ic h . L ic z b a  p i­
lo tó w  w z ię ty c h  do n ie w o li w  
c ią gu  lip c a  i  s ie rp n ia  p rz e k ra ­
cza ogó lną  lic z b ę  je ńc& w  z 
p ierw szego  p ó łrocza  b r .  —  
s tw ie rd z a  ra d io  H a no i.

W ie tn a m s k a  A ge n c ja  In fo r -

Wybuch bomby
w brazylijskim 

Ministerstwie Wojny
M E K S Y K  P A P . J a k  d o n o szą  z  

R io  d e  J a n e ir o ,  w  d ra p a c z u  c h m u r ,  
k tó r e  z a ję ło  d la  s w y c h  b iu r  b ra z y ­
l i j s k ie  M in is te r s tw o  W o jn y ,  e k s p lo ­
d o w a ła  w e  w to r e k  s b m . b o m b a  
d o m o w e j r o b o ty .  W  ś ro d ę  B r a z y l ia  
o b c h o d z i d z ie ń  n ie p o d le g ło ś c i,  k tó ­
re g o  D u n k te m  k u lm in a c y jn y m  m a  
b y ć  d e f i la d a  w o js k o w a  3J ly s .  ż o ł­
n ie r z y  w  R io  de  J a n e ir o .  A g e n c ja  
p ra s o w e  w ią ż ą  tę  e k s p lo z ję  z d z i­
s ie js z y m i u r o c z y s to ś c ia m i.  B o m b a  
n ik o g o  n ie  z r a n iła ,  a s - tra ty  m a te ­
r ia ln e  b y ły  n ie z n a c z n e . P o l ic ja  po ­
l i ty c z n a  w  S a n to s  a re s z to w a ła  7 l u  
ctz i, u  k tó r y c h  s tw ie r d z o n o  p o s ia ­
d a n ie  g r a n a tó w .

-  apartheid pozostał
L O N D Y N , W A S Z Y N G T O N , P A R Y Ż  P A P . —  W e w torek  

w e wczesnych godzinach popołudniowych zginął w  zam a­
chu p rem ier R epublik i Południow ej A fry k i I IE N D R IK  F. 
V E R W O E R D , twórca rasistow skiej po lity k i apartheidu. W ia  
domość w yw o ła ła  żyw e poruszenie na całym  świecie. N ie  
w yklucza się, że śmierć p rem iera  może przynieść bardzo  
poważne konsekwencje zarówno w  sam ej Republice Po łud­
n iow ej A fry k i, ja k  i w  Rodezji.

Z A M A C H U  d oko n a n o  w  s a li 
posiedzeń iz b y  p o s łó w  p a r la ­
m e n tu  p o łu d n io w o a fry k a ń s k ie ­
go w  K apsz tadz ie . P re m ie r za­
ją ł  m ie jsce  na ła w a c h  rzą d o ­
wych, gdy zb liży ł się do niego 
pos łan iec w  l ib e r i i  z a t r u d n i j -  
n y  od n ied a w n a  w  p a r la m e n ­
cie. P osłan iec, E u ro p e jc z y k  p o ­
chodzen ia  g reck iego , D IM IT R I  
S T A F E N D A S , rz u c ił s ię  n ie ­
spodz iew an ie  na V e rw o e rd a , 
zada jąc m u  lic z n e  c iosy na o - 
czach obecnych  pos łów .

V e rw o e rd a  p rz e tra n s p o rto ­
w a no  n a ty c h m ia s t do s z p ita ­
la , gdzie  zm a rł.

F u n k c je  p re m ie ra  o b ją ł ty m ­
czasowo n a js ta rs z y  w ie k ie m  
cz łonek  g a b in e tu , m in is te r  f i ­
n an sów  d r  T . E. Donges.

P o b u d k i, ja k ie  k ie ro w a ły  za 
m achow cem , są c h w ilo w o  n ie  
znane. Z o s ta ł on u ję ty .

W IA D O M O Ś Ć  o ś m ie r c i  V e rw o e r -  
da w y w o ła ła  ż y w e  p o ru s z e n ie  w  
L o n d y n ie 'o r a z  n ie p o k ó j  z a ró w n o  
k o ła c h  o f ic ja ln y c h ,  j a k  w ś ró d  d< 
le g a tó w  22 k r a jó w  u c z e s tn ic z ą c y c h  
w  k o n fe r e n c j i  C o m m o n w e a lth u .

V e rw o e r d  s p r a w o w a ł fu n k c je  p re ­
m ie r a  o d  3 w rz e ś n ia  1953 r .  N a z w i­
s k o  je g o  p o z o s ta n ie  n a  z a w s z e  z w ią  
z a n c  z p o tę p ia n ą  p rz e z  c a ły  ś w ia t  
r a s is to w s k ą  p o l i t y k ą  a p a r th e id u .  W  
c z a s ie  d r u g ie j  w o jn y  ś w ia to w e j  n ie  
u k r y w a ł  o n  s w y c h  s y m p a t i i  d la  h i t  
le ro w s k » c h  N ie m ie c .

P r e z y d e n t  J O H N S O N  o ś w ia d c z y ł,  
że  z a m o rd o w a n ie  p r e m ie ra  je s t 
„ c z y n e m  g o d n y m  u b o le w a n ia ” .

Z a m o r d o w a n ie  V e rw o e r d a  w y w o ­
ła ło  g w a ł to w n y  s p a d e k  a k c j i  k o ­
p a lń  z ło ta  i  d ia m e n tó w  n a  g ie łd a c h  
lo n d y ń s k ie j  1 p a r y s k ie j .

N ie u d a n y
zamach stanu

w Syrii
K A I R  P A P . W e  w to r e k  r a d io  D a ­

m a s z e k  n a d a ło  w ia d o m o ś ć  o  w y -  
IJ t r y c iu  p r ó b y  z a m a c h u  s ta n u  p r z y ­
g o to w a n e g o  p rz e z  p r z y w ó d c ó w  p r a ­
w ic o w e g o  s k r z y d ła  p a r t i i  B A  A S , 
M ic h e ła  A F L A K A  ( z a ło ż y c ie la  i  te o  
r e t y k a  t e j  p a r t i i ) ,  M u n if a  R A Z Z A -  
Z A  (b . s e k re ta rz a  g e n e ra ln e g o  p a r ­
t i i )  i S a la h a  B I T A R A  (b . p re m ie ra  
ł  c z ło n k a  m ię d z y a ra b s k ie g o  k ie r o w ­
n ic tw a  p a r t i i  B A A S ) .

„ T a  z b ro d n ic z a  p ró b a  z a m a c h u  
s ta n u  —  p o d a je  o d c z y ta n a  p rz e z  ra 
d io  d e k la r a c ja  —  z o s ta ła  w y k r y t a  
i  z d ła w io n a .  S p is k o w c y  z o s ta l i  a r e ­
s z to w a n i i z ło ż y l i  w y c z e rp u ją c e  
z e z n a n ia . S ta n ą  c n i  prz.ed t r y b u n a ­
łe m  i  z o s ta n ą  u k a r a n i.  R e w o lu c ja  
n ie  p rz e b a c z y  ty c h  z b r o d n i  i  b ę d z ie  
b e z l i to s n a  w o b e c  s p is k o w c ó w ” .

J e d n ą  z  p rz y c z y n ,  d la  k tó r y c h  im  
p e r ia l iz m  i  r e a k c ja  s p is k o w a ły  
p r z e c iw  r e ż im o w i s y r y js k ie m u  — 
p o d k r e ś la  d e k la r a c ja  — je s t  d e c y ­
z ja  o b e c n e g o  re ż im u  S y r i i  w  s p ra ­
w ie  e k s p lo a ta c j i  n a f t y  s y r y js k ie j  
i  e g z e k w o w a n ia  n a le ż n o ś c i o d  k o m ­
p a n i i  n a f to w y c h ,  k tó r y c h  ru r o c ią g i  
p rz e c h o d z ą  p rz e z  S y r ię .

K o n f e r e n c j a
Commonwealthu

L O N D Y N  P A P . Ś ro d a  je s t  d r u g im  
d n ie m  1 0 -d n io w e j k o n fe r e n c j i *  p re ­
m ie r ó w  C o m m o n w e a lth u ,  k tó r a  o d ­
b y w a  s ię  w  M a r łb o r o u g li  M ou se  w  
L o n d y n ie .

W  p ie rw s z y m  d n iu  o b ra d  p r e m ie r  
W IL S O N  z a a p e lo w a ł d o  k r a jó w  
W s p ó ln o ty  B r y t y j s k ie j ,  b y  z g o d z i ły  
s ię  c z e k a ć  je s z c z e  p rz e z  ja k iś  czas 
n a  e f e k t y  s a n k c j i  g o s p o d a rc z y c h  
-w o be c  R o d e z j i  o ra z  p rz e d s ta w ił  
p la n  ic h , z a o s tr z e n ia . J a k  w y n ik a  
z  p ie rw s z e g o  d n ia  o b ra d , p ro b le m  
T o d e z y js k i b ę d z ie  g łó w n y m  z a g a d ­
n ie n ie m  w y w o łu ją c y m  s p o r y  m ię ­
d z y  p r e m ie re m  b r y t y j s k im  a sze­
fa m i  r z ą d ó w  a f r y k a ń s k ic h ,  W ils o n  
w e  w to r e k  u t r z y m y w a ł  m . in . ,  że 
ż ą d a n ia  in te r w e n c j i  z b r o jn e j  W . 
B r y t a n i i  p r z e c iw k o  r e ż im o w i ro d e -  
z y js k ie m u  c z y  te ż  s a n k c j i  m a n d a ­
to w y c h  O N Z  są n ie re a ln e .

Trzy doby
na dnie morza
M O S K W A  P A P . T r z y  d o b y  p rz e ­

b y w a ł  n a  d n ie  m o rz a  n a  g łę b o k o ś ­
c i  11 m e tr ó w  le k a r z  z D o n ie c k a , 
A le k s a n d e r  H a je s , p rz e w o d n ic z ą c y  
k lu b u  a k w a n a u tó w .

W  c e lu  7 .ba da n ia  w p ły w u  p o d w y ż  
s z o n e g o  c iś n ie n ia  na  o rg a n iz m  cz ło  
w ie k a  p r z y  d łu ż s z y m  p r z e b y w a n iu  
p o d  w o d ą , e n tu z ja ś c i p o d w o d n y c h  
w ra ż e ń  z b u d o w a li  n a  d n ie  M o rz a  
C z a rn e g o  d o m . Z m o n to w a n o  g o  na  
m a s y w n y c h  b lo k a c h  b e to n o w y c h . 
Ł ą c z n o ś ć  z a k w a n a u ta m i u t r z y m y ­
w a n o  za  p o m o c ą  te le fo n u .

D y p lo m a c i a fry k a ń s c y  a k re ­
d y to w a n i w  O N Z  w y ra ż a ją  p o ­
g ląd , że zamach na prem ie­
ra  R epubliki P o łu d n io w o -A f- 
ryka ń sk ie j nie w p łyn ie  na zm ia  
nę dotychczasowej po lity k i se­
gregacji rasow ej w  tym  k ra ­
ju . W ychodzący  w  N a iro b i 
(K e n ia ) d z ie n n ik  „D a ily  N a - 
t io n ”  p od k re ś la , że V e rw o e rd  
o p raco w a ł kodeks p rzem ocy i 
z g in ą ł od p rzem ocy.

P a r la m e n t in d y js k i o d rz u c ił 
w n io sek  w  s p ra w ie  u c h w a le ­
n ia  re z o lu c ji d o tyczące j p rz e ­
s ła n ia  k o n d o le n c ji rz ą d o w i Re 
p u b lik i P o łu d n io w e j A f r y k i  
( In d ie  n ie  u trz y m u ją  s tosun ­
k ó w  d y p lo m a ty c z n y c h  z ty m  
k ra je m ).

Ś ro d o w y  „N e w  Y o rk  T im e s  ’ 
p od k re ś la , że bezpośredn im  
re z u lta te m  zam achu na V e r - 
w o e rd a  będzie  dalsze w z m o ­
żenie re p re s j i jego  następców  
wobec lu d n o śc i a fr y k a ń s k ie j i 
lib e ra ln ie  n a s ta w io n e j b ia łe j 
lu d n o śc i w  ty m  k ra ju .

m a c y jn a  poda ła , że sa m o lo ty  
a m e ry k a ń s k ie  zb o m b a rd o w a ły  
w  p o n ie d z ia łe k  w io skę  p o łożo ­
ną na  te r y to r iu m  D R W  w  od ­
leg łośc i n iespe łna  dw óch  k i lo ­
m e tró w  od g ra n ic y  c h iń s k ie j.

Ja k  p od a je  ko re spo nd e n t a- 
g e n c ji R e u te ra  z H ongkongu , 
C h R L  s k ie ro w a ła  w  pob liże  
g ra n ic y  z W ie tn a m e m  odd z ia ­
ły  w o js k o w e  w  ce lu  zapob ie ­
żenia e w e n tu a ln e j a g re s ji ze 
s tro n y  U S A .

Ś M IE R Ć  p r e m ie ra  r a s is to w ­
s k ie g o  rz ą d u  R P A , H e n d r ik a  F . 
V e rw o e r d a ,  tw ó r c y  r a s is to w s k ie j po  
I i  t y k i  a p a r th e id u ,  s ta ła  s ię  w  ś ro d ę  
7 b m . te m a te m  n r  1 p ra s y  ś w ia to ­
w e j .  M a g la  ś m ie rć  V e rw o e r d a  s p o t­
k a ła  s ię  w  s to lic a c h  ró ż n y c h  k r a ­
jó w  z m ie s z a n y m i u c z u c ia m i.

Szczyt głupoty?
L O N D Y N . W  W . B r y t a n i i  p rz e ­

b y w a  o b e c n ie  a w a n g a rd a  a m e ry k a ń  
s k ic h  . . r ie m o lo g ó w ”  z e k s p e r te m  od  
n is z c z e n ia  fo r t e p ia n ó w  i  k rz e s e ł 
R a lp h e m  O r t iz e m  n a  c ze le . „ S p e c ”  
od  d e m o lo w a n ia  in s t r u m e n tó w  m u ­
z y c z n y c h  o ś w ia d c z y ł w  w y w ia d z ie  
p ra s o w y m , że  o d c z u w a  e m o c jo n a ln ą  
p o trz e b ę  „ d o ś w ia d c z e n ia  s z c z y to w e ­
g o  p o z io m u  d e s t r u k c j i ” . Z a m ie r z a ł 
on  w  W . B r y t a n i i  p o d c z a s  s p e c ja l­
n ie  p r z y g o to w y w a n e j  c e r e m o n ii  za ­
b ić  k a n a r k a  w  k la tc e .  M ia ło  to  
z a in a u g u ro w a ć  s y m p o z ju m : „ s z tu k a  
n is z c z e n ia ” . W  o s ta tn ie j  c h w i l i  za­
n ie c h a ł te g o , p o n o ć  ze w z g lę d u  na 
z a k o rz e n io n ą  u  B r y t y jc z y k ó w  m i­
ło ś ć  d o  z w ie r z ą t  i  m o ż l iw o ś ć  p r o ­
te s tó w . W  z a m ia n  u c z e s tn ik o m  s y m ­
p o z ju m  p o k a z a n o  f i l m  ze s c e n a m i 
u ś m ie r c a n ia  k u r c z ą t .  P o n a d to  50- 
o s o b o w e m u  a u d y t o r iu m  p o d a n o  do  
d a r c ia  w o r k i  p a p ie ro w e , a b y  m o g li  
p o fo lg o w a ć  s w y m  in s t y n k to m  n i ­
s z c z y c ie ls k im .

ŃCj i 
białe j

„ T r ik in i”
P o  te g o ro c z n e j m o d z ie  k o ­

s t iu m ó w  k ą p ie lo w y c h  z a k r y ­
w a ją c y c h  s k r o m n ie  a ż  za d u ­
ż o  — p rz y s z ła  z k o le i  m o d a  
n a  „ t r i k i n i ”  m o d e l jeszcze  
o d w a ż n ie js z y  o d  „ b i k i n i ” . N a  
p la ż y  w  C o n e y  Is la n d  w  po ­
b l iż u  N o w e g o  J o r k u  m o d e lk i  
p r e z e n tu ją  n o w e  k o s t iu m y  — 
p a n o w ie  s to ją c y  n a  d r u g im  
p la n ie  z a s ta n a w ia ją  s ię  z a p e w ­
n e  n a  j a k ie j  z a sa d z ie  to  s ię  
t r z y m a .

C A F  -  U n i f a x

Zgon prekursorki
świadomego

macierzyństwa
N O W Y  J O R K  P A P . W  W ie k u  83 

la t  z m a r ła  w  le c z n ic y  w  T u c s o n  
w  s ta n ie  A r iz o n a  p a n i M a r g a re t  
S A N G E R , jęd rna z z a ło ż y c ie le k  r u ­
c h u  ś w ia d o m e g o  m a c ie rz y ń s tw a  W 
S ta n a c h  Z je d n o c z o n y c h . •

P a n i S a n g e r  b y ła  a re s z to w a n a  w 
N o w y m  J o r k u  w  1916 r o f t l i  za p rz e ­
p r o w a d z a n ie  o p e r a c ji  p r z e ry w a n ia  
c ią ż y  w  s w y m  In s ty tu c ie  K o n t r o l i  
U ro d z e ń . S ą d  w y d a ł  w y r o k  s k a z u ­
ją c y ,  a le  w e r d y k t  s ą d o w y  w  n a s tę p  
s tw ie  d o p r o w a d z i ł  d o  te g o , że o d ­
tą d  le k a rz e  d o r a d z a l i  s w y m  p a c je n t  
k o m  o g ra n ic z a n ie  l ic z b y  p o to m s tw a .

M a r g a re t  S a n g e r  z o rg a n iz o w a ła  w  
r o k u  1,921 w  N o w y m  J o r k u  p ie r ­
w s z ą  a m e ry k a ń s k ą  k o n fe r e n c ję  w  
s p r a w ia  k o n t r o l i  u ro d z e ń . W  r o k  
p ó ź n ie j u d a ła  s ię  w  p o d ró ż  d o o k o ­
ła  ś w ia ta ,  a b y  p ro p a g o w a ć  id e ę  
ś w ia d o m e g o  m a c ie r z y ń s tw a .  W  r o ­
k u  1924 z o rg a n iz o w a ła  ś w ia to w ą  k o n  
fe re n e ję  p o ś w ię c o n ą  p ro b le m o m  de ­
m o g ra f ic z n y m . J e s t o n a  ró w n ie ż  
a u to r k ą  w ie lu  k s ią ż e k  na  te rn a ! 
k o n t r o l i  u ro d z e ń .

Kłótnia małżeńska
n a  a n t e n ie

N O W Y  J O R K . N ie  la d a  a u d y c j i  
„ ż y w e g o  s ło w a ”  m o g li  w y s łu c h a ć  
s łu c h a c z e  r a d ia  w  B o s to n ie  (U S A ) . 
W  p r o g r a m ie  r a d io w y m  o d tw o r z o ­
n o ... s p rz e c z k ę  m a łż e ń s k ą . O k a z a ło  
s ię , że  d o b rz e  p o d s z k o lo n y  te c h n ic z  
n ie  s y n  p e w n e g o  m a łż e ń s tw a  w  B o  
s to n ie  n a g r a ł  na  ta ś m ę  m a g n e to fo ­
n o w ą  s p ó r  p r o w a d z o n y  w  n ie z b y t  
w y b r e d n e j  f o r m ie  p rz e z  je g o  r o d z i­
c ó w  i  w  ta je m n ic z y  sp o só b  p o d łą ­
c z y ł  te n  m a te r ia ł  do  o s ta tn ie j  w e r ­
s j i  a u d y c j i  lo k a ln e j.  N a  a d re s  r o z ­
g ło ś n i n a p ły n ę ło  ty s ią c e  l is tó w  z  
g r a tu la c ja m i  za a u te n ty z m  r e p o r ta ­
ż u . ..

Przedszkolaki 
i papierosy

L O N D Y N  P A P . O b n iż a  s ię  w ie k  
lu d z i  r o z p o c z y n a ją c y c h  p a le n ie  p a ­
p ie ro s ó w  — l a k i  je s t  o g ó ln y  w n io ­
s e k  z b a d a ń  p rz e p ro w a d z o n y c h  
p rz e z  e k s p e r tó w  b r y t y js k ic h .

Z  a n k ie t  r o z p is a n y c h  w ś ró d  76T 
u c z n ió w  s z k o ły  ś re d n ie j  w  C o v e n ­
t r y  n a  te m a t  n a w y k u  p a le n ia  pa ­
p ie ro s ó w  w y n ik a ,  że n ie k tó r z y  
c h ło p c y  ro z p o c z ę li  p a le n ie  ju ż  w  
w ie k u  5 la t ,  a  część d z ie w c z ą t w  
w ie k u  9 la t .  W ię k s z o ś ć  b a d a n y c h  
c h ło p c ó w  p a l!  o d  12 la t  (63 p ro c .) , 
a d -z ie w czę ta  od  12— 13 la t  (67 p ro c .) .

J a k  s tw ie r d z a  D . G . C u l l ,  p r a c o w  
n ik  n a u k o w y ,  k t ó r y  a n a l iz o w a ł  t o  
z ja w is k o ,  w ie lu  m ło d y c h  c h ło p c ó w  
z a c h ę c i l i  d o  p a le n ia  w  w ie k u  5 la t  
.. . ro d z ic e , k tó r z y  b y l i  d u m n i z  te ­
g o , że  ic h  d z ie c k o  ju ż  p a l i .

Aprobata sądu 
dla pornografii

N O W Y  J O R K . S ą d  N a jw y ż s z y  w  
s ta n ie  K a l i f o r n ia  w y d a ł  o rz e c z e n ie  
z e z . a la ją c e  n a  p r o d u k c ję  f i lm ó w  
p o r - o g r a f ic z n y c h  p o d  w a r u n k ie m ,  
ze f i l m y  te  n ie  b ę d ą  ta m  w y ś w ie t ­
la n e . S p ra w a  ta  w y n ik ła  w  z w ią z ­
k u  z n a k rę c e n ie m  ta k ie g o  f i lm u  
p rz e z  p ro d u c e n ta , f i lm ó w  r e k la m o ­
w y c h



Świąt® „Trybuny Robotnicze!”
W  d n ia c h  10 i  11 w rz e ś n ia  o d b ę ­

d z ie  s ię  w  K a to w ic a c h  ś w ię to  „ T r y ­
b u n y  R o b o tn ic z e j” , z a in ic jo w a n e  
p rz e z  K o m i te t  W o je w ó d z k i P o l­
s k ie j  Z je d n o c z o n e j P a r t i i  R o b o tn i­
cze.'. T a  o r y g in a ln a  im p re z a  p o m y ­
ś la n a  je s t  ja k o  ś w ię to  n ie  t y lk o  
g a z e ty  le c z  p rz e d e  w s z y s tk im  j e j  
c z y te ln ik ó w ,  j a k o  ś w ię to  m ie s z k a ń ­
c ó w  c a łe g o  w o je w ó d z tw a .  W  s k ła d  
k o m i te tu  o r g a n iz a c y jn e g o ,  k tó re m u  
p r z e w o d n ic z y  I  s e k r e ta r z  K W  P Z P R  
i c z ło n e k  B iu r a  P o lit y c z n e g o  K C  
P Z P R  to  w . E d w a rd  G ie r e k ,  w e s z li 
c z ło n k o w ie  E g z e k u ty w y  K W  P Z P R , 
p ie rw s i  s e k re ta rz e  K M  i  K P  P Z P R , 
p rz e w o d n ic z ą c y  p r e z y d ió w  r a d  n a ­
r o d o w y c h ,  d z ia ła c z e  z w ią z k o w i,  
p r z e d s ta w ic ie le  ś r o d o w is k  n a u k o ­
w y c h  i  tw ó r c z y c h ,  m ło d z ie ż , w e te ­
r a n i  sT u c h u  r o b o tn ic z e g o .

„ T r y b u n ia r s k ie ”  ś w ię to  b ę d z ie  
m ia ło  c h a r a k te r  w ie lk ie g o  lu d o w e ­
g o  k a r n a w a łu .  N a jw ię k s z e  im p r e z y  
r o z r y w k o w e  o d b ę d ą  s ię  w  W o je ­
w ó d z k im  P a r k u  K u l t u r y  i  W y p o ­
c z y n k u  o ra z  n a  S ta d io n ie  Ś lą s k im . 
P r o g r a m  p r z e w id u je  m . in .  t u r n ie j  
p io s e n k a r s k i,  p o p is y  o r k ie s t r ,  w y ­
s tę p y  z e s p o łó w  e s t ra d o w y c h  i  to  
z a r ó w n o  z a w o d o w y c h  j a k  i  a m a ­
to r s k ic h .  N a  S ta d io n ie  Ś lą s k im  n a ­
to m ia s t  o d b ę d z ie  s ię  t u r n ie i  8 
p ie rw s z o lig o w y c h  d r u ż y n  p i ł k a r ­

s k ic h  o  p u c h a r  „ T r y b u n y  R o b o tn i­
c z e j” , m a s o w e  p o k a z y  g im n a s ty c z ­
ne , z a w o d y  le k k o a t le ty c z n e ,  h a r ­
c e rs k ie  p o k a z y  s p ra w n o ś c i i in n e . 
P o m y ś la n o  ró w n ie ż  o n a jm ło d s z y c h , 
d la  k t ó r y c h  s z y k u je  s ię  sze re g  
a t r a k c j i  w  p a r k o w y m  „ W e s o ły m  
M ia s te c z k u ” , t a k ic h  j a k  z a w o d y  la ­
ta w c ó w , k o n k u r s  r y s u n k ó w  n a  chó d  
n ik a c h  i t p .  C a ło ś ć  im p r e z y  u ro z ­
m a ic ą  k ie rm a s z e  k s ią ż k o w e , w y ­
s ta w a  f o to g r a f i i  p ra s o w e j,  lo te r ia  
fa n to w a  z c e n n y m i n a g ro d a m i r z e ­
c z o w y m i,  p o k a z y  m o d y . W  p r o ­
g r a m ie  ś w ię ta  p r z e w id u je  s ię  r ó w ­
n ie ż  s p o tk a n ie  z d z ie n n ik a r z a m i 
p ra s y  k r a jo w e j,  na  k tó r y m  o m ó ­
w io n e  z o s ta n ą  in i c ja t y w y  k a t o w ic ­
k ie j  w o je w ó d z k ie j  o r g a n iz a c j i  p a r ­
t y j n e j  o ra z  n a jb a r d z ie j  is to tn e  p r o ­
b le m y  Ś lą s k a  i  Z a g łę b ia .

W ie lk i  k a r n a w a ł  p o p rz e d z a  s e r ia  
s p o tk a ń  d z ie n n ik a r z y  „ T r y b u n y ”  z 
p r a c o w n ik a m i k lu c z o w y c h  z a k ła d ó w  
p r a c y , d z ia ła c z a m i s p o łe c z n y m i i 
k u l t u r a ln y m i .  O r g a n iz a to r o m  s p o t­
k a ń  c h o d z i o  d a ls z e  z a c ie ś n ie n ie  
s e rd e c z n y c h  w ię z ó w  łą c z ą c y c h  c z y ­
te ln i k ó w  z k o le k ty w e m  r e d a g u ją ­
c y m  te n  n a jb a r d z ie j  p o c z y tn y  w  
k r a j u  d z ie n n ik ,  k t ó r y  d o r o b i!  się 
j u ż  r e k o rd o w e g o ,  b o  8 0 0 -tys ię czne - 
g o  n a k ła d u .

S /S  „C H O R Z Ó W ”  —  d o  G re ­
c j i  z w ę g le m .

M /S  „ P I L I C A ”  —  d o  F r a n c j i
z ta rc ic ą .

S /S  „ S O Ł D E K ”  —  d o  D a n i i  z
w ę g le m .

S /S „ G N IE Z N O ”  — d o  D a n i i  z -  
w ę g le m .

S /S  „ J E D N O Ś Ć  R O B O T N I­
C Z A ”  —  d o  D a n i i  z w ę g le m .

P O L S K I W Ę G IE L  D O  IR L A N D I I

C e n tr a la  H a n d lu  Z a g ra n ic z n e ­
g o  „ W Ę G L O K O K S ”  p o d p is a ła  
o s ta tn io  k o n t r a k t  n a  d o s ta w ę  
o k . 110 000 to n  w ę g la  d o  I r l a n ­
d i i .  9 b m . p ie rw s z ą  p a r t ię  
13 500 to n  p o ls k ie g o  w ę g la  za­
w ie z ie  z G d a ń s k a  d o  D u b l in a  
m o to ro w ie c  P Ż M  m /s  „ C H E ­
M I K ” . D o w ó d c ą  s ta tk u  je s t  k p t .  
ż . w .  J e r z y  K I T E L .

W IZ Y T A  Z A Ł O G I  
S ,S  „ K IE L C E ”

W  P O Ł O W IE  w rz e ś n ia  u d a  s ię  
d o  K ie lc  6 -o s o b o w a  d e le g a c ja  
z a ło g i s /s  „ K ie l c e ” . B ę d z ie  to  
r e w iz y ta  s k ła d a n a  w ła d z o m  p a r ­
t y jn y m  i  m ie j-s k im  te g o  m ia s ta . 

J a k o  u p o m in e k  d ia  o p ie k u n ó w  
d e le g a c ja  z a w ie z ie  m o d e l sw e g o  
s ta tk u .  P r z y g o to w a n o  ta k ż e  u p o  
m in k i  d la  k ie le c k ic h  s z k ó ł.

O b e c n ie  s 's  „ K ie l c e ”  z n a jd u ­
je  s ię  w  S to c z n i R e m o n to w e j 
w  G d a ń s k u .

unan
MAMY JUZ 40 TYS. LEKARZY
ale dysprtpercie w terenie
są ciągle zbyt duże

-STRONA 2

P osiedzen ie  K o m is ji P ro g ra m o w e j

W A R S Z A W A  P A P . Pod koniec tego roku liczba lekarzy  
w  Polsce wzrośnie do ok. 41 lys. Obecnie przypada u nas 
przeciętnie jeden lekarz  na nieco m n ie j niż 3000 m ieszkań­
ców. O  ile  jednak średni w skaźn ik  liczby lekarzy  w  k ra ju  
stanowi 12,6 na 10 000 ludności —  to w  w oj. k ie leck im  ty l ­
ko 6,6, w  poznańskim  —  7,2, w  rzeszowskim —  7,3, w  w a r ­
szawskim  —  6,2. N adal w ięc u trzy m u ją  się dość duże dys­
proporcje m iędzy poszczególnymi regionam i.

s o lw e n t  m e d y c y n y  p r a g n ą c y  p o d ją ć  
p ra c ę  w  w ie js k im  o ś ro d k u  z d r o w ia  
b ę d z ie  m ó g ł t o  u c z y n ić  b e z p o ś re d ­
n io  p o  s tu d ia c h  (u z y s k u ją c  w s z y s t 
k ie  n a le ż n e  z  te g o  t y t u ł u  d o d a tk i  
f in a n s o w e ) ,  a 2 - Ie tn i s ta ż  z a w o d o w y  
b ę d z ie  m ó g ł „ o d r a b ia ć ”  d o je ż d ż a ją c  
d o  p o b lis k ie g o  s z p ita la .  P r o je k to w a  
r a  z m ia n a  p o z w o li  n a  p o g o d z e n ie  
o b o w ią z k o w e j p r a k t y k i  s z p i ta ln e j  z 
w y k o n y w a n ą  p ra c ą  z a w o d o w ą .

W  Ś L A D  z a ‘ o g ó ln ym  w z ro ­
s tem  k a d ry  le k a rs k ie j coraz 
w ię c e j le k a rz y  osied la  s ię  w  
m a ły c h  m iasteczkach  i p o w ia ­
tach . R ó w n ież  i  na w s i s y tu a ­
c ja  zaczyna się  p o w o li p o p ra ­
w ia ć . O  ile  k i lk a  la t  te m u  t r u ­
dno  b y ło  o k a n d y d a tó w  do 
p ra c y  na s ta le  w ś ró d  lu d n o śc i 
w ie js k ie j,  to  obecnie  szybszy 
ro z w ó j le c z n ic tw a  w ie js k ie g o  
h a m o w a n y  je s t przede  w s z y s t­
k im  przez n iedosta teczną  l ic z ­
bę  o b ie k tó w  s łu żby  zd ro w ia . 
O  w zrośc ie  za in te re sow an ia  
p ra cą  le k a rz y  na w s i ś w ia d ­
czy m . in . fa k t ,  iż  o o b ję c ie

posady w  n o w e j „ le k a rz ó w c e ”  
ubiega s ię  zazw ycza j k i lk u  kan  
d y d a tó w .

W ię k s ze m u  d o p ły w o w i k a d r y  le ­
k a rs k ie j w  te re n  s p rz y ja  w  zn ac z­
n y m  s to p n iu  o b ec n y  system  z a tru d  
n ie n ia  le k a rz y . B lis k o  M  p ro c . a b ­
s o lw e n tó w  m e d y c y n y  po u ko ń c ze ­
n iu - o b o w ią zk o w e g o , 2 -le tn ie g o  stażu  
w  s zp ita la c h  te re n o w y c h , pozostaje  
n a  s ta le  w  o k o lic z n y c h  m ie js co w o ś­
c iac h .

O s ie d |a n iu  się le k a r z y  n a  w s i 
•p rz y j-"ć  b ęd z ie  p ro je k to w a n e  now e  
u d o g o d n ie n ie  w  te j  d z ie d z in ie . A b ­

W a r s z a w a  d a  s ię  lu b ić

6 0 - l e c i e
profesora

W. Starkiewicza
W  P O M O R S K IE J  A k a d e m ii 

M e d yczne j w  Szczecin ie  o db y ­
ła  s ię  u roczys tość  60-lec ia  u ro ­
d z in  w y b itn e g o  p o lsk ieg o  o k u ­
l is ty  p ro f.  d r  W ito ld a  S T A R ­
K IE W IC Z A . P ro f.  S ta rk ie w ic z  
je s t a u to re m  o ry g in a ln y c h  m e ­
tod  le czen ia  w a d  w z ro k u , w  
ty m  także  w s p ó lw y n a la z c ą  spe 
c ja ln eg o  a p a ra tu  d la  n ie w id o ­
m ych  tz w . e le k tro f ta lm u  w ie ­
lo kan a ło w eg o . A p a ra t te n w z b u  
d z ił w  ś w ie c ie  m e d ycznym  po­
w szechne za in te re sow an ie , u - 
m o ż liw ia  on b o w ie m  lu d z io m  
n ie w id o m y m  p orusza n ie  się i  
dużą sam odzie lność.

P ro f.  S ta rk ie w ic z  je s t ró w ­
n ież  a u to re m  lic z n y c h  p rac  
n a u k o w y c h  z za kre su  o k u l i ­
s ty k i,  tłu m a c z o n y c h  na obce 
ję z y k i i  w y c h o w a w c ą  licznego 
g rona  sp e c ja lis tó w , je s t w s p ó ł­
o rg a n iz a to re m  P o m o rs k ie j A k a  
d e m ii M e d y c z n e j, w  k tó re j 
k o le jn o  p ia s to w a ł lic z n e  fu n k ­
c je  łą czn ie  z godnością  re k to ­
ra  w  la ta c h  1959— 62.

Kongresu K u ltu r y  P o ls k ie j

2 iys. delegatów  
Goście z zagranicy

W A R S Z A W A  P A P . Pod 
p rz e w o d n ic tw e m  m in is tra  K u l ­
tu r y  i  S z tu k i Luc jana  M O ­
T Y K I  o db y ło  się 6 bm . w  s ie ­
d z ib ie  M K iS  k o le jn e  pos ie ­
dzen ie  K o m is j i  P ro g ra m o w e j 
K o n g resu  K u l tu r y  P o ls k ie j. 
O becny b y ł k ie ro w n ik  W y ­
d z ia łu  K u l tu r y  K C  P Z P R  —  
W incenty K R A S K O  i  p rz e ­
w o dn iczą cy  K o m is ji O rg a n iz a ­
c y jn e j K o n g re su  w ic e m in . K u l ­
tu r y  i  S z tu k i —  Zygm unt 
G A R S T E C K I. K o m is ja  z n tw ie r 
d z iła  p rz e d s ta w io n y  przez m i­
n is tra  M o ty k ę  p ro g ra m  i  p o ­
rzą d ek  o b rad  K on g resu . - •

O b ra d y  K o n g re s u  to czyć  się b ę­
d ą  w  d n ia c h  od 7 do 9 p a ź d z ie rn i­
ka  b r . w  sa li T e a tr u  W ie lk ie g o  w  
W a rs z a w ie . W  p ie rw s zy m  i o s ta t­
n im  d n iu  to czyć  się będą o b ra d y  
p le n a rn e  K o n g re s u . P rz e w id z ia n y c h  
je s t  k i lk a n a ś c ie  r e fe ra tó w  i w y s tą ­
p ie ń  p o ru sza jąc yc h  w ę z ło w e  p ro b le ­
m y  w s półczesne j k u l tu r y .

D r u g i  d z ie ń  K o n g re s u  p o św ięcony  
będzie  o b ra d o m  w  k o m is ja c h  p ro ­
b ie rzo w y c h . P o ls ka  k u l t u r a  w  ś w ie  
c ie , d z ia ła ln o ś ć  k u l t u r a ln a  na  
i w  ś r o d o w is k u  p r z e m y s lo w o -r o b o t-  
n ic z y rn , s p o łe c z n y  r u c h  k u l t u r a ln y ,  
g łó w n e  o ś r o d k i u p o w s z e c h n ia n i:  
k u l t u r y ,  r o la  k s ią ż k i ,  p la n o w a n ie  
w  k u l t u r z e  — o to  p r o b le m a ty k a  n ie  
k tó r y c h  k o m is j i .  W  ic h  s k ła d  w c h o  
d zą  n a jw y b i t n ie js i  s p e c ja l iś c i i  d z :a  
łą c z *  k u l t u r a ln i .  P lo n  p ra c  k o m is j i  
p rz e d s ta w io n y  z o s ta n ie  K o n g re s o w i 
w  o s ta tn im  d n iu  o b ra d  p le n a rn y c h .

W  K o n g res ie  uczestn iczyć bę­
dzie  b lis k o  2 tys . d e lega tów , 
re p re z e n tu ją c 3rch w s z y s tk ie  śro 
d ow iska  i  o ś ro d k i k u ltu ra ln e  
z całego k ra ju .  Z o s ta ły  także  
zaproszone delegacje  za gra ­
n iczne  z k ra jó w  s o c ja lis ty c z ­
n ych  o raz  z F ra n c ji i  W łoch . 
W  o brad ach  K o n g resu  uczest­
n ic z y ć  będzie  ró w n ie ż  delega-. 
c ja  ś ro d o w is k  p o lo n ijn y c h .

W ł. Gomułka
przyjął

ambasadora PRL w OSA
W A R S Z A W A  P A P . I  s e k r e ta r *  

K C  P Z P R  W ła d y s ła w  G O M U Ł K A  
p rz y ją ł C bm . am b a s a d o ra  n a d z w y
c z a jn e g o  i  p e łn o m o c n e g o  P R L  w  
S ta n a c h  Z je d n o c z o n y c h  A m e r y k i  
P ó łn o c n e j E d w a rd a  D ro ż n ia k a .

S T A T K I  N A  W E J Ś C IU :

M /S  „ Z I E M I A  L U B U S K A ”  — 
z  L a  S p e z ia  p o d  b a la s te m .

S /S „ G N IE Z N O ”  —  z  D a n ii  
p o d  b a la s te m .

S ,S  „ J E L C Z ”  —  z  D a n i i  p o d  
b a la s te m .

S T A T K I  N A  W Y J Ś C IU :

W  S A M Y M  c e n tru m  
W a rsza w y , p rz y  u lic y  M a r  
s z a lk o w s k ie j p rz y c u p n ę ły  
p a w i lo n ik i rze m ie  ln icze  w  
k tó ry c h  jednocześn ie  p ro ­
w a dz i się sprzedaż w y ro ­
bów. C h ę tn ie  o d w ie d za ją  
to m ie jsce  p rz y je z d n i,  k tó ­
rz y  m a ja  n ad z ie ję  znaleźć  
tu ta j coś o ry g in a ln e g o  i 
so lidnego.

(Fo to  C A F  —  U c h y m ia k )

C o  s ły c h a ć  
w „Domu

Matysiaków” ?
W A R S Z A W A  P A P . „ D o m  M a ty ­

s ia k ó w ” , p ię k n y  d a r  s p o łe c z e ń s tw a , 
t ę t n i  ż y c ie m . W ie lk a  ro d z in a  „ M a ­
t y s ia k ó w ”  s k ła d a ją c a  s ię  ze 100 o -  
só b , w y b r a ła  ze sw e g o  g ro n a  s a m o  
rz ą d  i  ra d ę  s ta ra ją c e  s ię  o z o rg a ­
n iz o w a n e  c o ra z  le p s z e g o  i  p r z y je m  
n le js z e g o  d n ia  c o d z ie n n e g o . B a rd z o  
m iłe  c h w i le  p r z e ż y w a l i  m ie s z k a ń c y  
„ D o m u  M a ty s ia k ó w ”  w  d n iu  w  
k t ó r y m  n a g r y w a n o  ta m  DS-O-ną. 
a u d y c ję  r a d io w ą  „ M a ty s ia k o w ie ” .

„ D o m  M a ty s ia k ó w ”  c ie s z y  s ię  s y m  
p a t ią  s p o łe c z e ń s tw a . Ś w ia d c z ą  o 
ty m  d o w o d y  p a m ię c i —  u p o m in k i  i 

m i ł e  l i s t y  z  c a łe j  P o ls k i.

W C Z O R A J, w  d ru g im  d n ’*u 
p rocesu T A D E U S Z A  L IP S K IE ­
GO , w  d a lszym  c ią gu  s k ła d a ! 
w y ja ś n ie n ia  g łó w n y  o skarżony . 
N as tępn ie  Sąd p rz y s tą p ił do 
s łu cha n ia  w y ja ś n ie ń  pozosta ­
ły c h  oskarżonych .

P odobn ie  ja k  w  p ie rw s z y m  
d n iu  ro z p ra w y , w y ja ś n ie n ia  
• skarżonego L ip s k ie g o  b y ły  czę 
sto sprzeczne, n ie k o n s e k w e n t­
ne, zu pe łn ie  n ie p rze ko n u ją ce . 
O skarżon y  o b ra ł sobie  m a ło  
chyba  sku teczną  l in ię  ob ron y , 
po lega jącą  na zaprzeczan iu  n ie  
m a i w s z y s tk im  z a rz u to m  i  stzf* 
ły m  za s ła n ia n iu  s ię  n ie p a m ię ­
cią . Jego w y ja ś n ie n ia  p rzed 
Sądem  ró żn ią  się d ia m e tra ln ie  
od  zeznań, s k ła d a n y c h  d w u ­
k ro tn ie  w  czasie ś le dz tw a , ob­
szernych, bog a tych  w  szczegó- 
ly ,  w ią żą cych  się lo g ic z n ie  w  
z w a rtą  całość. N ic  te d y  d z iw ­
nego, że Sa.d często zm uszony 
je s t do o d c z y ty w a n ia  ta m ty c h  
w cześn ie jszych  zeznań. Sprzecz 
nośc i o ska rżon y  tłu m a c z y  ty m , 
że p op rze dn io  je go  n e rw y  b y ły  
w  p oża ło w a n ia  g od nym  s tan ie  
i  w  zeznaniach  m y l i ł  fa k ty  
i  osoby, a obecnie  p rze d  Swą­
dem , g d y  m ia ł czas w szys tko

p rze m yś le ć , m ó w i ju ż  ty lk o  
p ra w d ę . T ru d n o  je d n a k  oprzeć 
się  w ra ż e n iu , że w  o w ych  
„p ra w d z iw y c h ”  w y n u rz e n ia c h  
d o m in u je  n u ta  fa łszu .

T a k  n p . na p y ta n ia  do tyczą ­
ce d z ia ła ln o ś c i p o lity c z n e j i  ob 
lic z ą  n ie k tó ry c h  p rz y w ó d c ó w  
S to w a rzysze n ia  P o lsk ich  K o m ­
b a ta n tó w  w  S z to k h o lm ie , gdzie, 
p rz y p o m n ijm y , L ip s k i b y ł przez 
d łuższy  czas c z ło nk iem  z a rzą ­

d u , oska rżon y  o dpow iada , że 
te  s p ra w y  zu pe łn ie  go n ie  in ­
te re s o w a ły , n ie  m ia ł na n ie  
czasu, będąc z a ję ty  p ro w ad ze ­
n ie m  b u fe tu  w  k lu b ie  s to w a rz y  
szenia . Z  n a c is k ie m  p odkreś la , 
że d la  n iego  n a jw a żn ie jszym  
a rg u m e n te m  b y ło  to, że s to w a ­
rzysze n ie  s k u p ia ło  P o lakó w . 
Zaś w . c h w ilę  p óźn ie j s tw ie rd z a  
z c a łym  sp oko je m , że s łysza ł, 
iż  w ś ród  p rz y w ó d c ó w  s to w a rzy  
szen ia  b y l i  n a w e t SS-m ani...

B ro n ią c  s ię  p rze d  za rzu tem  
dos ta rcza n ia  p rz e b y w a ją c y m  
czasowo w  S z to k h o lm ie  P o ­
la k o m  w y d a w n ic tw  s z k a lu ją ­
cych  P olskę  i  n a m a w ia n ia  ic h  
do  za b ie ra n ia  tego ro d z a ju  l i ­
te ra tu ry  ze sobą do k ra ju ,  
oskarżony  s tanow czo  zaprzecza, 
ja k o b y  ta k ie  fa k ty  k ie d y k o l­
w ie k  m ia ły  m ie jsce . O wszem , 
p rz y p o m in a  sobie, że trze m  
spośród w sp ó łc s k a rż o n y c h  w rę

r ż y ł w  S z to k h o lm ie  na p a m ią t­
kę  k s ią ż k i w  ję z y k u  p o lsk im , 
a le  u c z y n ił to  n ie  og ląda jąc  
n a w e t ty tu łó w  i  zu pe łn ie  nic. 
zn a ją c  tre ś c i. P am ię ta  je d n a k , 
że b y ły  to  k s ią ż k i „w a rto ś c io ­
w e ” , p on ie w a ż  u w id oczn io na  
b y ła  na  n ic h  cena: ponad  10 
d o la ró w ...

L ip s k i n ie  p rz y z n a je  s ię  ta k ­
że do p rze m ycen ia  do P o ls k i w  
1964 r .  ponad  20 k g  sa cha ry ­

n y  ^przeznaczonej na sprzedaż, 
tw ie rd zą c , że w ło ż y ł ją  do sa-. 
m ochodu je go  syn  Janusz, n ie  
in fo rm u ją c  o ty m  o jca . P rz y ­
zna je , że m ia ł z a m ia r p rz y ­
w ie źć  sacha rynę , bo p ro s ił go 
o to  w ła ś c ic ie l p ry w a tn e j w y -: 
tw ó rn i w ó d  w  Szczecinie, W i l ­
c z yń sk i, p o le c ił n a w e t s y n o w i 
ku p n o  sa cha ryn y  w  S z tokho l-. 
m ie , n ie  w ie d z ia ł je d n a k , że 
syn  z re a liz o w a ł to  po lecen ie . 
Co do z a rz u tu  p rze m ycen ia  w  
g ru d n iu  ub. r. 33 z ło ty c h  d w u -  
d z ies to do la ró w e k , oska rżon y  
tw ie rd z i,  że n ie  b y ły  one p rze  
znaczone na sprzedaż, lecz d la  
ro d z in y . N ie  z g ło s ił ic h  c e l­
n ik o m  p rzez  p ro s te  za po m n ie ­
n ie . (W  śledztwde tę  sp ra w ę  
c p is a ł zu pe łn ie  odm ien n ie , p rz y  
zna jąc, że p rz y w ió z ł z ło te  m o ­
n e ty  na p rośbę  tegoż W ilc z y ń ­
skiego, k tó r y  c h c ia ł je  k u p ić .)  
L ip s k i za przeczy ł ró w n ie ż  ja ­
k o b y  k ie d y k o lw ie k  sp rze da w a ł 
p rz e b y w a ją c y m  w  S z to k h o lm ie  
P o la ko m  k o ro n y  szw edzkie , za 
k tó re  za p ła ta  m ia ła  n as tą o ić  
w  z ło tó w k a c h  w  Polsce, choe 
u p rz e d n io  in fo rm o w a ł obszer-ł 
n ie  o l ic z n y c h  ta k ic h  fa k ta c h .

D z iś  da lszy  c iąg  procesu, (ed)

Z procesu Tadeusza L ipsk iego

F ig le  pam ięc i
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'M iędzyna rodow a  ankie ta  agencji „N o w o s ti”

W ICanadzI® 
o grarslcy 

na Odrze ¡ Nysie
U K A Z U J Ą C E  s ię  w  K a n a d z ie  p i ­

s m o  p o lo n i jn e  „ Z w ią z k o w ie c ” , o p u ­
b l ik o w a ło  a r t y k u ł  z a t y tu ło w a n y  
„ G r a n ic a  n a  O d rz e  i  N y s ie ” . A u ­
t o r  o m a w ia  p o k r ó tc e  s p ra w ę  u z n a ­
n ia  p rz e z  m o c a rs tw a  z a c h o d n ie  p o l­
s k ie j  g r a n ic y  n a  O d rz e  i N y s ie  Ł u ­
ż y c k ie j  o ra z  r e w iz jo n is ty c z n ą  p o l i ­
t y k ę  w  b o ń s k ic h  s fe ra c h  rz ą d z ą ­
c y c h .

W  ty m ż e  a r t y k u le  a u to r  z u z n a ­
n ie m  m ó w i o  w y d a n e j  w  ję z y k u  
a n g ie ls k im  p rz e z  Z a c h o d n ią  A g e n ­
c ję  P ra s o w ą  i  P o ls k i I n s t y t u t  
S p r a w  M ię d z y n a r o d o w y c h  k s ią ż c e  
p t .  „ W e s te r n  F r o n t ie r  o f  R o la n d ” . 
J e s t to  z b ió r  d o k u m e n tó w ,  o ś w ia d ­
c z e ń  o ra z  w y p o w ie d z i  ró ż n y c h  o só b  
n a  te m a t  p o ls k ie j  g r a n ic y  z a c h o d ­
n ie j  i  p ó łn o c n e j .  T o m  p r z y g o to w a ł  
A n d r z e j  L e ś n ie w s k i  z Z A P .

„ T o m  —  c z y ta m y  w  a r t y k u le  — : 
z o s ta ł  b a rd z o  p r z e jr z y ś c ie  o p ra c o ­
w a n y ,  c o  u ła tw ia  k o r z y s ta n ie  z  ze­
s ta w io n y c h  m a te r ia łó w  ( ...)  Z  w y ­
p o w ie d z i  n a w e t  b a rd z o  o s t ro ż n y c h , 
p o w ś c ią g l iw y c h  p o l i t y k ó w  w y n ik a ,  
ze  w p r a w d z ie  n ie  m o g ą  s ię  d o ty c h ­
c za s  z d o b y ć  n a  u z n a n ie  g r a n ic y  na 
O d rz e  i  N y s ie  i  p o d t r z y m u ją  p o ­
g lą d ,  iż  m a  to  b y ć  z a ła tw io n e  na  
k o n f e r e n c j i  p o k o jo w e j ,  a le  z a zn a ­
c z a ją , że  g r a n ic a  je s t  p rz e s ą d z o n a , 
ż e  k o n fe r e n c ja  p o k o jo w a  je d y n ie  
z a t w ie r d z i  o b e c n y  s ta n  rz e c z y . 
Z w le k a n ie  z d e c y z ją  u z n a n ia  je s t  
g r ą  d y p lo m a ty c z n ą ,  c z ę ś c ią  w ie l ­
k i e j  r o z g r y w k i  o  p rz y s z ło ś ć  N ie ­
m ie c  w  E u ro p ie .  P u b l ik a c ję  W e­
s te rn  F ro n t ife r  o f  P o la t id ”  w i ta m y  
z  z a d o w o le n ie m  w y ra ż a ją c  n a d z ie ję ,  
ż e  _ t r a f i  d o  r ą k  ty c h ,  k t ó r z y  m a ją  
w p ły w  na  k s z ta łt o w a n ie  o p in i i  i  d o  
t y c h ,  k t ó r z y  z r a c j i  p ia s to w a n y c h  
s ta n o w is k  z a jm u ją  s ię  z a g a d n ie n ia ­
m i  p o l i t y c z n y m i” .

W a r to  je s z c z e  w s p o m n ie ć , że o m a  
w ia n a  t u t a j  k s ią ż k a  s p o tk a ła  s ię  z 
r ó w n ie  p o z y ty w n ą  o p in ią  w  in n y c h  
—  p o z a  K a n a d ą  —  k r a ja c h  z a c h o d ­
n ic h .  (Z A P )

Sukss metiycpy 
rumuńskiej

D O C E N T  u n iw e rs y te tu  w  
C lu j,  d o k to r  m e d y c y n y  T ib e -  
r i u  I IO L A N ,  a u to r  w ie lu  w y ­
b itn y c h  p ra c  na te m a t n o ­
w y c h  m e tod  w y k o rz y s ty w a n ia  
iz o to p ó w  ra d io a k ty w n y c h , m la  
n o w a n y  zo s ta ł c z ło n k ie m  z w y ­
c z a jn y m  to w a rz y s tw a  „S o c ie - 
t y  o f N u c le a r M e d ic in e ”  (T o ­
w a rz y s tw o  d la  S p ra w  M e d y ­
c y n y  N u k le a rn e j) .  Jego m e toda  
le cze n ia  n o w o tw o ró w  p rz y  p o ­
m o cy  ra d io a k ty w n e g o  fo s fo ru  
n az y w a n a  je s t  w  li te ra tu rz e  fa  
c h o w e j „u le p s z e n ie m  K o la n a ” . 
M e tod a  b a d a n ia  czynnośc i w ą  
t ro b y  p rz y  p om ocy izo to p ó w  
o trz y m a ła  m ;?.no „m e to d y  
k la u s e n b u rs k ie j”  (K la u s e n - 
b u rg  —  to  n ie m ie c k a  nazw a  
m ia s ta  C lu j) ,  (m )

P o l ic ja n c i  c h ic a g o w s c y  w lo ­
k ą  d o  s a m o c h o d u  je d n e g o  z 
z a t r z y m a n y c h  p o d c z a s  r o z r u ­
c h ó w  w  C ic e r o  b ia ły c h  r a s i -  
s tó w ,  k t ó r z y  z a a ta k o w a l i  u cze ­
s tn ik ó w  d e m o n s t ra c j i  o r ó w n e  
p r a w a  o b y w a te ls k ie ,  ja k a  m ia ­
ła  m ie js c e  n a  u l ic a c h  te g o  
p rz e d m ie ś c ia  C h ic a g o  w  o s ta t ­
n ią  n ie d z ie lę .  A r e s z to w a n o  w  
s u m ie  39 o só b .

C A F  -  U n i f a x

N R D  I  ® N Z
W  u b ie g ły m  ty g o d n iu  A g e n c ja  P ra so w a  „N o w o s t i”  ro z e ­

s ła ła  do p rz e d s ta w ic ie li w ie lu  p a ń s tw  ś w ia ta  a n k ie tę  z trz e m a  
n a s tę p u ją c y m i p y ta n ia m i:

— J a k  P an ocen ia  p ro p o z y c je  N R D  o z a g w a ra n to w a n iu  
p o k o ju  i b ezp ieczeństw a  w  E urop ie ?

—  Czy zgadza się P an  z ty m , że p o li ty k a  N R D  o dp ow ia da  
s ta tu to w i O N Z  i  p rz y ję c ie  tego  p a ń s tw a  do  O N Z  będzie  s łu ­
żyć  s p ra w ie  p o k o ju ?

—  J a k i je s t Pana  stosunek do  dążeń N R F  u z y s k a n ia  d os tę ­
pu  do b ro n i a to m o w e j?

N A D E S Z Ł Y  ju ż  p ie rw sze  od 
p o w ie d z i od p rz e d s ta w ic ie li 
spo łeczeńs tw a  A n g li i ,  F ra n c ji,
G re c ji,  P o ls k i, J a p o n ii, M e kśy  
k u , C h ile  ■ i in n y c h  k ra jó w .
W iększość a n k ie to w a n y c h  p od ­
k re ś la  rosnący  p re s tiż  N ie m iec  
k ie j R e p u b lik i D e m o k ra ty c z ­
n e j, je j  p o z y ty w n e  o d d z ia ły w a  
n ie  na ro z w ó j w y d a rz e ń  w  
E u ro p ie  i  o d rzuca  absu rd a lne  
p re te n s je  N R F  do w ys tę po w a  
n ia  w  im ie n iu  c a ły c h  N ie m iec .

P re z e s  Z w ią z k u  P is a rz y  G re c ­
k ic h ,  L e o n  K u k u la s ,  w  s w o ic h  o d ­
p o w ie d z ia c h  n a  p y ta n ia  A P N  p o d ­
k re ś la ,  że ro z s ą d n e  p r o p o z y c je  rz ą ­
d u  N R D  w  s p ra w a c h  b e z p ie c z e ń ­
s tw a  E u r o p y  s łu ż ą  s p r a w ie  u t r z y ­
m a n ia  p o k o ju  w  c a ły m  ś w ie c ie .

„ N a  p y ta n ie ,  c z y  u w a ż a m  za p o ­
ż y te c z n e  p r z y ję c ie  N R D  d o  O N Z , 
m u s z ę  o d p o w ie d z ie ć : ta k ,  ta k !  — 
p is z e  p r z e w o d n ic z ą c y  „ K o m i t e t u  Z a 
k a z u  B r o n i  A t o m o w e j ”  w  p r e fe k ­
tu r z e  Iw a te  w  J a p o n i i ,  R iu s e  O n o , 
— „ J e d n a k  p r a g n ą łb y m , a b y  i d r u  
g ie  p a ń s tw o  n ie m ie c k ie  s ta ło  s ię  
p a ń s tw e m  m i łu ją c y m  p o k ó j  i  ta k ż e  
z o s ta ło  p r z y ję t e  d o  g r o n a  Z je d n o ­
c z o n y c h  N a r o d ó w ” .

A m e r y k a ń s k i  p r o fe s o r  m a te m a ty ­
k i  S te p h e n  S m ile  z k a l i f o r n i js k ie ­
g o  u n iw e r s y te t u  w  B a r k le y  n ie  o d ­
p o w ie d z ia ł  n a  d w a  p ie rw s z e  z a p y ­
ta n ia  a n k ie t y .  J e d n a k  w y p o w ia d a  
s ię  b a rd z o  z d e c y d o w a n ie  p rz e c iw  
d o p u s z c z e n iu  N ie m ie c  z a c h o d n ic h  
d o  b r o n i  a to m o w e j w  ja k ie jk o lw ie k  
f o r m ie .

A  o to  d w ie  o d p o w ie d z i z I n d i i .  
D o k tó r  m e d y c y n y  S z r iw a a s la w  o d ­
p o w ia d a  n a  p y t a n ie  z  z a s trz e ż e ­
n ia m i.  P o p ! " 1- *  o n  p r o p o z y c ję  r z ą ­
d u  N R D , je ś l i  — ja k  p is z e  — p r o ­
p o z y c je  t e  s k ie r o w a n e  b ę d ą  k u  u­
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BEZDROŻA „WSPÓLNOTY”
J E D N A  z gaze t lo n d y ń s k ic h , k o m e n tu ją c  ro zp oczyn a jącą  się 

6 bm . d z ie s ię c io d n io w ą  k o n fe re n c ję  p re m ie ró w  b ry ty js k ie j 
W s p ó ln o ty  N a ro d ó w  i  n ie  u k ry w a ją c  p e s y m iz m u  za s ta n aw ia ła  
się, czy to  a b y  ju ż  n ie  o s ta tn ie  ta k ie  s p o tk a n ie  —  p odzw onne  
d la  in s ty tu c j i  w y ro s łe j w  m in io n y m  d w u d z ie s to le c iu  na  g ru ­
zach n ieg d yś  w szechpotężnego im p e r iu m . P ro g n o s ty k  to  może 
p rze dw cze sn y , n ie  u lega  je d n a k  w ą tp liw o ś c i że C o m m o n w ea lth  
p rz e ż y w a  g łę b o k i k ry z y s .

D o w o d ó w  n a  t o  d o s ta rc z ą  z  p e w n o ś c ią  lo n d y ń s k ie  o b r a d y ,  t r u d n o ś c i 
b o w ie m  w y s tą p i ły  j u ż  n a  w s tę p ie , p r z y  u s ta la n iu  t e m a ty k i  k o n fe r e n ­
c j i .  J e ś l i  V ' o g ó le  m o ż n a  je s z c z e  m ó w ić  o  „ W s p ó ln o c ie ”  —  o b ja w ia  się 
o n a  p rz e d e  w s z y s tk im  w  d z ie d z in ie  e k o n o m ic z n e j ( s t r e fa  s z te r l in g o w a ,  
s y s te m  p r e fe r e n c j i  c e ln y c h ,  ¡ n w e s t y c ' * k a p i t a łu  b r y t y js k ie g o ,  p o m o c  
g o s p o d a rc z a  i tp . )  i  c z ę ś c io w o  k u l t u r a l n e j  ( p o s łu g iw a n ie  s ię  ję z y k ie m  
a n g ie ls k im ,  k s z ta łc e n ie  s p e c ja l is tó w  n a  u c z e ln ia c h  b r y t y j s k i c h ,  p o m o c  
d la  m ie js c o w e g o  s z k o ln ic tw a  i tp . ) .  P o w a ż n e  ro z b ie ż n o ś c i w y s tę p u ją  
n a to m ia s t  w  d z ie d z in ie  p o l i t y c z n e j ,  a  w ie lu  c z ło n k ó w  W s p ó ln o ty  k r y ­
ty c z n ie  o c e n ia  p o d p o r z ą d k o w a n ie  L o n d y n u  l i n i i  a m e ry k a ń s k ie j,  
z w ła s z c z a  w  A z j i  P o łu d n io w o -W s c h o d n ie j .

T ym czasem  ja k  w y n ik a  z  don ie s ie ń  z L o n d y n u , p re m ie r 
W ils o n  zab iegać bedzie  na  k o n fe re n c ji o p o p a rc ie  d w ud z ie s tu  
trz e c h  rzą d ó w  „W s p ó ln o ty ”  w ła ś n ie  d la  p oczyn ań  b ry ty js k ic h  
na  a re n ie  m ię d z y n a ro d o w e j, m . in .  ta kże  w  n a jb a rd z ie j k o n ­
t ro w e rs y jn e j s p ra w ie  w o jn y  w  W ie tn a m ie . Je s t rzeczą w ię ce j 
n iż  w ą tp liw ą , czy zdo ła  p o p a rc ie  ta k ie  uzyskać , zw łaszcza ze 
s tro n y  p a ń s tw  a fro -a z ja ty c k ic h  —  ty m  b a rd z ie j,  że n ad  całoś­
c ią  o b rad  u no s ić  s ię  będzie  c ie ń  R o de z ji.

N a  p o p rz e d n ie j n a d z w y c z a jn e j k o n fe re n c ji C o m m o n w e a lth u , 
k tó r a  o d b y ła  s ię  w  s ty c z n iu  b r. w  Lagos (N ig e ria ), k a te g o ry ­
czn ie  dom agano się, b y  L o n d y n  p o ło ż y ł k re s  „ r e b e l i i ”  ra s i­
s to w s k ic h  o s a d n ik ó w  w  S a lis b u ry  — i  to  b ezzw łoczn ie . W i l ­
son o b ie ca ł tego  d oko na ć  p rz y  pom ocy s a n k c ji e kon om icz ­
n ych , a w ię c  bez użyc ia  p rze m ocy  i  bez u m ię d z y n a ro d o w ie ­
n ia  p ro b le m u  (p rzez p rz e k a z a n ie  go O rg a n iz a c ji N a ro dó w  
Z je d no czon ych ). J a k  w ia d o m o , s ło w a  n ie  d o trz y m a ł —  s a n k ­
c je  o k a z a ły  s ię  n iesku teczn e  a rzą d  b r y t y js k i  w b re w  o b ie tn i­
com, p rz y s tą p ił do ta jn y c h  p e r tr a k ta c j i  z „ b u n to w n !k a m i” .

C z y  r z ą d y  C o m m o n w e a l tb u  zg o d z ą  s ię  n a  d a ls z ą  z w ło k ę ,  c z y  b ę d ą  
to le r o w a ć  t r w a ją c y  u c is k  a f r y k a ń s k ie j  w ię k s z o ś c i m ie s z k a ń c ó w  R o ­
d e z j i  p rz e z  g a r s tk ę  k o lo n iz a to r ó w ?  D w a  k r a j e  a f r y k a ń s k ie  —  Z a m b ia  
i  S ie r r a  L e o n e  —  u p r z e d z i ły ,  że m o g ą  w y s tą p ić  ze „ W s p ó ln o ty ”  je ś l i  
r z ą d  b r y t y j s k i  n ie  p o ło ż y  k r e s u  r e b e l i i  r a s is tó w . .  T a n z a n ia  —  k tó r a  
z  p o w o d u  R o d e z j i  z e r w a ła  s to s u n k i  d y p lo m a ty c z n e  z W ie lk ą  B r y ta n ią  
— w  o g ó le  w  L o n d y n ie  n ie  b ę d z ie  re p re z e n to w a n a .  Z  d r u g ie j  s t r o n y  
t z w .  b ia łe  d o m in ia ,  p rz e d e  w s z y s tk im  A u s t r a l ia  i  N o w a  Z e la n d ia  s p rze  
c iw ia ją  s ię  j a k im k o lw ie k  p r ó b o m  o b a le n ia  r e ż im u  la n a  S m ith a .

O s ią gn ię c ie  p o ro z u m ie n ia  je s t  w  ty c h  w a ru n k a c h  w ię c e j n iż  
p ro b le m a ty c z n e . A le  rzecz n ie  ty lk o  w  s p ra w ie  R o d e z ji. W  g rę 
w c h o d z i p rzysz ło ść  B ry t y js k ie j  W s p ó ln o ty  w  ogó le  —  a te ­
goroczna  k o n fe re n c ja  p re m ie ró w , o kazać s ię  m oże  p u n k te m  
z w ro tn y m , ( t. s.y

m o c n ie n iu  p o k o ju .  A le  n a  to  „ j e ­
ś l i ”  o d p o w ia d a ją  sa m e  p r o p o z y c je  
N R D . N ie  m o ż e  o n  ta k ż e  o d p o w ie ­
d z ie ć  na  p y ta n ie ,  c z y  n a le ż y  p r z y ­
ją ć  N R D  d o  O r g a n iz a c ji  N a r o d ó w  
Z je d n o c z o n y c h ,  p o n ie w a ż  „ n ie z b y t  
d o b rz e  z n a  p o l i t y k ę  N R D ” . N ie s te ­
ty ,  n i ’  je s t  o n  t u  w y ją t k ie m .  T y m  
h a r d z ie j  w a ż n e  w ię c  je s t  s z e rz e n ie  
p r a w d y  o  p o l i t y c e  N R D .

J e d n a k  in n i  p r z e d s ta w ic ie le  i n ­
d y js k ie g o  s p o łe c z e ń s tw a , a w  szczc 
g ó ln o ś c i z n a n y  p is a rz  H o d ż a  A c h -  
m a d  ¿ .b ha s  p r z y p o m in a ,  że  p a n i 
S u b h a n d  D jo s z i,  p o s e ł d o  p a r la m e n  
tu  z  p a r t i i  I n d y js k ie g o  N a r o d o w e ­
g o  K o n g re s u  n ie d a w n o  ro z e s ła ła  d o  
s w y c h  k o le g ó w  m e m o r ia ł ,  w  k t ó ­
r y m  b y ła  m o w a  o t a k im  s m u tn y m  
fa k c ie ,  ż e  c h o c ia ż  In d ie  p o d p is a ły  
s z e re g  u m ó w  z  N R D  z d z ie d z in y  
h a n d lu ,  ż e g lu g i i  w s p ó łp r a c y  k u l t u  
r a ln e j ,  d o tą d  o d m a w ia m y  j e j  u z n a ­
n ia  d y p lo m a ty c z n e g o .  T e n  m e m o ­
r ia ł  z d a n ie m  A c h m a d a  A b b a s a , w y  
w a r ł  s i ln e  w ra ż e n ie  n a  p o s ła c h  p a r  
la m e n tu  z p a r t i i  In d y js k ie g o  N a r o ­
d o w e g o  K o n g re s u . „ K r y t y k u j ą c  
o s t ro  p o s tę p o w a n ie  U S A , A n g l i i  i 
in n y c h  p a ń s tw  k a p ita l is ty c z n y c h ,  
z a p rz e c z a ją c y c h  N R D  p r a w a  do  
c z ło n k o s tw a  O N Z  —  p is z e  o n  — 
o d p o w ia d a m y ,  że ta k ie  s ta n o w is k o  
je s t  s p rz e c z n e  z za sa d ą  u n iw e r s a l­
n o ś c i O N Z . J e ś l i  ta  o r g a n iz a c ja  
ch ce  b y ć  p r a w d z iw y m  f o r u m  n a ­
ro d ó w , c h o r ą ż y m  p r z y ja ź n i  i  p o k o ­
j u  m ię d z y  n a r o d a m i n a  c a łe j  k u l i  
z ie m s k ie j ,  to  d r z w i  d o  n ie j  p o w in ­
n y  ro z e w rz e ć  s ię  g o ś c in n ie  p rz e d  
N R D .

P r o fe s o r  U n iw e r s y te tu  K a r o la ,  
a k a d e m ik  J a n  M u k a r ż o w s k i j  (C ze­
c h o s ło w a c ja )  w  o d p o w ie d z i n a  a n ­
k ie tę  p is z e : „ O c e n ia m  p r o p o z y c je  
r z ą d u - N R D  ja k o  w a ż n y  w k ła d  n a ­
r o d u  n ie m ie c k ie g o  w  s p ra w ę  w a l­
k i  o p o k ó j  n a  « św ie c ie , za le p szą  
p rz y s z ło ś ć  lu d z k o ś c i.  B r a k  N R D  w  
O N Z  s ta je  s ię  c o ra z  b a r d z ie j  n ie lo ­
g ic z n y .  C z y m  p r ę d z e j p r z e d s ta w i­
c ie le  N R D  z a jm ą  m ie js c e  w  O N Z  
o b o k  p r z e d s ta w ic ie l i  in n y c h  k r a ­
jó w ,  t y m  s i ln ie j  z a d ź w ię c z y  w  c a ­
ły m  ś w ie c ie  ic h  g ło s  w  s p r a w ie  
p o k o ju .  D ą ż e n ie  N R F  d o  u z y s k a n ia  
b r o n i  a to m o w e j u w a ż a m  za g ro ź ­
bę d la  o g ó ln e g o  p o k o ju  i  p rz e s z k o ­
d ę  n a  d ro d z e  d o  p o k o jo w e g o  w s p ó ł 
ż y c ia  m ię d z y  n a r o d a m i” .

W  ta k im  s a m ym  d uch u  u -  
trz y m a n e  są o d p o w ie d z i o tr z y ­
m ane z N o rw e g ii,  F in la n d ii,  
L u k s e m b u rg a  i  in n y c h  k ra jó w .

Je d n a k  w b re w  lo g ice  ¿ycia 
p rz e d s ta w ic ie le  m o c a rs tw  za­
c h od n ich  w  O N Z  p rz y ję l i  w ro  
go o św ia dcze n ie  N R D . Czy 
trze ba  się d z iw ić , że ze szcze­
g ó ln y m  zapa łem  w y s tę p u ją  tu  
re a k c jo n iś c i ró ż n y c h  g a tu n ­
k ó w , p o p ie ra ją c y  o dw e tow e  i 
m ilita ry s ty c z n e  dążenia  rządzą 
cych  k ó ł N R F?

P rz e d s ta w ic ie le  spo łeczeń­
s tw a  ra d z ie c k ie g o  w  sw ych  od 
p o w ie d z ia c h  na  a n k ie tę  gorąco  
p o d trz y m u ją  s ta n o w is k o  rzą d u  
ra d z ieck ieg o  i  u w aża ją  p rz y ję  
c ie  N R D  do te j o rg a n iz a c ji ja  
ko  k a te g o ryczne  żądan ie  
c h w il i .

„ S p r a w a  z a b e z p ie c z e n ia  p o k o ju  i 
b e z - ie c z e ń s tw a  w  E u ro p ie  s ta n o w i 
z a g a d n ie n ie  p ie rw s z o rz ę d n e j w a g i 
d la  p rz y s z ło ś c i c a łe g o  ś w ia ta  — 
o ś w ia d c z a  p r z e w o d n ic z ą c y  z a rz ą d u  
W s z e c h z w ią z k o w e g o  T o w a rz y s tw a  
„ W ie d z a ”  ( „ Z n a n je " ) ,  a k a d e m ik  L  
f .  A r  to b o le  w s k  i .  — Z  te g o  p u n k t u  
w id z e n ia  in ic ja t y w a  r z ą d u  N R D  w y  
d a je  s ię  n ie z w y k le  c e n n a . T e  p ro p o  
ż y c ie  w y c h o d z ą  o d  k r a ju ,  k t ó r y  
n ie je d n o k r o tn ie  d e m o n s t ro w a ł  sw a  
p o k o jo w o ś ć ,  le r a ju ,  k t ó r y  w y k a r c z o  
w a ł  r e s z tk i  fa s z y z m u , k r a ju ,  k t ó r y  
w a lc z y  o  n o w a , s o c ja l is t y c z n ą  p r z y  
sz lo ść  N ie m ie c ” .

Już  p ie rw s z e  o d p o w ie d z i na 
m ię d z y n a ro d o w ą  a n k ie tę  w ska  
ż u ją , że w  w a ru n k a c h , k ie d y  
p o k o jo w a  p o li ty k a  N R D  o d g ry  
w a  co ra z  w a żn ie jszą  ro lę , k ie  
dy bez N R D  n ie m o ż liw e  je s t 
ro z w ią z a n ie  w ie lu  zagadn ień  
zw ią z a n y c h  z b e rp ie cze ńs tw e m  
w  E u ro p ie , d y s k ry m in a c ja  
N R D  ie s t ju ż  d łu ż e j n ie m o ż li­
w a . (Z A P )

Wściekltzan wc!ąi 
n i e b e z p i e c z n a

J a k  in fo rm u je  Ś w ia to w a  O r ­
g an iza c ja  Z d ro w ia , o k o ło  1500 
lu d z i u m ie ra  ro c z n ie  na s k u ­
te k  za ra żen ia  w ś c ie k liz n ą . 
S traszn a  ta  ch o rob a  sze rzy s ię  
na  c a ły m  św ie c ie , je d y n ie  w  
A u s t ra l i i  je s t  p ra w ie  n ie  znana.

J E Ż E L I U  T h a n t n ie  co fn ie
re z y g n a c ji z ponow nego  k a n ­
d y d o w a n ia  na s ta n o w is k o  se­
k re ta rz a  genera lnego  O N Z , to  
ju ż  za d w a  m ies iące  3 lis to p a ­
da, za koń czy  u rzę d o w a n ie  ja ­
ko  t rz e c i z k o le i, po T ry g v e  
N ie  i  D ag  H a m m a rs k jo ld z ie , 
n a jw y ż s z y  fu n k c jo n a r iu s z  te j 
o rg a n iz a c ji.

D e cyz ja  U  T h a n ta , spowodo 
w a n a  ja k  w ia d o m o  p rzede

U Thant
w s z y s tk im  św ia d om ośc ią  bez­
s iln o ś c i w  ro z w ią z a n iu  k o n f l ik  
tu  w ie tn a m s k ie g o  na  d ro dze  
p o k o jo w e j, w y w o ła ła  w s trz ą s  
w  o p in i i  ś w ia to w e j. P rzez 58 
m ies ię cy  s p ra w o w a n ia  tego 
w y s o k ie g o  s ta n o w iska , U  T h a n t 
z je d n a ł sobie  p ow szechny sza­
c u ne k  i  p re s tiż  ja k o  c z ło w ie k  
g łęb o ko  i  szczerze o d d a n y  p o ­
k o jo w i.  Jego u s tą p ien ie  może 
co w ię c e j g ro z ić  n o w y m  k ry z y  
sem w  O N Z , gdyż  —  w  t r u d ­
n y m  o kre s ie , ja k i  p rz e ż y w a ­
m y  —  m a  ona  do  sp e łn ie n ia  
szczegó ln ie  w a żne  zadania .

C z y  r e z y g n a c ja  U  T h a n ta  o zn a ­
c za , ż e  te n  w y t r w a ły  i  a k t y w n y  
p o l i t y k  u t r a c i ł  n a d z ie ję  n a  d o p r o ­
w a d z e n ie  d o  p r z e rw a n ia  in te r w e n ­
c j i  w  W ie tn a m ie ?  C zy  d e c y z ją  s w o  
ją  c h c ia ł  o s t rz e c  p rz e d  k o n ty n u o ­
w a n ie m  a g r e s j i ,  p ro w a d z ą c e j w  k o n  
s e k w e n c j i ,  j a k  p is a ł d o  c z ło n k ó w  
O N Z  w  l iś c ie  u z a s a d n ia ją c y m  je g »  
d e c y z ję  —  d o  „ w ie lk ie j  w o jn y ” ? Z a  
p r o te s to w a ć  p r z e c iw k o  o k r u c ie ń ­
s tw o m  t e j  a g r e s j i  i  c ie r p ie n io m  lu d  
n o ś c i W ie tn a m u ,  s ta n o w ią c y m  j a k  
p is a ! ta m ż e  „ h a ń b ę  d la  lu d z k o ś c i” !

U  T h a n t  p r z y p o m in a  c z ło w ie k a ,  
k t ó r y  g o ły m i r ę k a m i u s i łu je  p o ­
w s tr z y m a ć  w e z b ra n y ,  g r o ź n ie  h u ­
c z ą c y  g ó r s k i  p o to k .  A  p rz e c ie ż  n ic ,  
z d a w a ło b y  s ię , n ie  p r e d e s ty n o w a ło  
c ic h e g o  i s k ro m n e g o  s y n a  m ły n a ­
r z a  b ir m a ń s k ie g o  d o  o d g r y w a n ia  
t a k  o d p o w ie d z ia ln e j r o l i  w  d r a m a ­
ty c z n y c h  c z a s a c h , k ie d y  w y p a d ło  
m u  d z ia ła ć .

P ra c ę  n a u k o w ą  n a  u n iw e r s y te c ie  
w  R a n g u n ie  m u s ia ł  U  T h a n t  p r z e r ­
w a ć  p o  ś m ie r c i  o jc a ,  b y  z a ra b ia ć  
n a  c h le b  d la  m a tk i  i t r z e c h  b r a c i.  
M ia ł  w te d y  21 la t .  Z d a ł  p a ń s tw o w y  
e g z a m in  n a u c z y c ie ls k i  i  w te d y  
w ła ś n ie ,  j u ż  ja k o  n a u c z y c ie l,  w y ­
d a ł  p ie rw s z ą  k s ią ż k ę  ( je s t  a u to re m  
s z e re g u  p ra c  l i t e r a c k ic h ,  p u b l ic y ­
s ty c z n y c h  i  p e d a g o g ic z n y c h ) .

B y ł  d y r e k to r e m  s z k o ły  w  r o d z in - -  
n y m  m ie ś c ie  P a n ta n a w  w  d e lc ie  
r z e k i  I r a w a d i ,  g d z ie  u r o d z i ł  s ię  22 
s ty c z n ia  1909 r o k u .  T a m  z a w a r ł  
p r z y ja ź ń  z U  N u ,  p ó ź n ie js z y m i p re ­
m ie r e m  B i r m y .  J a k o  c z ło n e k  A n t y ­
fa s z y s to w s k ie j  L ig i  W o ln o ś c i,  w a l­
c z y ł  o w y z w o le n ie  k r a j u  s p o d  o k u ­
p a c j i  ja p o ń s k ie j  i  p r z e c iw  b r y t y j ­
s k ie j  d o m in a c j i .  P o  w o jn ie  b l is k o  
w s p ó łp r a c o w a ł  z U  N u ,  u  k tó r e g o  
b o k u  r o z w in ą ł  s z e ro k ą  d z ia ła ln o ś ć , 
w y m ie rz o n ą  p r z e c iw k o  s i ło m  k o lo ­
n ia l iz m u  i  im p e r ia l iz m u .  K ie r u n e k  
te n  o k r e ś la  m . in .  je g o  u d z ia ł  w  
d e le g a c j i  b i r m a ń s k ie j  n a  k o n fe r e n ­
c j i  w  B a n d u n g u  w  1955 r o k u .  W  
d w a  la ta  p ó ź n ie j m ia n o w a n y  zo ­
s ta ł d e le g a te m  B i r m y  w  O N Z  i  p o ­
z o s ta w a ł n a  t y m  s ta n o w is k u  d o  l i ­
s to p a d a  1961 r o k u ,  k ie d y  Z g r o m a ­
d z e n ie  O g ó ln e  p o w o ła ło  g o  je d n o ­
g ło ś n ie  n a  p . o . s e k r e ta r z a  g e n e -  
la ln e g o  O N Z . I  je ż e l i  m im o  w s z e l­
k i c h  n ie p o w o d z e ń  O N Z  w  o k r e s ia  
je g o  u r z ę d o w a n ia  z d o ła ła  w y p r a ­
c o w a ć  p e w n e  b a r d z ie j  e fe k ty w n e  
s p o s o b y  d z ia ła n ia  —  r z u tu ją c e  n a  
p o s tę p  w  s to s u n k a c h  m ię d z y n a r o d »  
w y m łi —  je s t  t o  w  o lb r z y m im  s to p r  
n i u  o s o b is tą  z a s łu g ą  U  T h a n ta .

(J -rJ l
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Fasolka 
w konserwie
50 tys . s ło ik ó w  i  p u ­

szek k o n s e rw o w e j fa s o lk i 
szparagow e  i  opuszcza co­
d z ien n ie  l in ią  p ro d u k c y j­
ną Z a k ła d ó w  P rz e tw ó r ­
s tw a  O w o c o w o -W a rz y w n e  
go  „ A lim a ”  w  Rzeszow ie. 
W  teg o ro czne j k a m p a n ii 
z a k ła d  p rz e ro b i ponad  700 
to n  fa s o lk i,  p rzeznacza jąc  
o k o ło  30 p ro c . na  e kspo rt. 
C a ła  o b ró b k a  su ro w ca  od  
b y w a  się na a u to m a ty c z ­
n e j l in i i  im p o rto w a n e j z 
N R D .

Rla z d ję c iu : n a p e łn ia n ie  
s ło ik ó w  faso lką .

C A F -K w ia tk o w s k i

Pamiętny wrzesień 1939...
. . . z n a jd u je  w y r a z  i  p rz y p o m n ie n ie ' 

z w ła s z c z a  w  f i lm a c h  p o ls k ic h ,  k tó r e  
t r a d y c y jn ie  d o m in u ją  n a  e k r a n a c h  
w  p ie rw s z y m  m ie s ią c u  je s ie n i .  O d ­
b y w a ją  s ię  s p o tk a n ia  z u c z e s tn ik a ­
m i w rz e ś n io w y c h  w y d a rz e ń ,  p r e le k ­
c je ,  o d c z y ty .  W  k s ię g a r n ia c h  u k a ­
z u ją  s ię  w z n o w ie n ia  lu b  n o w e  e d y ­
c je  l i t e r a t u r y  b e le t r y s ty c z n e j ,  s tu ­
d ia  h is to r io z o f ic z n e ,  p a m ię tn ik i .

R z a d z ie j s p o ty k a m y  s ię  z r e m in i ­
s c e n c ja m i o w y c h  t r a g ic z n y c h  d n i  w  
p la s ty c e .  Z  t y m  w ię k s z y m  z a d o w o ­
le n ie m  p o w ita ć  t r z e b a ,  o t w a r tą  w  
s ie d z ib ie  K lu b u  M a r y n is tó w ,  w  B r a  
m is  K r ó le w s k ie j ,  w y s ta w ę  E d w a rd a  
M e s ja s z a  z C z ę s to c h o w y . W y k a z u ją  
c e  D re d y s p o z y c je  b a ta lis ty c z n e  a u ­
to r a  r y s u n k i ,  a r ty s ta  o p a t r z y ł  
w s p ó ln y m  t y t u łe m :  „ O b r o n a  W y ­
b rz e ż a  w e  w rz e ś n iu  1939” .

W  e s te ty c z n e j d y s p r o p o r c j i  d o  
t e j  w y s ta w y  s to i je d y n ie ,  a n o n s u ­
ją c y  ją  i  u m ie s z c z o n y  na B r a m ie ,  
p la k a t .  Z w ła s z c z a , r o z b r a ja ją c o  
s y m b o lic z n y ,  c z e r w o n y  k le k s .

D w a  ły k i  
s t a t y s t y k i

W Y Z  U  W R Ó T  M A Ł Ż E Ń S T W A

D o ro s ły  p ie rw s ze  ro c z n ik i  
P o la k ó w  u ro d zo n y c h  w  la ta c h  
ro d z im e j e k s p lo z ji d e m o g ra ­
f ic z n e j.  C z y  w  ś lad  za ty m  
z n ó w  się  p o d n ies ie  o p ty m a ln y  
w s k a ź n ik  p rz y ro s tu  n a tu ra ln e  
go  — o k o ło  10 p ro m ille  — z 
m in io n y c h  d w ó ch  la t?  W  
p ie rw s z y m  k w a r t a le  b r .  m ie li­
śm y  9,6 p ro m ille  p rz y ro s tu ,  
w o b ec 10,2 i 10,8 w  m ie siącach  
od  s ty c zn ia  do m a rc a  1964 i 
1965 r .  T o  w y g lą d a  o p ty m i­
s ty c zn ie , a le  d e m o g ra fo w ie  za 
c h o w u  ją  o strożność w  p ro g n o  
zach .

G D Z IE  N A J W IĘ C E J  
Ś W IA D E C T W ?

Z  p rzes z ło  660 ty s ię c y  teg o ­
ro c zn y c h  a b s o lw e n tó w  szkó ł 
p o d s ta w o w y c h , lw ia  część —  
p ra w ie  240 ty s ię c y  — o trz y ­
m a ło  ś w ia d e c tw a  w  sześciu  
w o je w ó d z tw a c h :  k a to w ic k im ,
w a rs z a w s k im , w ro c ła w s k im ,  
p o zn a ń s k im , k r a k o w s k im  i 
b y d g o s k im . „ U r o d z a j”  n a  d z ie  
c i w  w ie k u  13— 15 la t  w y ra ź ­
n ie  n ie  d o p is a ł w  m ia s ta c h  w y  
d z ie lo n y c h . Ic h  łą c z n y  „ u -  
d z ia ł”  w ilości a b s o lw e n tó w  
b y ł m n ie js z y  n iż  10 p ro c .

P O D E J M U J  Z  P K O !
C hoć d ia b l i b io rą  k ie d y ,  

chcąc p o d ją ć  sto  z ło ty c h , trz e  
ba n ie ra z  cze ka ć  w  k o le jc e  do  
o k ie n k a  —  t ra n s a k c je  n a  ks ią  
żec zka cb  oszczędnośc iow ych  
P K O  ro s n ą  n ic z y m  n a  d ro ż ­
d żac h  — z  o k o ło  16 m il io n ó w  
w p ła t  i w y p ła t  w  ro k u  1961 
do p ra w ie  25 m il io n ó w  w  ro ­
k u  u b ie g ły m , c z y li że  na p ię ­
c iu  s ta ty s ty c z n y c h  o b y w a te li  
P R t. c z te re c h  w p ła c iło  lu b  po 
b ra ło  p ie n ię d ze  z k s ią ż e c z k i. 
N a w e t  n ie  t a k  w ie lu , ja k b y  
s u g e ro w a ły  n ie  k o ń c ząc e  się 
o g o n k i p rze d  o k ie n k a m i. . .  ( i)

A
m a t o r z y  p i w a , 
a ty c h  w  S zczeci­
n ie  n ie  b ra k u je , 
m a ło  m a ją  p o w o ­
d ów  do za do w o le ­
n ia . I  n ie  ty lk o  

w te d y , k ie d y  u p a ły  d a ją  się 
w e  z n a k i:  w ię kszo ść  k a w ia rn i 
po p ro s tu  z lik w id o w a ła  s p rz e ­
daż p iw a , n a w e t b u te lko w e g o . 
N ie  o p ła ca  się, t łu m a czą  k e l­
n e rk i,  p iw o sze  ponoć g o d z in a ­
m i o k u p u ją  s to l ik i ,  p rzyn oszą  
w ła sn ą  w ó d k ę  i  —  ro z ra b ia ją .

R e s ta u ra c je  i  b a ry  w  zasa­
dz ie  p rz y  b u fe c ie  p iw a  n ie  
sp rze da ją , trzeba  za jąć  m ie j­
sce p rz y  s to l ik u  i  za m ó w ić  
m a łe  a lb o  duże „ ja s n e ”  przez 
k e ln e ra . S p ró b u jc ie  je d n a k  do 
p ro s ić  się p od an ia  p iw a , je ś li 
ró w n ocze śn ie  n ie  z ro b ic ie  za­
m ó w ie n ia  ja k ie g o ś  „d a n ia  z 
k u c h n i” , w zm ocn io ne go  a lk o ­
h o le m . W  w ie lu  lo k a la c h  I I I ,  
I I  i  —  I  k a te g o r ii jasnego  p i 
•wa b ra k u je  ju ż  pod  w ie c z ó r. 
N ie  m a ta kże  c iem nego, p rz e ­
w a ż n ie  w te d y , k ie d y  b u fe to w a  
zd a je  „ to w a r ”  ko leżance . Są ja  
K oby tru d n o ś c i z g o tó w k o w y m  
ro z lic z e n ie m  n ap oczę te j beczki...

E j,  łza  s ię  w  o ku  n ie je d n e ­
go p iw osza  z a k rę c i na w spom  
n ie n ie  s c h lu d n y c h  re s ta u ra c ji 
i b a rów , k tó re  s p e c ja liz o w a ły  
s ię  w  p o d a w a n ie  b y w a lc o m  
„p ie lę g n o w a n e g o , d ob rze  n a la ­
nego (z g rz y b k ie m !)  jasnego 
p ro s to  z b e c z k i” . W  c ie n k im  
szk le , na  żą da n ie  w  f irm o w y m  
k u f lu .

U m ie ję tn y  w y s z y n k  p iw a  b y ł 
zaw odem  s p e c ja ln y m , w yso ko

Nawet „Czerwono-Czarni”...
. . .m u s ie l i  u s tą p ić  p r z e d  d e z y d e ra ­

ta m i  s łu c h a c z y  k o n c e r tó w  S z c z e c in  
s k ie j  F i lh a r m o n i i  w  Ś w in o u jś c iu ,  
p o d c z a s  n ie d a w n o  z a k o ń c z o n e g o  le t  
n ie g o  s e z o n u . O tó ż , s p o n ta n ic z n ie  
w y ło n io n a  d e le g a c ja  b y w a lc ó w  ty c h  
k o n c e r tó w ,  w y s tą p i ła  d o  k ie r o w n ic  
tw a  lo k a lu ,  w  k t ó r y m  g r a l i  b ig -  
b e a to w c y ,  a b y  i c h  o g łu s z a ją c e  p r o ­

d u k c je  r o z p o c z y n a ły  s ię  o g o d z in ę  
p ó ź n ie j .  Z d a r z a ły  s ię  b o w ie m  a k u ­
s ty c z n e  k o l i z je  n a  p r z y k ła d  m ię d z y  
s z la c h e tn ą  m e lo d ią  s m y c z k ó w  a h u ­
k ie m  p e r k u s j i  tu d z ie ż  b rz ę k ie m  g i­
t a r  e le k t r y c z n y c h .

T ru d n "»  o w ą  in te r w e n c ję  n ie  
u z n a ć  za f a k t  p o c ie s z a ją c y ;  ś w ia d ­
c z y , że  s łu c h a c z e  p r z y c h o d z i l i  n a  
k o n c e r t y  d o  m u s z l i  n ie  z k o n ie c z ­
n o ś c i.  a z w y b o r u .

D o w o d e m  te g o  n ie c h  b ę d z ie  r ó w ­
n ie ż  z n a k o m ita  f r e k w e n c ja  n a  k o n ­

c e r ta c h  w  Ś w in o u jś c iu  ( k a ż d o ra z o ­
w o  o k o ło  1 CjO— 2 000 o só b ) i  w  M ię ­
d z y z d r o ja c h  ( o k o ło  600—1 OOD o só b ).

N ie  m o ż n a  w ię c  t łu m a c z y ć  ta k ie ­
g o  p o w o d z e n ia  je d y n ie  d e ie r m in a -  
c ją  w c z a s o w ic z ó w , p o s z u k u ją c y c h  
w  k u r o r c ie  w a r to ś c io w s z e j k u l t u r y  
i s k a z a n y c h  je d y n ie  n a  te  k o n c e r ­
t y .  A  n a w e t ,  je ś l i  to  t y l k o  d e te r m i­
n a c ja ?  G o to w i je s te ś m y  w  te n  spo 
só b , w  c ią g u  k i l k u  n a s lę p n y c h  se­
z o n ó w  w y c h o w a ć  „ p r z y m u s o w o ”

n ie b a g a te ln e  rze s z e  b y w a lc ó w  f ł l -  
b a r m o n ic z n e j  s a l i  k o n c e r to w e j .  
L e tn i  fe s t iw a l  m u z y k i  p o p u la r n e j  
d a je  F i lh a r m o n i i  n ie  b y le  ja k ą  
sz a n s ę : g ra  s ię  ta m  p rz e c ie ż  n ie  
t y l k o  m u z y k ę  r e la k s o w ą ,  le c z  ta k ż e  
d z ie ła  a u te n ty c z n e .  W  u b ie g ły m  se­
z o n ie  S z c z e c iń s k a  F i lh a r m o n ia  d a ła  
w  Ś w in o u jś c iu  i M ię d z y z d r o ja c h  
łą c z n ie  91 k o n c e r tó w  ( !) .  C z e k a m y  
z n a d z ie ją  n a  sezo n  n a s tę p n y . O b y  
z u d z ia łe m  p o d o b n ie  l ic z n e g o  a u d y ­
to r iu m .

Wyjątkowo dużym 
powodzeniem...

. . .c ie s z y ła  s ię  e k s p o n o w a n a  sw e­
g o  cz a s u  w  s k r z y d le  w s c h o d n im  
Z a m k u ,  w y s ta w a  i lu s t r u ją c a  d z ie je  
o rę ż a  p o ls k ie g o .  N ie  w r a c a l ib y ś m y  
d o  te j  s p r a w y ,  g d y b y  n ie  l ic z n e  
ż y c z e n ia , k ie r o w a n e  d o  na s  i  d o  
d y r e k c j i  W D K , p o s tu lu ją c e  p o tr z e ­
bę  w p r o w a d z e n ia  p o d o b n e j e k s p o ­
z y c j i  n a  s ta łe  d o  Z a m k u .

U k a z a n ie  h i s t o r i i  n a s z e g o  o rę ż a , 
w  k tó r e j ,  d o m in u je  p rz e c ie ż  n u r t  
z m a g a ń  z n a je ź d ź c ą  g e r m a ń s k im ,  
u z y s k u 'a  sz c z e g ó ln ą  w y m o w ę ,  z w ła  
szcza w  n a s z y m  m ie ś c ie  z u w a g i 
n a  je g o  g e o p o li ty c z n e  u s y tu o w a n ie .

W y d a je  s ię , że  M u z e u m  W o js k a  
P o ls k ie g o , k tó r e  b y ło  o r g a n iz a to ­
r e m  w y s ta w y ,  je s t  w  s ta n ie  w y ­
d z ie l ić  część  e k s p o n a tó w  i p r z e ­
k a z a ć  j e  n a  s ta le  d o  Z a m k u .  K ie  
r u je m y  ó w  p o s tu la t ,  c z y  p ro ś b ę , d o  
o d p o w ie d n ic h  c z y n n ik ó w ,  p r z y łą c z a  
ją c  s ię  d o  g ło s ó w  m ie s z k a ń c ó w  
S z c z e c in a  i  l ic z n y c h  t u r y s t ó w ,  {m c )

PRZYCZYNY I SKUTKI

B s c j j d n j e '

tirzedslęiiloislwc

P rzeds ięb io rs tw o  —  cóż o n im  w ie m y?  K ie d y  m ó­
w im y - o dostawach na ryn ek , o p ro d u k c ji na eksport, 
o now ych  urządzen iach in w e s ty c y jn y c h  —  z re g u ły  
m a m y na m y ś li całość resortu , lu b  p rzem ys łu . Rząd-' 
ko  u zm ys ła w ia m y  sobie, że w sze lk ie  dobra  m a te ria ln e  
rodzą się w  ty m  n a jn iższym , a zarazem  podstaw o­
w y m  o gn iw ie  gospodarki —  w  przeds ięb io rs tw ie .

W  n aszym  u spo łe czn ion ym  
p rz e m y ś le  m a m y  obecnie p o ­
n ad  43 tys . w s z e lk ie g o  ro d z a ju  
za k ła d ó w . T y lk o  w  p rze m yś le  
e le k tro m a s z y n o w y m  (n ie  l i ­
cząc h u tn ic tw a )  lic z b a  i  cła w y ­
nos i p rze sz ło  6 tys ., ch em icz ­
n y m  —  ponad  1 300 itd .  Z a ­
rzą d zan ie  ta k  o g ro m n ą  ilo śc ią  
p rz e d s ię b io rs tw  n ie  je s t oczy­
w iś c ie  p ro s te : p od e jm o w an e  w  
o s ta tn ic h  la ta c h , a zw łaszcza  
na IV  P le n u m  K C  P ZP R , de ­
cyz je  d o ty c z y ły  w ła śn ie  te j 
s fe ry  d z ia ła ln o ś c i. K ie ro w a n ie  
i  za rzą dza n ie  sa m ym  p rze ds ię ­
b io rs tw e m  je s t w b re w  pozo­
ro m  n ie z m ie rn ie  s k o m p lik o w a  
ne. T u ta j w ła ś n ie  z d a rza ją  się 
w s z e lk ie  n ie p ra w id ło w o ś c i i 
sp rzecznośc i; tu ta j  ogólne t ru d  
nośc i n a b ie ra ją  rea lnego, na  
m aca łnego  k s z ta łtu .

Jest fa k te m  b ezsp o rnym , -e  
od tego. ja k  p ra c u ją  w s z y s tk ie  
p rz e d s ię b io rs tw a  d a n e j b ra nży  
i każde  z n ic h  z ostibna —  za 
leżą łączne  w y n ik i  ga łęz i p rze 
m y ś lo w e j, a n ie ra z  i c a łe j go ­
s p o d a rk i. D la te g o  też w a rto

się c h w ilę  za s ta n ow ić  nad  
n ie k tó ry m i a s p e k ta m i d z ia ła l­
nośc i naszych  z a k ła d ó w , p rz e ­
de w s z y s tk im  nad  ty m i,  k tó re  
w  sposób n a jb a rd z ie j w id o c z ­
n y  w p ły w a ją  na  osta teczne 
re z u lta ty .

Co je s t  n a jb a rd z ie j ra żą cym  
z ja w is k ie m  w  p ra c y  naszych  
z a k ład ó w ?  P rzede  w s z y s tk im  
b ra k  ry tm ic z n o ś c i p ro d u k c ji.  
C h od z i w ię c  za ró w no  o os łab ię  
: iie  tem pa  w  je d n y m  o kre s ie , 
a n as tę pn ie  „z ry w a n ie  s ię ”  w  
ce lu  w y ró w n a n ia  za leg łośc i. 
T a k ie  s k o k i p ro d u k c y jn e  są 
n ie s ły c h a n ie  s z k o d liw e : pow o 
d u ją  n ie  t y lk o  n ie w ła ś c iw e  
w y k o rz y s ta n ie  m ocy w y tw ó r ­
czych  i czasu p ra c y , a le  ró w  
n ież w z ro s t k o s z tó w  p ro d u k c ji 
i p e r tu rb a c je  u  o d b io rc ó w  o - 
k re ś lo n y c h  w y ro b ó w .

B ra k  ry tm ic z n o ś c i d a l o so­
b ie  szczegó ln ie  znać w  dw óch  
p ie rw s z y c h  m ies iącach  tego ro  
k u ;  za leg ło śc i p o w s ta łe  w  s ty -

ce n io n y m  p rzez  gospodarza i 
ko n su m e n ta . N ik o m u  w te d y  
do g ło w y  n ie  p rz y s z ło , że „d o  
b ra  b u fe to w a  p o t ra f i  z je d n e j 
b e c z k i w y g o sp o d a rzyć  d w ie ” , 
ja k  n a g m in n ie  w y k a z u ją  k o n ­
t ro le  P IH  w  szczec ińsk ich  re ­
s ta u ra c ja c h . H a n d lo w a  s m y - 
k a łk a  —  szybkość w  n a le w a ­
n iu  i  u m ie ję tn e  m a n ip u lo w a ­
n ie  w ę g lik ie m  —  w ys ta rcza , by

na  s to le  ko n s u m e n ta  ju ż  po  
c h w i l i  „w y p a ro w a ła ”  w  s zk la n  
ce p o ło w a  za w artośc i.

Ze w z g lę d ó w  s a n ita rn o -p o - 
rz ą d k o w y c h  od daw na  z l ik w i­
d o w a n o  u lic z n e  „b e czkop o je ” , 
n a to m ia s t sp rzedaż p iw a  z lo ­
k a liz o w a n o  w  n ie lic z n y c h  lo k a  
la c h  s p e c ja ln y c h  i  sk lepach  
sp ożyw czych  —  w  ty c h  o s ta t­
n ic h  ja k o b y  w y łą c z n ie  na w y ­

nos. W  p ra k ty c e  tz w . „ p iw ia r ­
n ie ”  m ieszczą się  w  c ie m n ych  
su te re n ach , bez w e n ty la c j i  i 
w ła śc iw e g o  zaplecza. C hyba  
w b re w  za łoże n io m  tw ó rc ó w  
z a m ie n iły  s ię  w  o b sku rn e , 
cuchnące  n o ry , w  - k tó ry c h  
a z y l z n a jd u ją  n ig d z ie  n >  p ra  
c u ją c y  opo je , w łó czę dzy  i  n a j­
gorszego g a tu n k u  n ie b ie s k ie  
p ‘ a k i. P ro p o n u je m y  za jrze ć  do 
o s ła w io n e j m o rd o w n i p rz y  p l. 
O d ro d z e n ia  (w  sa m ym  cen­
t r u m  m ia s ta !) . K to  ra z  tam  
w d ep n ie , na  zawsze s tra c ić  m o 
że a p e ty t na p iw o .

A  o toczenie  sk le p ó w , k tó ­
ry m  zezw o lono  na b u te lk o w ą  
sprzedaż p iw a ?  K a p s li z f l a ­
szek i  po tłuczonego  szk lą  p e ł­
no  na u lic y ,  zanieczyszczone 
b ra m y  i  schody —  to  z w y k le  |. 
o b ra z k i. N a  m u rk a c h , tuż  pod | 
o k n a m i s k le p ó w  lu b  w p ro s t j 
na  ch o d n ik a c h , c a ły m i d n ia m i ; 
p rz e s ia d u ją  p o d c h m ie le n i, n ie -  j 
c h ln jn i w  w y g lą d z ie  i  m o w ie  
m ężczyźn i i k o b ie ty  —  a ja k -  , 
że! —  < ią gn ą cy  „p e łn e ”  p ro -  | 
s to  z f la c h y . R o zm o w y  ja k ie  j 
s ię  p rz y  ty m  toczą, c y to w a ć  
ra c z e j tru d n o , uszy w ię d n ą . j

P rz y d a ły b y  s ię  w  S zczecin ie  
p iw ia rn ie  z p ra w d z iw e g o  z d a ­
rze n ia , w  k tó ry c h  p iw o sze  m o - ' 
g lib y  zna leźć w s z y s tk ie  ga tu n  
k i  p iw a  p ro d u k o w a n e g o  p rzez  
nasze b ro w a ry ,  a na okrasę  
O k o c im , Ż y w ie c , G ro d z is k ie .

O rg a n iz a c ja  w ła ś c iw e j sprze 
dąży p iw a  w y m a g a  je d n a k  ga 
s tro n o m ic z n y c h  k w a l i f ik a c j i  i 
—  d uże j k u l t u r y  us ług .

J O Z E F  K R U S Z O N A

c zn iu  i  lu ty m  z lik w id o w a n o ,
lu b  p o w a ż n ie  ogran iczo no  z 
o g ro m n y m  tru d e m  d o p ie ro  w  
czasie m a rco w e go  „s z tu rm u ” . 
P odobn ie , choc iaż w  n in ie j­
szym  za kre s ie  —  p rz e d s ta w ia ­
ła  s ię  s y tu a c ja  w  I I  k w a rta le .  
Z re sz tą  z ja w is k o  to  is tn ie je  
od w ie lu  la t ,  ra z  n a s ila ją c  się, 
raz  s łabnąc.

O  n ie r y t m ic z n e j  p r o d u k c j i  ś w is d  
c zą  p rz e d e  w s z y s tk im  d w ie  p o z y ­
c je :  l i c z b i  g o d z in  p o s to jo w y c h  w  
fa b r y c e ,  i  — w  k o n s e k w e n c j i  — 
l ic z b a  g o d z in  n a d l ic z b o w y c h .  O b ie  
ta  w ie lk o ś c i ,  s ta n o w ią  o  ty m ,  c zy  
z a k ła d  p r a c u je  r y tm ic z n ie ,  h a r m o ­
n i j n ie ,  c z y  te ż  n ie .

W  s a n o c k im  „ A u t o s a n ie ”  o d  p o ­
c z ą tk u  'b r .  • z a n o to w a n o  V ty s .  g o ­
d z in  p r z e s tó j  u  m a s z y n . Z  d r u g ie j  
s t r o n y  t y l k o  w  s ie r p n iu  z le c o n o  
prace; a ż  w  4 ty s .  g o d z in  n a d l ic z ­
b o w y c h .

W  Z a k ła d a c h  R a d io w y c h  im . 
K a s p rz a k a  z a r e je s t r o w a n o  w  I  p ó ł­
r o c z u  b r .  38 ty s .  g o d z in  p o s to jo ­
w y c h  i  73 ty s .  g o d z in  n a d l ic z b o ­
w y c h .  N a  tę  s a m ą  c h o r o b ę  c ie r p i  
łó d z k a  „ F l t r a ” . S to c z n ia  G d a ń s k a , 
c h o r z o w s k i  „ K o n s t a l ” , p o z n a ń s k i 
„ S t o m i l ”  i  in n e  z a k ła d y .

C z y  z a w sze  w in a  le ż y  w ła ś n ie  w  
ty c n  „ f i n a ln y c h ”  p r z e d s ię b io r ­
s tw a c h  ( p r o d u k u ją c y c h  w y r o b y  g o ­
to w e )?  O c z y w iś c ie ,  n ie .  W  ty m ż e  
„ A u t o s a . - ie ”  n o r m a ln ą  p r a c ę  z a ­
k łó c a ją  p rz e d e  w s z y s tk im  n ie te r m i ­

n o w e  d o s ta w y  200 k o o p e r a n tó w .  
S to c z n ie  r . ie  o t r z y m u ją  n a  czas u -  
r z ą d z e ń  c h ło d n ic z y c h  i  in n e g o  s p rz ę  
t u ;  „ F l t r a ”  m a  s ta łe  b r a k i  w  d o ­
s ta w a c h  d r o b n y c h  c z ę ś c i i t d .  i t p .

O d b i ja ją  s ię  p o n a d to  p e r tu r b a c je  
n a tu r y  k a d r o w e j .  W  w ie lu  p rz e d s ię  
b io r s lw a c h  (n p .  „ S t o m i l ” , lu b  „ K o n  
s ta l ” ) n ie  m o ż n a  s k o m p le to w a ć  o d ­
p o w ie d n io  w y k w a l i f i k o w a n e j  za ­
ło g i ;  w id a ć  —  n ie n a j le p ie j  d z ia ła  
k o o r d y n a c ja  m ię d z y  s z k o ln ic tw e m  
z a w o d o w y m  a p o t r z e b a m i z a k ła ­
d ó w  ró ż n y c h  b r a n ż .  I s tn ie je  w re s z ­
c ie  n ie m a l w s z ę d z ie  s z k o d l iw e  z ja ­
w is k o  s a m o u s p o k a ja n ia  p o  z a k o ń ­
c z e n iu  o k re s u  s p ra w o z d a w c z e g o , 
z w a ln ia n ia  te m p a  p r a c y  i  r o z lu ź ­
n ia n ia  d y s c y p l in y .  P o w o d u je  to  
p o te m  n a d g a n ia n ie  p la n u ,  b e z  l ic z ę  
n ia  s ię  z  k o s z ta m i i  e k o n o m ik ą  p r e  
d u k c j i . . .

N a  ty m  t le  o g ro m n e j w a g ! 
n a b ie ra  ju ż  n ie  ty lk o  p ro b le m  
osta tecznego u re g u lo w a n ia  s y ­
s tem u  k o o p e ra c ji (w łą czn ie  ze 
s toso w a n iem  n a jo s trz e js z y c h  
s a n k c ji za n ie te rm in o w e  do ­
s ta w y ), a le  także  za ga dn ie n ie  
ja k  n a jb a rd z ie j p re c y z y jn e g o  
i  p ra w id ło w e g o  p la n o w a n ia  
w e w n ą trz z a k ła d o w e g o . T a  o - 
s ta tn ia  d z ie d z in a  może o g ra n i­
czyć do m in im u m  s u b ie k ty w ­
ne p rz y c z y n y  a r y tm i i  p ra c y . 
J a k  do tą d  je d n a k , poza sp ora  
d y c z n y m i w y ją tk a m i,  ja k  choć 
b y  h u ta  „Z y g m u n t”  i n ie k tó re  
in n e  czo łow e  p rz e d s ię b io rs tw a , 
sp ra w a  ta  z n a jd u je  s ię  w  
g ru n c ie  rzeczy w  p o w ija k a c h .

U  p ro gu  d ru g ie g o  ro k u  n o ­
w e j 5 - la tk i w s z y s tk ie  te  k w e ­
s tie  d om a g a ją  się szybk iego  i  
ko m p le kso w e g o  ro z w ią z a n ia . 
P rz e d s ię b io rs tw o  p rz e m y s ło w e  
m u s i od p ie rw sze go  d n ia  ro k u  
p ra cow a ć  zgodnie  z p la n e m , 
ry tm ic z n ie , s p o k o jn ie  i bez 
p rze k rocze ń  l im itu  g odz in  nad 
lic z b o w y c h  c^y  n ^ c .
T e m u  c e lo w i s łu żyć  m uszą 
w s z e lk ie  p rze ds ię w z ię c ia , k tó ­
ry c h  p od ję c ie  p o w in n o  być  
k w e s tią  n a jb liż s z y c h  m ies ię cy .

T A D E U S Z  S A P O C IŃ S K I
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S k a r b y  
kultury [solskiej
P rz e ło m  X V I  i  X V I I  w ie k u  

w y p e łn ia ją  la ta  l ic z n y c h  i 
k r w a w y c h  k a m p a n ii  w o e n -  
n y c h .  W o jn a  o I n f l a n t y ,  w o j ­
n y  z M o s k w ą  i  S z w e c ją , p o w ­
s ta n ie  k o z a c k ie  i b u n t y  c h ło p  
s k ie  —  to  t y l k o  n a jw a ż n ie js z e  
z m a g a n ia  te g o  o k re s u . W  t y m  
c z a s ie  u d o s k o n a la  s ię  te ż  te c h  
n ik a  w o je n n a ,  p o ja w ia ją  n o w e  
r o d z a je  b r o n i  i  u z b r o je n ia .  
Z b r o je  r y c e r s k ie  s ta lą  s ię  lż e j 
sze i  u m o ż liw ia ją  w ię k s z ą  sw o  
b o d ę  r u c h u .  Z o s ta je  w p r o w a ­
d z o n a  z b r o ja  łu s k o w a  tz w .  k a  
ra c e n a  (n a  s k ó r z a n y m  k a f t a ­
n ie  p rz y m o c o w a n e  są m e ta lo ­
w e  k r ą ż k i) .

N a  z d ję c iu :  N a js ta rs z a  w  
E u ro p ie  z b r o ja  łu s k o w a  k a r k -  
c e n a  z h e rb e m  O s to ja  i  o z d o ­
b a m i z p o c z . X V I I I  w .,  k ie d y  
t o  p o s ia d a ła  w y łą c z n ic  p a ra d ­
n y  c h a r a k te r .  Z n a jd u je  s ię  w  
P a ń s tw o w y c h  Z b io r a c h  S z tu ­
k i  n a  W a w e lu .

C A F  -  S o k o ło w s k i

FińCZUW FHS2H
W  P IŃ C Z O W IE . c e n tru m  

sa d o w n ic z y m  K ie le c c z y z n y , 
b u d u je  s ię  w reszc ie  d u ż y  za­
k ła d  p rz e tw ó rc z y  ow oców  i  
w a rz y w  w a rto ś c i 120 m in  zł. 
B ęd z ie  to  f i l ia  z n a n e j fa b r y k i 
v / D w ik o z a c h , t y lk o  od n ie j 
now sza  i  w ię ksza . N o w y  z a ­
k ła d , k tó r y  z a tru d n i ok. 300 

osób ru szy  w  p oczą tkach  p rz y  
«złego ro k u . (ał)

„Strumienie
Wołg”

—  ta k  z a t y tu ło w a ł  s w o je  z d ję ­
c ie  m o s k ie w s k i  f o to r e p o r te - .  
A .  K id a j ł o .  Z d ję c ie  p r z e d ­
s ta w ia  je d n o  z r u c h liw s z y c h  
s k r z y ż o w a ń  w  M o s k w ie ,  g d z ie  
s p o tk a ły  s ię  r z e c z y w iś c ie  s t r u ­
m ie n ie  s a m o c h o d ó w  m a r k i  
„ W o łg a ” .

C A F  -  T A 9 3

„ N ie  s z tu k a  —  ż y ć  d łu g o ;  s z tu k a  
—  ż y ć  n a p r a w d ę ! ”  T a  m a k s y m a  
czę s to  p r z y p o m in a  s ię  w  G r u z j i .  
T e a  k r a j  d o s ta rc z a  w ie le  im p o n u ­
ją c y c h  p r z y k ła d ó w  łą c z e n ia  s ę d z i­
w e g o  w ie k u  ze s p ra w n o ś c ią  i  z d o l­
n o ś c ią  d o  c z y n n e j  p r a c y .  G r u z iń ­
s k im i  „ m ło d y m i  s ta r c a m i”  z a in te r e  
s o w a li  s ię  f i z jo lo d z y ,  d o c ie k a ją c  j a ­
k ie  to  c e c h y  sz c z e g ó ln e  p o z w o l i ły  
im  z a c h o w a ć  p e łn ię  s i ł  d o  s ę d z iw e ­
g o  w ie k u  —  p o z a  s e tk ę  la t .

O k a z a ło  s ię , że u  b a d a n y c h  s ta ­
r u s z k ó w  p r z e w a ż n ie  w y s tę p o w a ły  
p o d o b n e  n a w y k i  i  u p o d o b a n ia . W  
ic h  r o d z in a c h  z r e g u ły  r o z k ła d a n o  
r ó w n o m ie r n ie  w s z e lk ie  p r a c o c h ło n ­
ne  c z y n n o ś c i,  p rz e s trz e g a  ą c  b y  po ­
d z ia ł  p r a c y  b y ł  s p r a w ie d l iw y -  S p c  
r ja l n ą  u w a g ę  z w ra c a n o  n a  w y p o ­
c z y n e k :  o b u d z e n ie  ś - ią c e g o  d o p u -

Wolą sok
P odobn ie  ja k  u lu d z i,  m a ł­

p ia  p leć  p ię k n a  m n ie j je s t 
s k ło n n a  do  n a d u ż y w a n ia  a lk o  
h o lu . P rz e k o n a ł s ię  o ty m  u - 
czóny  a m e ry k a ń s k i,  F rances 
L .  F itz g e ra ld , k tó r y  n ie d a w n o  
w y p ró b o w a ł d z ia ła n ie  m o c­
n y c h  t ru n k ó w  na 41 s z y m p a n ­
sach i  20 o ra n g u ta n a c h . 54 
p ro c . „p a n ó w ”  u p iło  się w  
sz tok , p a n ie  n a to m ia s t w y k a ­
za ły  -w iększą w s trz e m ię ź li­
w ość : t y lk o  25 p ro c . ra c z y ło  
s ię  c h ę tn ie  a lk o h o le m , p ozo ­
s ta łe  w o la ły  s o k i ow ocow e.

Walka z malarzami

P rzesz ło  ty d z ie ń  t rw a ła  w a l­
k a  za rzą du  m ie js k ie g o  K o p e n ­
h a g i z d łu g o w ło s y m i m a la rz a ­
m i, k tó rz y ,  ja k  p rz y s ta ło  na 
p ra w d z iw y c h  a r ty s tó w , b y l i  
w ie c z n ie  bez p ie n ię d z y  i  a by  
zdobyć tro c h ę  g o tó w k i o zda ­
b ia l i  m a lo w id ła m i c h o d n ik i 
s to lic y . W a lk a  za k o ń c z y ła  się 
zw y c ię s tw e m  o jc ó w  m ias ta . 
Pod os łoną  nocy p rz e d s ta w ic ie  
le  w ła d z  m ie js k ic h  p o i i r y l i  
c h o d n ik i s p e c ja in ą  su bs ta nc ją , 
na k tó re j n ie  u trz y m a  s ię  żad 
na fa rb a .

W y ro k  na ko pe nh a ską  cyga 
n e rię  za pa d ł na  s k u te k  żądań 
w ła ś c ic ie li s k le p ó w  p rz y  je d ­
n e j z n a jru c h liw s z y c h  u lic  sto 
l ic y , S tro g e t, k tó rz y  s k a rż y li 
się, że „p a c y k a rz e ”  n iszczą 
c h o d n ik i i  u tr u d n ia ją  ru c h  u l i  
czny.

Wznoszqcn się 
k r z y w a

P E W IE N  d z ie n n ik a r z  k a n a d y js k i  
d o s z e d ł d o  .¡ io s k u , że  z b ie g ie m  
cza su  lu d z k o ś ć  s ta je  s ię  c o ra z  b a r ­
d z ie j  g a d a t l iw a .  N a  d o w ó d  te g o  
p r z y to c z y ł  t r z y  p r z y k ła d y :  d la  d z ie ­
s ię c io rg a  p r z y k a z a ń  b ib l i j n y c h  s ta r ­
c z y ło  300 s łó w ,  d la  a m e r y k a ń s k ie j  
zaś D e k la r a c j i  N ie p o d le g ło ś c i t r z e ­
ba  b y ło  1 500 s łó w .  n a to m ia s t  n ie ­
d a w n o  o p u b l ik o w a n y  k o m u n ik a t  o- 
u s ta n o w ie n iu  n o w y c h  ce n  n a  W ę­
g ie l  w  U S A  z a w ie ra  26 811 s łó w .

(e t)

Przyicźń wrcęćw
B O C IA N Y  I  P E R K O Z Y , a c z k o l­

w ie k  ż y ją c e  w  o d r ę b n y c h  ś r o d o w i­
s k a c h  ( p e rk e z  n a  w o d z ie , b o c ia n  na  
b rz e g u )  u c h o d z ą  za  o d w ie c z n y c h  
a n ta g o n is tó w  z  r a c j i  p o d o b n y c h  u -  
p o d o b a ń  g a s t r o n o m ic z n y c h  (ż a b y , 
r y b k i  i t p . ) .  T y m c z a s e m  o b s e rw a c je  
d o k o n a n e  n a  r o z le w is k a c h  N id y  k o ­
le  C h r o b r z a  p rz e c z ą  ty m  tw ie r d z e ­
n io m . O tó ż  n a d n id z k ie  p e r k o z y  w i ­
ta ją  z ra d o ś c ią  je d n e g o  z b o c ia n ó w  
g n ie ż d ż ą c e g o  s ię  w  p o b l is k ie j  w s i. 
T r u d n o  u s ta l ić  p r z y c z y n y .  W s z y s t­
k ic h  o b s e r w a to r ó w  s z o k u je  je d n a k  
fa k t ,  żc  p e r k o z y  n a  w id o k  b o c ia n a -  
u lu b ie ń c a  (?) s p ły w a ją  p o d  sa m  
b rz e g , a  b o c ia n  z k o le i  w i t a  j e  g ło ­
ś n y m  k le k o ta n ie m !  (a ł)

s zczan e  b y ło  t y l k o  w  w y ją t k o w y c h  
w y p a d k a c h .  L u d z ie  d łu g o w ie c z n i  
n a jc z ę ś c ie j n ie  p a l i l i  t y t o n iu  i  u n i ­
k a l i  n a p o jó w  a lk o h o lo w y c h ;  w ę ­
d r ó w k i  p o  g ó ra c h , k o n n a  ja z d a , 
p r a c a  f iz y c z n a  h a r io w a .y  ic h  s ity .  
O d ż y w ia l i  s ię  r e g u la r n ie  (d u ż o  m le ­
k a ,  m ió d ,  j a r z y n y ,  m ię s o )  p rz e s trz e  
g a ją c  s ta ły c h  g o d z in  p o s i łk ó w  —  
5 r a z y  d z ie n n ie  w  cz a s ie  n a s i le n ia  
r o b ó t  s e z o n o w y c h  i 3 r a z y  d z ie n n ie  
w  p o z o s ta ły m  o k r e s ie  r o k u .  W b r e w  
„ c h o le s te r o lo w y m ”  t e o r io m ,  n ie  u n i  
k a l i  t łu s z c z ó w  z w ie r z ę c y c h .

F iz jo lo d z y  d o s z l i  d o  w n io s k u ,  że 
w  ro d z in a c h  c ie s z ą c y c h  s ię  d łu g o ­
w ie c z n o ś c ią  — p e w n e  t r a d y c je ,  n a ­
w y k i  h ig ie n ic z n e ,  są p rz e k a z y w a n e  
z p o k o le n ia  n a  p o k o le n ie .  O c z y w iś ­
c ie  d u ż e  z n a c z e n ie  o d g r y w a  k l im a t  
G r u z j i  —  a le  i  w  in n y c h  k r a ja c h  
s p o ty k a  s ię  lu d z i  z a c h o w u ją c y c h  
d o  p ó ź n e g o  w ie k u  z d o ln o ś ć  d o  p r a ­
c y  f iz y c z n e j ,  u m y s ło w e j,  tw ó r c z e j.

I s t n ie je  w ic ie  t e o r i i  n a u k o w y c h ,  
d o ty c z ą c y c h  p r z e d łu ż e n ia  ż y c ia .  Z  
r e g u ły  b a d a c z e  z a jm o w a li  s ię  s‘ a -  
n e m  z d r o w o tn y m  c z ło w ie k a ,  je g o  
p o ż y w ie n ie m  w a r u n k a m i  p r a c y  i 
w y p o c z y n k u  i t d .  Z n a c z n ie  m n ie js z ą  
u w a g ę  p o ś w ię c o n o  w a ż n e m u , j a k  
s ię  o k a z a ło , c z y n n ik o w i  d łu g o w ie c z ­

n o ś c i :  o d d y c h a n iu .
J a k  w ia d o m o ,  s w o b o d n y  o d d e c h  

je s t  w a r u n k ie m  ż y c ia ,  z a t r z y m a n ie  
o d d e c h u  c h o ć b y  n a  k i ł k a  m in u t  
s p ro w a d z a  ś m ie r ć .

N a d  o d d e c h e m  c z ło w ie k a  c z u w a ­
j ą c e g o  w ła s n e  „ a u to m a  y ”  — d z ia ­
ła ją c e  t a k  s p r a w n ie ,  że te g o  n ic  
z a u w a ż a m y . . .  o  i le  je s te ś m y  z d r o ­
w i .  G o rz e j p r z e d s ta w ia  s ię  s p ra w a , 
je ś l i  z d r o w ie  o d m ó w i p o s łu s z e ń ­
s tw a ;  j a k  w ia d o m o , w ie lu  s c h o rz e ­
n io m  to w a r z y s z ą  z a b u rz e n ia  o d d e ­
c h u .

T y m c z a s e m  n ie  z d a je m y  s o b ie  
s p r a w y  z  te g o , że w r a z  z p o s tę p e m  
w ie k u  z m ie n ia  s ię  u  na s  s a m  p r o ­
ces o d d y c h a n ia :  w  la ta c h  d z ie c ię ­
c y c h  i  m ło d z ie ń c z y c h  w c h ła n ia m y  
w ię c e j t le n u ,  n iż  w  w ie k u ,  p o ­
w ie d ź m y .  z a a w a n s o w a n y m . A  z w a l­
c z a n ie  s ta ro ś c i i  u t r z y m a n ie  u m y ­
k a ją c y c h  s i ł  w y m a g a  w c h ła n ia n ia  
o  w ie le  w ię c e j  t le n u  n a  je d n o s tk ę  
cza su , n iż  to  z w y k l iś m y  r o b ić .  D o ­
s ta te c z n y  d o p ły w  t le n u  u z b r a ja  s e r ­
ce p r z e c iw  c h o ro b o m , u s p r a w n i»  d o  
* ły w .  k r w i  d o  m ię ś n ia  s e rc o w e g o .

A  z d ro w e  s e rc e  to  g łó w n y  w a r u n e k  
z a c h o w a n ia  n a  d ru g o  ż y c ia  i  z d o l­
n o ś c i d o  p r a c y .

Z a le c a n e  w  t y m  c e lu ,  s p e c ja ln e  
ć w ic z e n ia  o d d e c h o w e  t r z e b a  za ­
c zą ć  w c z e ś n ie , w ó w c z a s  k ie d y  je ­
szcze je s te ś m y  ta k  m ło d z i ,  że n ie  
m y ś l im y  o  s .a ro ś c i.  J e ś l i  w  m ło ­
d o ś c i n a u c z y m y  s ię  g łę b o k o  i  r y t ­
m ic z n ie  o d d y c h a ć , b ę d z ie m y  m o g li  

.u p r a w ia ć  to  d o  p ó ź n a , co  s p e c ja l­
n ie  p o le c a  s ię  lu d z io m  z a jm u ją c y m  
s ię  p ra c ą  u m y s ło w ą .  P r z y  g łę b o k im  
w d e c h u , k la t k a  p ie rs io w a  i p łu c a  
ro z s z e rz a ją  s ię , z a w ie ra ją c  t r z y k r o t  
n ie  w ię c e j p o w ie t r z a ,  n iż  p r z y  w d e  
c h u  „ p ł y t k i m ” . O c z y s z c z e n ie  p łu c  
w y m a g a  k i l k u  g łę b o k ic h  w d e c h ó w  
i w y d e c h ó w ',  po  k tó r y c h  m o ż n a  
p r z y s tą p ić  d o  r y tm ic z n y c h  ć w ic z e ń . 
T rz e b a  p r z y  t y m  u w a ż a ć , a b y  w  
p łu c a c h  n ie  p o z o s ta w a ło  w c h ło n ię ­
te  p o w ie t r z e  —  s ta n o w c z o  z b y t  m a ­
łą  w a g ę  p r z y w ią z u je m y  d o  w y d e ­
c h ó w  ( je s t  to  p o d o b n o  je d n a  z 
p r z y c z y n  n ie o d w ra c a ln e j  ro z e d m y  
p łu c ) .

P r a w id ło w o  p ro w a d z o n e  ć w ic z e ­
n ia  o d d e c h o w e  z w ię k s z a ją  p o je m ­
n o ść  ż y c io w ą  p łu c ,  p o d cza s  g d y  
o d d y c h a n ie  n ie p r a w id ło w e  tę  p o ­
je m n o ś ć  z m n ie is z a . Ć w ic z e n ia  m u ­
sza  b y ć  k r ó t k i» :  n a  p e w n o  w c h ło ­
n ie m y  w ię c e j  t le n u  p r z y  b ie g u  na  
23 m e tr ó w  c z y  p r z e jś c iu  20 k r o k ó w  
z -  z d w o jo n ą  s z y h k o ś c ią .

W ię c e j t le n u ,  a z a c h o w a m y  m ło ­
d o ś ć  d o  p ó ź n y c h  la t !  H a s ło  to  k a ż ­
d y  z nas m o ż e  r e a liz o w a ć  w  p r a k ­
ty c e .  (W . K .)

W  lasach opoczyńskich 
przebyw a od w iosny stad­
ko łosi złożone z trzech  
sam ic-klem p i c ie lęc ia-ło - 
szaka. N iestety, czw órka  
ta  n ie  dysponuje an i je ­
dnym  przedstaw icie lem  
rodu męskiego, co uniemo  
ż liw ia  pow stanie na m ie j­
scu całe j rodziny. K ie ró w  
nictw o re zerw atu  w  K a m ­
pinosie zam ierza  w ięc

Zagubieni 
w  puszczy

przym usow o „przesiedlić” 
jednego łosia w  Opoczyń­
skie w  ty m  celu, aby m o­
gło tan i powstać nowe sta 
łe siedlisko łosi.

Puszcza Kam pinoska o - 
kazu je  się bow iem  dla  
tych  zw ie rzą t ju ż  za c ia ­
sna i zby t często odw ie­
dzana przez tu rystów . Ł o ­
sie chętnie z n ie j ucieka­
ją  błądząc m iesiącam i po 
lasach w  okolicy W łocław  
ka —  T o ru n ia  a ostatnio  
i  K ie lecczyzny. (ał)

Zbiór ikon
N a jb o g a ts z y  i  n a jc e n n ie js z y  

w  ś w ie c ie  z b ió r  ik o n  z n a jd u je  
się w  m u ze u m  re g io n a ln y m  w  
S anoku . W  ty m  ro k u  . k i lk a  
n a :c ie ka w szych  e gze m p la rzy  
ty c h  s ta ro c e rk ie w n y c h  o b ra ­
zów  lo ę d ro w a ło  po E u ro p ie  w  
c h a ra k te rz e  o b ja z d o w e j w y ­
s ta w y  w z b u d z a ją c e j w szędzie  
n ie k ła m a n y  p o d z iw  d la  ku nsz  
tu  a rty s ty c z n e g o  tw ó rc ó w . 
Szczegó ln ie  lic z n ie  b y ła  o dw ie  
dzana w y s ta w a  w  R e c k lin g ­
hausen  w  N R F . W y s ta w ę  z o r­
g an izo w a ło  sano ck ie  m u ze um  
p rz y  w s p ó łp ra c y  M u ze u m  N a ­
rod ow e g o  w  K ra k o w ie .

Krowy w areszcie
C o  m o ż n a  u z n a ć  za  n a jw ię k s z e  

p o n iż e n ie  d la  p r z e m y tn ik a ?  C h y b a  
s z m u g ie l k r ó w .  A  je d n a k  w  c ią g u  
o s ta tn ic h  la t  3 ty s ią c e  ty c h  z w ie ­
r z ą t  p r z e k ro c z y ło  n ie le g a ln ie  g r a ­
n ic e  S z w a jc a r i i !  U s ta w o d a w s tw o  
h e lw e c k ie  z a b r a n ia  m ia n o w ic ie  h o ­
d o w l i  k r ó w  p o c h o d z e n ia  z a g r a n ic z ­
n e g o . A le  że r o d z im y  g a tu n e k  je s t  
o  p o ło w ę  m n ie j  m le k o d a jn y  o d  za ­
g r a n ic z n y c h ,  p r z e to  c h ło p i  s z w a jc a r  
s e y , w y k o r z y s tu ją c  p o d o b ie ń s tw o  
d w ó c h  c z a r n o - b ia ły c h  ra s  s z w a jc a r  
s k ie j  i  f r a n c u s k ie j  p rz e m y c a ją  k r o  
w y  p rz e z  g r a n ic ę ,  a ta k ż e  n ie le ­
g a ln ie  z a p ia d n la ją  j e  p rz e z  I r a n c u  
s k ie  b y k i .

R z ą d  w  B r n ie  z a p o w ie d z ia ł,  że po
a k a c ja c h  z a jm ie  s ię  tą  s p ra w ą . N a  

r a z ie  c h w y ta n e  p rz e z  c e ln ik ó w  k r o  
w y  p r z e b y w a ją  w  s to łe c z n y m  . . .w ię  
z ie n iu .

( j)

Barbara Gordon

K ie d y  p ro w a d z ą  ją  d rogą , 
k tó rą  p rze d  n ią  n ie  ta k  d aw no  
o db y ła  M a g da le na  K o ty m ó w -  
na, J a n in a  czu je  się ta k , ja k  
g dyb y  sch od z iła  do g robow ca . 
O to  za c h w ilę  w ło żą  ją  do 
tru m n y . M d lą c y  zapach ś ro d ­
k ó w  d e z y n fe k c y jn y c h  w p y c h a  
się p rzem ocą  do p łu c . J a k ie  to 
w s z y s tk o  w s trę tn e . W s trę tn e  
i  s traszne.

N ie  zna tego c z ło w ie k a , k tó ­
r y  czeka na  n ią  p rze d  d rz w ia ­
m i. T o  n ie  k a p ita n , z k tó re g o  
w id o k ie m  ju ż  s ię  o s w o iła  i 
p rzez m o m e n t n a b ra ła  do n ie ­
go ta k ie g o  za u fa n ia , że b y ła b y  
p o w ie d z ia ła  m u  w szy s tk o . D o ­
b rze , że się o p a m ię ta ła  w  p e ­
w n e j c h w ili.

N ie  m d le je , ja k  M a g da le na . 
B y ła  ju ż  sporą d z iew czynką , 
k ie d y  w ra z  z m a tk ą  zn a la z ła  
się. p o d ob n ie  ja k  w ie lu  m iesz­
k a ń c ó w  P ra g i,  G ro cho w a , T a r  
g ćw ka , K ę p y  w  k o n c e n tra c y j­
n ym  obozie . Z a p a m ię ta ła  z ta m  
ty c h  s tra s z liw y c h  m ies ię cy  w y  
g ląd  m a r tw y c h  lu d z k ic h  c ia ł, 
o sw o iła  s ię  w te d y  z t j rm  w i ­
dok iem . Z re sz tą , w id o k  n ie ż y ­
wego K o ty m a  s p ra w ia  je j 
m śc:w ą  s a ty s fa k c ję . W  m y ­
ślach p rz e m a w ia  do n ieg o : 
,.A  w ię c  n ie  ży jesz, ło bu z ie . 
D obrze  c i ta k . Żebyś n ie  ty ,  
n ie  m ia ła b y m  tego ca łego k ra ­
m u. N o  i  w id z is z , t a k i m ocny 
byłeś, a z n a le ź li się m o c n ie j­
s i od c ieb ie ...” .

—  O b y w a te lk a  J a n in a  D z ie - 
t rz y k ,  p ra w d a ?  —  głos, ro z le ­
g a ją cy  s ię  o bok  J a n in y  p rz y ­
w o łu je  ją  do rze c z y w is to ś c i —  
O b y w a te lk a  p ra c o w a ła  w  
p rz e d s ię b io rs tw ie , k tó re g o  d y ­
re k to re m  b y ł W ła d y s ła w  K o -  
ty m . Z n a ła  o b y w a te lk a  s w o je ­
go d y re k to ra . P rz y je ż d ż a ł p rze  
cięż b a rdzo  często do s k le pu , 
w  k tó r y m  o b y w a te lk a  b y ła  k ie  
ro w n ic z k ą . D z iś  w  nocy z n a ­
lez iono  te  z w ło k i.  T e n  c z ło w ie k  
zosta ł z a m o rd o w a n y . P roszę 
p rz y jrz e ć  s ię  d o k ła d n ie  i p o ­
w ie d z ieć  nam , czy o b y w a te lk a  
ro zpoznaje . C zy to  je s t  W ła d y ­
s ła w  K o ty m ?

—  I  co tu  m ożna  rozpoznać?  
—  m ó w i s p o k o jn ie  J a n in a . —  
Po czym  m a m  go poznać ,no 
n iech  p an  sam p o p a trz y , n iech  
pan p ow ie . U b ra n ie  ja k b y  je ­
go. T o  p ozn a ję . P rz y je ż d ż a ł w  
n im  czasam i do  s k le p u , p e ­
w n ie  ja k  s ię  gdz ie  z w iz y tą  
w y b ie ra ł.  I  na p re z e n t czegoś 
p o trz e b o w a ł. W łosy ... no ta k , 
tak ieg o  m ia ł k o lo ru .  F ig u ra  
ja k b y  jego . Ręce...

P rz y p o m in a  sobie  te ra z  te  
ręce. Ręce, o k tó r y c h  m y ś la ła  
ta k  in te n s y w n ie  podczas śledź

tw a , ręce, k tó re  ś n iły  s ię  je j  
po nocach  na p o czą tku  je j  s k ie  
p o w e j k a r ie ry ,  unoszące s ię  
w ła d c z y m  gestem  k u  p ó łk o m , 
u w a ż a n y m  przez  n iego  za  w ła ­
sne gosp od a rs tw o . C zy to  są 
te  sam e ręce? W p a tru je  s ię  z 
n ap ięc iem , w y tę ż a ją c  w z ro k  
ja k  t y lk o  m ożna, w  zn ie ­
k sz ta łco n e  c ia ło .

A le  go u rz ą d z il i!  M ś c i l i s ię  
na n im  ta k , czy co? N o  bo 
p rzec ież  w y s ta rc z y ło b y  go za ­
b ić  z w y c z a jn ie  ja k o ś , je ż e li 
t y lk o  o to  chod z iło , żeby n ie  
m ó w ił za dużo. Po co aż tak ...

J a n in a  D z ie trz y k o w a  je s t  
s p ry tn ą  osóbką. P o t ra f i  ra c h o ­
w ać, u m ie , ja k  to  s ię  m ó w i —  
k o m b in o w a ć . J e j to k  ro z u m o ­
w a n ia  je s t  n a s tę p u ją c y : c h yba  
to  je s t  K o ty m . N iczego  n ie  ze­
p s u je  p o tw ie rd z a ją c  ten  fa k t .  
M u s i t y lk o  d ob rze  u w ażać, że­
b y  ju ż  n iczego  w ię c e j n ie  p o ­
w ie d z ie ć  na  ś le d z tw ie . D o b rze  
b y  też b y ło  o dw o ła ć  część z ło ­
żonych  ju ż  zeznań. P o w ie , że 
b y ła  zd en e rw o w an a  i  sam a n ie  
w ie d z ia ła , co m ó w i, a lb o  że 
w y m u s z o n o  na n ie j te  zezna­
n ia . N o  bo  je ż e li „ o n i”  p o tra ­
f i l i  ta k  u rz ą d z ić  tego  n iebosz­
czyka , może też  i  ją  sp o tka ć  
p od ob n y  los. C zy to  n ie  m o ­
żna  na p rz y k ła d  podesłać k o ­
goś do w ię z ie n ia , a lb o  n am ó ­
w ić  k tó rą ś  ze w s p ó łw ię ź n ia ­
re k , b y  podsypano  czegoś J a ­
n in ie  do je dze n ia ?  T rze b a  m i l ­
czeć.

—  T a k  —  m ó w i tw a rd o , 
w c ią ż  w p a tru ją c  s ię  w  n ie ż y ­
w e  c ia ło  i  s ta ra ją c  s ię  n ie  p od  
r.osić g ło w y , n ie  spog lądać  w  
tw a rz  tow arzyszące go  je j  c z ło ­
w ie k a  —  te ra z  to  ju ż  n a p ra w ­
dę rozp ozn a ję . T o  je s t d y re k ­
to r  W ła d y s ła w  K o ty m .

W  g łos ie  J a n in y  D z ie t rz y -  
k c w e j b rz m i ta k a  n ie z a c h w ia ­
na pew ność s ieb ie , ty le  n a j­
głębszego p rz e k o n a n ia , żę k a p i 
ta n  S ebastian  C h m u ra  n ie  m a 
n a jm n ie js z y c h  p ow o d ów , a by  
w ą tp ić  w  p ra w d ę  je j  s łó w .

—  A  w ię c  m a m y  w ła ś c iw ie  
je d n ą  id e n ty f ik a c ję ,  na k tór<  j  
m ożem y po legać. S tw ie rd z e n i e 
D z ie trz y k o w e j.  N ie  d a ru ję  so­
b ie , że p o z w o liłe m  c i s ię  n a ­
m ó w ić  na za p row a d zen ie  ta m  
te j d z ie w c z y n y , K o ty m ó w n y . 
T ro c h ę  tru d n o  nap isać w  p ro ­
to k o le : o b y w a te lk a  ta k a  to  i  
ta k a , s p ro w ad zo na  ce lem  id e n  
t y f ik a c j i  z w ło k , ze m d la ła . W  
ogó le  n ie  w sp om nę  n a w e t o 
ty m  —  z ło ś c ił s ię  C h m u ra .

—  Je dyn a  id e n ty f ik a c ja  to  
m a ło  —  m r u k n ą ł J a s tk o .

(D a lszy  c ią g  nas tą p i)
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T e le w iz y jn a  transm is ja

z Erfurtu

W  niedzielą
Polska-NRD

W  N A D C H O D Z Ą C Ą  N IE ­
D Z IE L Ę  11 bm . ro ze g ra n e  zo­
s ta n ie  w  E rfu rc ie  m ię d z y p a ń ­
s tw o w e  « po tkan ie  p iłk a rs k ie , 
w  k tó ry m  s iln y  zesoó ł N R D  
z m ie rz y  s ię  z P o lską . S e lekc jo  
n e rz y  za d e c y d o w a li ju ż , iż  w  
b ra m ce  nasze j re p re z e n ta c y j­
n e j d ru ż y n y  w y s tą p i M a jc h e r 
ze S ta li Rzeszów . Ca łe  spo tka  
n ie  w  E r fu r c ie  t ra n s m ito w a n e  
będz ie  p rzez  p o ls k ą  T V .

S Y M P A T Y K Ó W  P og o n i in ­
fo rm u je m y , iż  s w o je  k o le jn e  
s p o tk a n ie  lig o w e  rozegra  . 
or V, 18 bm . na  w ła s n y m  b o isku  
z k ra k o w s k ą  W is łą  o w czesnej 
s to s u n k o w o  p orze  —  15.30. (m)

mm

P r z y  p u s te j  w id o w n i

Regaty „Piastowskie”
w Kamieniu Pomorskim

D z iś  na szczec ińsk im  

to rze

P R Z Y  s iln y m , s z k w a lis ty m  w ie trz e  (w  p o ry w a c h  do 6 s to p - 
n i  B e a u fo rta ) o d b y ły  s ię  w  p ie rw s z ą  sobo tę  i  n ied z ie lę  w rz e ś ­
n ia  re g a ty  „P IA S T O W S K IE ” . B>cgi k la sow e  ro z e g ra n o  na 
8 -b oku  o lim p ijs k im ,  u  s tóp  p ra s ta re go  g ro d u  K a m ie n ia , na 
z a le w ie  o te j sam e j n a z w ie  co m ias to . C a łą  im p re zę  od s tro n y  
p rz y g o to w a ń  o rg a n iz a c y jn y c h  m ożna  n azw a ć u da ną , g d y b y  
n ie  p ew n e  —  a le !

IM P R E Z A  p o m y ś la n a  ja k o  
w id o w is k o w a  i  p ro p a g u ją c a  
s p o r t ż e g la rs k i, w  obecne j fo r  
m ie  n ie  s p e łn ia  w  p e łn i s w o je  
go zadan ia . O w szem  pogoda 
dop isa ła , b ie g i b y ły  e m o c jo n u ­
jące , poza fa w o ry ta m i w  k ia  
s ie  „C a d e t”  i  „ F in n ”  p ro w ad zę  
n ie  z m ie n ia ło  s ię  n ie m a l ja k  
w  k a le jd o s k o p ie . Je d n a k  w e  
w rz e ś n iu  K a m ie ń  n ie  je s t  ju ż  
a tr a k c y jn y m  k u ro r te m  w y je ­
c h a li w czasow icze, opustosza­
ły  p o b lis k ie  m ie jsco w o śc i n ad  
m o rs k ie . R ega ty  w ię c  o d b y ły  
się p rz y  „p u s te j w id o w n i” , a 
n ie  m a w  Polsce b o d a j d ru g ie  
go ta k  m a lo w n ic z o  po łożonego 
obszaru w odnego.

Z a  c e lo w e  w ię c  u w a ż a m  p r z e n ie ­
s ie n ie  r e g a t  n a  w c z e ś n ie js z y  t e r ­
m in ,  p o  o d p o w ie d n im  s k o r y g o w a ­
n iu  z  o k re s e m  e g z a m in ó w  s z k o l­
n y c h  i  k a le n d a r z e m  im p r e z  c e n t r a l  
n y c h .  Z y s k a łb y  n a  t y m  i  K a m ie ń ,  
a r e g a ty  b y ły b y  p o w a ż n ie js z y m  
s p r a w d z ia n e m  f o r m y  ż e g la r z y  p rz e d  
m is t r z o s tw a m i P o ls k i.  T a k  to  u  n a s , 
n ie s te t y ,  b y w a ,  że  d la  w ie lu  za ­
w o d n ik ó w  u d z ia ł  w  m is t r z o s tw a c h  
je s t  p ie rw s z y m , lu b  d r u g im  s ta r ­
te m  w  s e z o n ie . N a  n ie k o r z y ś ć  
w rz e ś n ia  p r z e m a w ia ją  i  in n e  a sp e k  
t y .  N ie m a l c o  ty d z ie ń  o d b y w a j.-  
s ie  w  t y m  m ie s ią c u  p o w a ż n ie js z e  
z a w o d y .  C z y  t o  n ie  za d u ż o ?  R e ­
g a ty :  „ P ia s to w s k ie ” , „ P r z y ja ź n i ” .
„ B łę k i t n a  W s tę g a  M ie d w ia ”  i  
„ B łę k i t n a  W s tę g a  J .  D ą b s k ie g o ” .

T Y L E  o te rm in ie  im p re zy . 
P o trze b ne  je s t  p rz y  ty m  obo­
w ią z k o w e  za p e w n ie n ie  h o lu  ze 
Szczecina i z p o w ro te m , gdyż 
o ko ło  10-go dz inn y  „p rz e s k o k ”  
p rzez  Z a le w  S zczec ińsk i w  d ro  
dze na  re g a ty  i w  w a ru n k a c h  
s z to rm o w y c h  n ie  n a le ż y  do 
ła tw y c h , a n i bezp ie cznych  d la  
m a ły c h  ło d z i m ieczo w ych .

I  jeszcze je d n a  spraw a- n ie ­
s te ty  w c ią ż  p o w ta rz a ją c a  się 
i obc iąża jąca  k ie ro w n ik ó w  
e k ip  i k lu b y  w y s ta w ia ją c e  za 
w o d n ik ó w . N a le ż y  w reszc ie  
z ro zu m ie ć , że ż e g la rs tw o  n ie  
je s t sp o rte m  ła tw y m , od za­
w o d n ik ó w  w ym a g a n e  są duże 
u m ie ję tn o ś c i p ra k ty c z n e  i  n ie ­
naganne z d ro w ie .

T a k  w ię c  k a ~ d y  m u s i p o s ia d a ć  ś w ia ­
d e c tw o  z d r o w ia ,  k s ią ż e c z k ę  ż e g la r s k ą  
; d o k u m e n ty  a c h tu .  N ic s te ‘ y  la k  m e  
b y ło .  N a .d e p szy  w  ty m  s e z o o ie  że ­
g la r s k im  s z c z e c iń s k i „ C a d e c ia r z ”  — 
J O / .W 1 A K  z M K S W  z o s ta ł z d y s k w a  
l i  f .  k o w a n y  za b r a k  w y m a g a n y c h  
d o k u m e n tó w  i s t r a c i ł  p e w n ą  szansę 
z d o b y c ia  p ie rw s z e g o  m ie js c a .  IV  io  
n e n i  • n w e t  w y p a d k u  s, w ie r d z e n o  
p o d s ta w ie n ie  o b c e g o  z a w o d n ik a .  
W s p ó łc z u ję  s ę d z ie m u  g łó w n e m u , 
k t ó r y  w  t y c h  s y tu a c ja c h  m u s ia ł 
p r o w a d z ić  z a w o d y .

D O S Y Ć  n a rze ka ń , gdyż  ja k  
p o w ie d z ia łe m  im p re zę  m ożna 
za lic z y ć  do u da nych . D obrze  
p rz y g o to w a n o  te re n  p rz y s ta n i,  
w id a ć  b y ło  na k a ż d y m  k ro k u  
duże z a in te re s o w a n ie  i  pom oc

Hałuszczak
broni tytułu 

mistrza Polski
D Z IŚ  o godz. 15.30 ro z ­

p o czyn a ją  s ię  na  szczeciń  
s k im  to rze  k o la rs k im  m i­
s trz o s tw a  P o ls k i w  je ź -  
dz ie  za m o to ra m i (sen io ­
rz y ). o raz  tan d em ach  ( ju ­
n io rz y ). Po ra z  p ie rw s z y  
także  s ta r to w a ć  będą, na  
d y s ta n s ie  3 k m  za w od n icz  
k i.  O gó łem  o rg a n iz a to rz y  
sp o d z ie w a ją  s ię  u d z ia łu  
ok. 50 k o la rz y .

T y tu łu  m is trz a  P o ls k i w  
je źdz ie  za m o to ra m i b ro ­
n i z a w o d n ik  C za rn ych , 
M a r ia n  Ila łu s z c z a k  (na  fo  
to).

F o to . S t. C ie ś la k

m ie js c o w y c h  w ła d z . P rz y  te j 
k a d rz e  o ddanych  dz ia łaczy  i 
o rg a n iz a to ró w  m ożna p oku s ić  
s ie  o jeszcze w ię kszą  a k ty w ­
ność. R e ga ty  „P ia s to w s k ie ”  sta 
ną się w ó w cza s n a ja t ra k c y j­
n ie jszą  s ta łą  im p re zą  ż e g la r­
ską w  n aszym  w o je w ó d z tw ie .

A  O T O  w y n i k i  p o s z c z e g ó ln y c h  
b ie g ó w :  „ C a d e t ”  —  B . K o s ie d o w -  
s k i  L Z S  „ P o m o rz e ”  S ta r g a rd .  „ H o r  
n e t ”  — Z . J a łto s z u k  A Z S  S z c z e c in , 
, ,O k  D in g h y ”  —  A .  f? z u b a jk o . A Z S  
S z c z e c in , „ F in n ”  —  Z . H a c la  M K S W  
S z c z e c in . , ,F D ”  — R . K r a w c z y k
M K S W  S z c z e c in . O g ó łe m  s ta r to w a ło  
36 la c h tó w .  W  „ b ie g u  a u s t r a l i j ­
s k im ”  z w y c ię ż y ł  r ó w n ie ż  R . K r a w ­
c z y k .

N A  Z D J Ę C IU :  R a z  n a  w o d z ie , a 
r a z  w  w o d z ie  —  je d n a  z n ie g r o ź n y c h  
w y w r o t e k  p o d c z a s  r e g a t  „ P ia s to w ­
s k ic h ”  w  K a m ie n iu  P o m o r s k im .

A . G E D Y M IN

D o b rze  po ję ta  ce low ość s p o rtu  m asowego

Ognisko TKKF „Gryfia” 
przoduje w okręgu

d ó w . D z ia ła ją c e  o d  1361 r o k u  i

Ring wolny!

Walny sejmik Swiserśw
ta progy sezonu 65-67

P O D  P R Z E W O D N IC T W E M  zasłużonego dz ia łacza  s p o r to w e ­
go B o les ła w a  Id z ia k a  o b ra d o w a ło  w  S zczecin ie  w a ln e  z g ro ­
m a dzen ie  sp ra w ozd a w cze  O kręgow ego  Z w ią z k u  B okse rsk ie g o , 
w  k tó r y m  u cz e s tn ic z y ł w icep rezes  P Z B  re d . H e n ry k  D ą b ro w ­
s k i z W a rsza w y .
O B E C N I b y l i  p rz e d s ta w ic ie - A rk o n ia ,  Pogoń i  Z a ło m  ze 

le  W K K F iT ,  m g r H e n ry k  K o -  Szczecina, B łę k itn i S ta rg a rd , 
z ło w s k i i  W K Z Z , Z y g m u n t W ą  F lo ta  Ś w in o u jś c ie , In a  G o le - 
d o ło w s k i,  re p reze n to w a n e  b y -  n ió w , Pogoń B a r lin e k ,  Pogoń 
ły  w s z y s tk ie  k lu b y  sp o rto w e  P y rz y c e  i  S p o rto w ie c  z G ry f ic ,  
w  w o j.  szczec ińsk im  p os ia d a ją  
ce sekc je  bokse rsk ie , a w ię c

<}iöfköivMo
Drugie zwycięstwa 

Psiaków
P O L S C Y  s ia tk a rz e  o d n ie ś l i  w e  

w to r e k  d r u g ie  z w y c ię s tw o  w  f in a ­
ła c h  V I  m is t r z o s tw  ś w ia ta .  W y g r a l i  
o n i z J a p o n ią  3:2 (12:15, 15:9, 7:15, 
15:8, 15:3).

N a s i s ia tk a r z e  z a g r a l i  z n a c z n ie  le  
p i „ j  n iż  w  s p o tk a n iu  z B u łg a r ią .  
P rz e d e  w s z y s tk im  b y l i  b a r d z ie j  s k u  
te c z n i w  a ta k u , p o p r a w i l i  ta k ż e  
b ło !  o r a z  g rę  w  p o łu .  J e d y n y m  
m in u s e m  by»a dość n ie ró w n a  p o s ta  
w j  n a s z e j d r u ż y n y ,  k tó r a  k i l k a b r o t  
n ie  m ia ła  o k re s y  d łu ż s z y c h  z a ła ­
m a ń .

P R Z E D  m e c z e m  P o ls k a  — J a p o n ia  
r o z e g ra n o  s p o łk a n ie  Z S R R  — J u g o ­
s ła w ia .  Z w y c ię ż y ła  d r u ż y n a  ra d z ie c  
k a  3:1 (15:11, 15:6, 13:15, 15:4).

W  t r z e c im  m e c z u  f i n a łu  „ A ”  C ze - 
c h c s ło w a c y  o d n ie ś l i  k o le jn e  z w y ­
c ię s tw o , w y g r y w a ją c  ty m  ra z e m  z 
R u m u n ią  — 3:1 (15:11, 15:6, 12:15, 
15:8).

O s ta tn i  w to r k o w y  m e c z  B u łg a r ia  
— N R D  z a k o ń c z y ł s ię  p o  s ła b e j 
g r z »  z w y c ię s tw e m  N R D  3:1 (3:15, 
15:13, 15:11, 15:8).

P o  w to r k o w y c h  m e c z a c h  
f i n a łu  „ A ”  je s t  n a s tę p u ją c a :

ta b e la

1. C S R S 3:0 9—4
2. Z S R R 2:1 8—4
3. P o ls k o 2:1 8 - 7
4. J a p o n ia 2:1 § 7

R u m u n ia 1:2 6—7
8. B u łg a r ia 1:2 6 —8
7. N R D 1:2 4—7
8. J u g o s ła w ia 0:3 4—9

W  O K R E S IE  M E C H A N IZ A C J I  I  A U T O M A T Y Z A C J I,  p rz y  
coraz m n ie js z e j a k ty w n o ś c i ru c h o w e j c z ło w ie k a , za ga dn ie n ie  
ro z w o ju  s p o r tu  m asow ego w  za k ła d a ch  p ra c y  s ta je  się dz iś  
w a ż n y m  p ro b le m e m . O d k i lk u  la t  w  w ie lu  szczecińsk ich  in s ty  
tu c ja c h  i za k ład a ch  p ro d u k c y jn y c h , k ła d z ie  się duży  n a c is k  
na o rg a n iz a c ję  i  fo rm y  za jęć  s p o r to w y c h . K ie ru ją  ty m  r u ­
chem  z a k ła d o w e  ogn iska  T o w a rz y s tw a  K rz e w ie n ia  K u l tu r y  
F iz y c z n e j.
C E L O W O Ś Ć  s p o r tu  m asow e t k k f  „G ry f ia ”  skupia blisko

, __ __ ____. , , ____HOJ c z ło n k ó w . R o k ro c z n ie  w  z a k la -
go, s p o r tu  p rze z  m a .e  „S zna  ,iowej spartakiadzie uczestniczy 
la z ła  ró w n ie ż  z ro z u m ie n ie  d y -  prawie su proc. załogi, a więc oko- 
r e k c ii R a dy  Z a k ła d o w e j i  o r -  ło 2 030 pracowników. Do najpopu-

. . .  .  , __ la r m e is z y c h  d y s c y p l in  s p o r to w y c h
g a n iz a c jl Społecznych Szczecin n a i Ci ą .  le k k o a t le t y k a ,  p ły w a n ie ,  te 
skie j Stoczni Rem ontow ej n is  s to ło w y ,  s t r z e le c tw o ,  s z a c h y .

G ry f ia ” . I  t r z e b a  p r z y z n a ć ,  k o m ę  tk a .  p i t k a  n o ż n a  i  s ia tk o w a .
V „  •  P r a w id ło w y  r o z w ó j  s p o r tu  n a  t e ­
z ę  w y n ik i  na ty m  p o lu  os iąg  r e n -.e s to c z n i z a w d z ię c z a ją  d z ia ła -  
n ię to  n a d sp o d z ie w a n ie  dob re , -c z e  o g n is k a  s z e r o k ie j p o m o c y  k ie -  

P r z y to c z m y  k i l k a  c y f r  i p r z y k ia -  r o w n ic tW a  z a k ła d u  o ra z  Z a r z ą d u  
* '  * * ! O k r ę g u  M a r y n a r z y  i  P o r to w c ó w .

N p .  w  r e k u  b ie ż ą c y m  o g n is k o  o -  
t r z y m a lo  n a  z a k u p  s p rz ę tu  39 ty s .  
z ło ty c h .  N ie  b y ło  te g o  za d u ż o , w y  
s ta rc z y ło  je d n a k  n a  w y p o s a ż e n ie  
w ię k s z o ś c i s e k c j i  w  d re s y , b u ty ,  r a  
k i s t k i  i  p i ł k i .

W  S W O JE J D Z IA Ł A L N O Ś ­
C I o gn isko  „ G r y f ia ”  n ie  po ­
p rze s ta ło  je d y n ie  na im p re ­
zach w e w n ą trz z a k ła d o w y c h . 
O d d w ó c h  la t ,  w  ra m a ch  łą cz  
nośc i m ia s ta  ze w s ią , c z ło n k o  
w ie  ogn iska  u trz y m u ją  żyw e  
k o n ta k ty  sp o rto w e  z „e lze tesa  
m i”  w  W id u c h o w e j, D ębogó- 
rze  i  M a rw ic y .

P o m y ś ln ie  z a k o ń c z y ły  s ię  p e r t r a k  
ta c je  s z c z e c iń s k ic h  s to c z n io w c ó w  z 
d z ia ła c z a m i p o k r e w n e j  s to c z n i w  
G d a ń s k u . Jeszcze  w  t y m  r o k u  w y -  
je d z ie  d o  T r ó jm ia s ta  s p o r to w a  e k i­
pa  „ G r y f i i ” , g d z ie  ro z e g ra  k i l k a  to  
w a r z y s k ic h  s p o tk a ń .

M O T O R E M  w s z e lk ic h  a k c j i  
i  p oczyn ań  je s t  p rz e w o d n ic z ą ­
cy ogn iska  —  W o jc ie c h  J ó ź - 
w ia k .  D z ie ln ie  p om ag a ją  m u  
Tadeusz G ry s z c z y ń s k i, R y ­
szard  H e rm a n , M ie c z y s ła w  P o - 
leszuk, W ła d y s ła w  M ic h a li-  
szyn, M a r ia n  J a s iń s k i I P io tr  
B o ja rs k i.

N IE  O D  D Z IŚ  W IA D O M O , 
że d la  lu d z i p ra c u ją c y c h  po 
k i lk a  god z in  d z ie n n ie  w  n ie ­
w y g o d n e j często p o z y c ji,  g ra  
w  p i łk ę  nożną czy s ia tk ó w k ę  
je s t  n a jle p s z y m  w y p o c z y n k ie m  
i  ro z ry w k ą . T a k  też p o ję l i  ce ­
lo w o ść  s p o r tu  m asow ego dz ia  
łącze  o g n iska  T K K F  „ G r y f ia ” . 

B O L E S Ł A W  J A N IU R E K

Juniorzy Arkonii
w  f in a le

gwsrdyisłdego iurnieju
W  R O Z G R Y W K A C H  o m i­

s trz o s tw o  F e d e ra c ji G w a rd ia  
b a rdzo  dobrze  s p is u ją  s ię  m ło  
d z i p iłk a rz e , ju n io r z y  szczeciń  
s k ie j A r k o n ii .  O s ta tn io , w  me 
czu p ó łf in a ło w y m  p o k o n a li 
o n i O lim p ię  P oznań  4:0 i  za ­
k w a l i f ik o w a l i  s ię  do ścis łego 
f in a łu .  W  ty m  o s ta tn im  (odbę­
dzie  s ię  on w  d n ia c h  29 b m .—  
2. X )  z n a la z ły  s ię  jeszcze po ­
n ad to  d ru ż y n y  —  G w a rd ii  
W a rsza w a , W is ły  i  P o lo n ii B y d  
goszcz. W a rto  dodać, iż  P u -, 
c h a ru  F e d e ra c ji b ro n ią  w ła śn i 
n ie  szczec in iacy . (m )

Z a  o f ia r n ą  p ra c ę  d ła  r o z w o ju  
s p o r tu  p ię ś c ia r s k ie g o  p re z e s  ld z ia k  
w rę c z y ł  p a m ią tk o w e  d y p lo m y  in ­
s t r u k t o r o m  H E N R Y K O W I S Z P O T A -  
N O W I ( Z a ło m )  i E D W A R D O W I 
R U D N IC K IE M U  ( In a  G o le n ió w ) .
'  W  o ż y w io n e j  d y s k u s j i  n a d  s p ra ­
w o z d a n ia m i z u b ie g ło r o c z n e j d z ia ­
ła ln o ś c i  z a rz ą d u  O Z B  w ie le  m ó w io ­
n o  o  w z lo ta c h  i  u p a d k a c h  b o k s u  w  
p o s z c z e g ó ln y c h  k lu b a c h .  I  l a k  B łę  
k i t n i  ze S ta r g a rd u  c ią g le  je s z c z e  
n ie  m o g ą  z n a le ź ć  d b a ły c h  o  r o z w ó j  
s e k c j i  o p ie k u n ó w . P o k ła d a n y c h  n a ­
d z ie i n ie  s p e łn ia  ś w in o u js k a  P lo ta .  
K u le je  b o k s  w  P y r z y c a c h  i  G o le n io  
w ie .  Z a s t rz e ż e n ia  b u d z i  p ra c a  w  
k lu b a c h  s z c z e c iń s k ic h , n p . s to c z ­
n io w c y  n a d a l n ie  są  s e k c ją  w io d ą ­
cą  w  A - k la s ie ,  a fe d e r a c ja  G w a r ­
d ia  n a  s z c z e b lu  c e n t r a ln y m  „ n i e  w i  
d z i”  b o k s u  w  A r k o n i i .

Z d a n ie m  p re ze sa  Id z ia k a  z a rz ą d  
te ż  n ie  p r a c u je  t a k  j a k  p o w in ie n .  
P o  p r o s tu  za m a ło  je s t  d z ia ła c z y -  
s p o ła c z n ik ó w .

O  s p ra w a c h  s z k o le n io w y c h  m ó w i­
l i  m . i n . :  W ła d y s ła w  S a d z is z , L e ­
s z e k  S a d o w s k i,  H e n r y k  S z p o c a n , J ó  
r e f  C h m ie le w s k i,  H e n r y k  S ta s z e w ­
s k i ,  K a z im ie r z  S to ja n o w ic z ,  m g i  
H e n r y k  K u lu s ,  J ó z e f B ie rn a c z y k ,  
Z y g m u n t  W ą d o ło w s k i i  m g r  H e n ­
r y k  K o z ło w s k i .  D y s k u s ję  p o d s u m o ­
w a ł  p r z e d s ta w ic ie l  n a c z e ln e j m a g i-  
s i r a t u r y  s p o r tu  p ię ś c ia r s k ie g o  re d .  
H e n r y k  D ą b ro w s k i.

N A D C H O D Z Ą C Y  sezon spor 
to w y  63-67 za po w ia d a  się  w  
szcze c ińsk im  b oks ie  in te re s u ją  
co. Poza ro z g ry w k a m i m i­
s trz o w s k im i, cze ka ją  s e n io ró w  
za w od y  m ię d z y n a ro d o w e  i 
m ię d z y w o je w ó d z k ie , o p ra co ­
w a n y  zo s ta ł s p e c ja ln y  p ro g ra m  
im p re z  d la  ju n io ró w .

P ie rw sze  ro z g ry w k i ju ż  w  
n a jb liż s z ą  n ie d z ie lę . A  w ię c  —  
r in g  w o ln y !  (a)
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Jeszcze w  ro k u  1000-lecia  

m asz o kaz ję  w y g ra ć

w  K r a jo w e j  L o te r ii  
P ie n ię ż n e j

w e  w rz e ś n iu  ogó łem  do w y g ra n ia  8 200 000 zl.
3385-K

Z A K Ł A D
E K S P O R T O W O -IM P O R T O W Y

S zczec in -P o rt

p oszu ku je  p o k o i s u b lo k a to rs k ic h  
d la  sw o ic h  p ra c o w n ik ó w

na śc iś le  o k re ś lo n y  czas na  bardzo  
d o b ry c h  w a ru n k a c h  d la  w y n a je m c y . 

O fe r ty  p rz y jm u je  pod te ł. 430-31, 
w e w n . 813, od godz. 7-15.

3439-K

3 w rześn ia  1966 r .  z m a rł śm ie rc ią  
tra g ic z n ą  w  w ie k u  27 la t

ko lega

Stanisław Araszkiewicz
p ra c o w n ik  m agazynu  D z ia łu  Z b y tu  
S zczecińsk ich  Z a k ła d ó w  C e lu lozo ­

w o -P a p ie rn ic z y c h .

R o dz in ie  Z m a rłeg o  w y ra z y  g łębo ­
k ie g o  w sp ó łczuc ia  i  ża lu  s k ła d a ją

D y re k c ja , R ada Z a k ła d o w a  
i  za łoga SZC P  w  S k o lw in ie  

3440-K

W O J E W Ó D Z K I Z A K Ł A D  
S Z K O L E N IA  
„O  Ś W I A T  A ”

Szczecin, u l.  P odgórna  63, te ł. 379-29.

P R Z Y J M U J E  Z A P IS Y  N A  K U R S Y
p rz y g o to w u ją c e  do zaw odu

a) m łod z ie ż  n ie  p od le ga ją cą  obo­
w ią z k o w e j nauce s z k o ln e j i  do ­
ro s ły c h  na k ie ru n k i :

—  c h ło d n ic tw o , ra d io - te le w iz ja ,
—  k e ln e r, k u cha rz , m e ch an ik  

sam ochodow y,
b u d o w la n e , w o d .-k a n ., spa­
w a ln ic tw o  na ks ią żkę  spaw a 
cza (d la  p e łn o le tn ich ),

—  k ra w ie c tw o , d z ie w ia rs tw o  itp .
b) m a tu rz y s tó w :

—  e le k tro n ik a  p rzem ., c h ło d ­
n ic tw o ,

—  la b o ra n t chem ., k ie r .  s e k re ­
ta r ia tó w .

c) k u rs y  k o re spo nd e ncy jn e  d la  do ­
ro s ły c h  p os ia d a jących  co n a j­
m n ie j 2 - le tn i staż p ra c y  w  p o ­
d an ych  w y ż e j k ie ru n k a c h .

3436-K

S p ó łd z ie ln ia  P ra c y  U s łu g  R óżnych
S z c z e c i n ,  pl. O rla  Białego n r 3 

te l. 43-353

in fo rm u je  o o t w a r c i u

ŚLUSARSKIEGO 
ZAKŁADU USŁUGOWEGO

w  Szczecin ie
p rz y  A l.  A rm i i C ze rw o n e j 1

(ró g  p l. Za m e nh o fa )

S p e c j a l n o ś ć :  n a p ra w a  ro w e ró w  
i  w ó z k ó w  d z iec ięcych  o raz  
spaw an ie  d ro b n y c h  p rz e d ­
m io tó w  dom ow ego u ż y tk u .

3438-K

BIURO OGŁOSZEŃ
pl. ■«Ida Ptasiego 8

O d d z ia ł W o je w ó d z k i  

T K W F  w  S z c z e c in ie  

o rg a -n iz u je  n a s tę p u ją c e

kursy
dla potrzeb 
własnych

4- k r o ju  i  s z y c ia  I  i  I I  
s to p n ia

♦  d z ie w ia rs k ie

♦  m o d y  s te k

♦  k o s m e ty k i  i  m a n i­
c u r e

4  r a d io - te le w iz y jn e  

4  g o s p o d a rs tw a  d o m o ­
w e g o

r o c z n y  d la  d z ie w c z ą t 
w  w ie k u  15—17 la t .  
Z a p is y  p r z y jm u je  se­
k r e t a r ia t  p r z y  u l .  O b r. 
S ta l in g ra d u  17 w  g o ­
d z in a c h  9—1«, te le fo n  

383-22
3437-K

S A M O T N A  w d o w a ,  w y ­
k s z ta łc e n ie  ś re d n ie , p r z y  
s to jn a ,  n a  s ta n o w is k u ,  z 
m ie s z k a n ie m , p o z n a  k u !  
tu ra ln e g o  p a n a  d o  la l 
50—60. O fe r ty ,  B iu r r  
O g ło s z e ń , S z c z e c in  poci 
9640. 99-P

G A R A Ż  b la s z a n y  sa m o ­
c h o d o w y  —  s p rz e d a m . 
K a rp o w ic z a  1. 9310-G
M A S Z Y N Ę  „ V e r i t a s ”  —  
w ie lo c z y n n o ś c io w ą ,  n o ­
w ą  —  s p rz e d a m , te l.  
70.-41. 963!-G
F O K S T E R IE R Y  s z o rs tk o  
w ło s e  z  r o d o w o d e m  — 
s p rz e d a m . W ia d o m o ś ć - 
S z c z e c in . A l .  N ie p o d le g ­
ło ś c i 1/1, t e l.  336-«:’.. 
G o d z . 1?— 18 . 9375-G
T E L E W IZ O R  „ S z m a ­
r a g d ”  —  s p rz e d a m , te l.  
386-67 p o  g o d z . 16.

9376-G
P IA N IN O  m a r k i  „ K e r n -  
t o p f ” , p ły ta  m e ta lo w a  
—  s p rz e d a m , te l.  377-11 
d o  1 5 -te i. 9378-G
„ Z A S T A V Ę ”  — s p rz e ­
d a m . W ia d o m o ś ć , te l.  
713-39 o d  17— 19. 9387-G
S Z A F Ę  d w u d r z w io w ą ,  
k re d e n s  k u c h e n n y  — 
s o rz e d a m . W ie lk o p o ls k a  
31/22. 9306-G
S Y R E N Ę  M -102 w  d o ­
b r y m  s ta n ie  — , s p rz e ­
d a m . J a g ie l lo ń s k a  84 — 
w a r s z ta t  h y d r a u l ic z n y ,  
t e l.  715-19. 9396-G

J U N A K A  z  p r z y c z e p ą ' 
w  d o b r y m  s ta n ie  — 
s p rz e d a m . K r z y w o u s te ­
g o  74/1. 9401-C

i m m m m m
P O L S K I —  „ L e k k o m y ś ln a  s io s t r a ”  
g . 19.30; W S P Ó Ł C Z E S N Y  —  „ D z ia ­
d y ”  g . 17: M U Z Y C Z N Y  —  „ M y  f a i r  
la d y ”  g . 19; C Y R K  „ G D A Ń S K ”  — 
A l .  W y z w o le n ia  g . 19.

D E L F IN  ( te l .  468-78) —  „ W r z e s ie ń  
1939 —  ta k  b y ło ”  g . 11, 12.30, 14 — 
p o i .  —  o d  l a t  12; „ T y t o ń ”  g . 15.30, 
18, 20.30 — b u łg .  —  od  la t  16 (ś ro d a  
i  c z w a r te k ) ;  K O S M O S  ( te l .  355-021
—  „ W in n e to u * ’ g . 8.40, 12.20, 16, 20
—  ju g . - N R F  —  o d  la t  11 —  p a n o ­
r a m . —  I  i  I I  część  ( ś ro d a  i  c z w a r ­
te k ) ;  C O L O S S E U M  ( le i .  458-18) —
„ W in n e t o u ”  g . 11, 15, 19 (ś ro d a  i  
c z w a r te k ) ;  B A Ł T Y K  ( te l .  733-35) — 
„ N ie  p r z y s y ła j  m i  k w ia tó w ”  g. 
11.10, 13.30, 15.50, 18.10, 20.30 —  U S A
— o d  l a t  14 (ś ro d a  i  c z w a r te k ) ;
O G R O D O W E  —  „ T u d o r ”  g . 19 — 
r u m .  — p a n o r a m .;  D E R B Y  —  „ Z ło ­
t o  a la s k i ”  g . 17, 19.30 —  U S A  — 
p a n o ra m .; P O L O N IA  ( te l .  218-34) — 
„ D łu g o ś ć  p o c a łu n k u ”  g . 15.30, 18,
20.30 —  c z e s k i —  o d  l a t  1«; c z w a r ­
te k :  „ D o n  G a b r ie l ”  g . 10.30, 13,
15.30, 18, 20.3« — p a n o ra m . —  p o i.
— o d  la t  14; M U Z A  (P o m o rz a n y )  —
„ Ś m ie r ć  B e l l i ”  g . 19.30 — f r a n c .  —  
Od l a t  16; F A L A  —  „ W y p r a w a  7 
z ło d z ie i ”  g . 17. 19.20 —  U S A  — p a ­
n o r a m . - od  la t  14; P R O M IE Ń  —  
„ R ę k o p is  z n a le z io n y  w  S a ra g o s s ie ”  
g .  17.15 — p o i.  — p a n o r a m . —  o d  
la t  W ; „ Ż o łn ie r k i”  g . 15, »0.30 — 
w Ł  — od  la t  18; M A R S  — „ T r z e j  
m u s z k ie te r o w ie ”  g . 17, 19.30 —
fr a » e .  —  od  l a t  16 —  p a n o r a m . — 
I  część ; E C H O  ( K r z e k o w o )  —  „P a n  
do t -o w a rz y s tw a ”  g . 18, 2« —  f r a n c .
— od  la t  16; Ś W IT  ( S k o lw in )  — 
„ T h e  B e a t le s ”  g . 17.30, 19.30 — a n g .
— o d  la t  14; M E W A  (Ż e le c h o w o )  — 
„ J e g o  d z ie w c z y n a ”  g . 17, 19.15 — 
w l . - f r .  —  od  l a t  16; S Z M A R A G D O ­
W E  ( Z d r o je )  —  „ C z ło w ie k  z R io ”  
g . 18, 20.15 —  f r . - w ł .  —  od  la t  14; 
P R Z Y J A Ź Ń  (D ą b ie )  —  „ W  k r a ju  
K o m a n c z ó w ”  g . 18, 26.15 —  U S A  — 
p a n o r a m . —  od  l a t  16; H U T N IK  
(S to łc z y n )  —  „ M i ło ś ć  d w u d z ie s to la t ­
k ó w ”  g . 17, 19.15 — f r a n c .  —  od  la t  
16 p a n o r a m .;  B A J K A  (P o lic e )  — 
„ T a k s ó w k ą  d o  T o b r u k u ”  g . 17. 19
— f r . - h is z p .  — o d  l a t  14 —  p a n o ­
r a m . ;  l  M A J  (Ż y d ó w c e )  —  „ C a r to u  
c h e  z b ó jc a ”  g . 17 — f r .  —  od  la t  
14 —  p a n o r a m .;  „S p a c e r  p o  l i n i e ”  
g . 19 —  a n g . —  o d  la t  16. 
R E P E R T U A R  K I N  — n a  p o d s ta w ie  
in fo r m a c j i  W Z K .
F O T O P L A S T Y K O N  — W o j.  P o l.  36
— „ D o o k o ła  ś w ia ta ”  g . 10.30 — 20.30.

r 'P P ii  —  W o j.  P o l .  66 — f i l m  — 
.M iło ś ć  n ie  w y m a g a  s łó w ”  g . 18. 20

— c z e s k i —  o d  la t  12; N O T  —  W o j.  
P o l. 67 —  c z y n n y  od  g . 13— 23; 
3 S P E R A N T Y S T Ö W  — W o j.  P o l .  83
— g . 19; P A P IE R N I  —  S to łc z y ń s k a  
;34 —  z e b r a n ie  k ó łk a  f i la te l is t y c z ­
n e g o  g . 13.

S K I  —  O d d z ia ł P o ło ż n ic z y  —  C ie lę ­
c in o ;  I I I  K L I N I K A  C H IR , — P o m o ­
rz a n y ;  P O R A D N IA  S T O M A T O L O ­
G IC Z N A  —  A l .  P ia s tó w  1 —  g . 
20—8; M IE J S K A  P R Z Y C H O D N IA  
R E J O N O W A  N R  3 —  W o j.  P o l.  72
—  g . 18— 22.
A P T E K I

N R  1 — J a g ie l lo ń s k a  16a — te l.  
3U -55 ; N R  2 — M ic k ie w ic z a  101 — 
te l.  730-44; N R  5 — N a ru s z e w ic z a  11
— te l .  201-64.
C o d z ie n n e  p o g o to w ie  p r a c y  —  A p ­
te k a  n r  11 — S z c z e c m -D ą b ie .

ü/Lfstu u f c/
M U Z E U M  —  S ta r o m ły ń s k a  27 — 
rze źb a  p o m o rs k a , s z tu k a  p o ls k a  
X V I I I —X X  w .  re n e s a n s o w e  s t r o je  
k s ią ż ą t  s z c z e c iń s k ic h  g . 9— 15; W A ­
Ł Y  C H R O B R E G O  3 — P o ls k a  n a d  
B a ł ty k ie m  p rz e d  1000 la t ,  ż e g lu g a , 
b u d o w n ic tw o  o k r ę to w e ,  r y b o łó w ­
s tw o , u rz ą d z e n ia  i  m e c h a n iz m y  s ta t  
k ó w  m o r s k ic h ,  p r e h is to r ia  P o m o ­
rz a  Z a c h o d n ie g o , p r z y r o d a ,  k u l t u r a  
A f r y k i  Z a c h o d n ie j,  z d z ie jó w  m o ­
n e ty ,  k o w a ls tw a  i  r z e m io s ł p o k r e w  
n y c h  n a  P o m o r z u  Z a c h o d n im ,  „ M o  
rz e ”  — w s p ó łc z e s n a  p la s ty k a  • m a r y ­
n is ty c z n a  w  z b io ra c h  M P Z  g . 9—15; 
Z A M E K  — I I I  F e s t iw a l  P o ls k ie g o  
M a la r s tw a  W s p ó łc z e s n e g o ; m a la r ­
s tw o  i g r a f ik a  E . F a m ir a ;  „ N o w o ś c i 
w y d a w n ic z e ”  g .  10—18: B W A  — s ta ­
r o m ły ń s k a  27 —  w y s ta w a  „ S z c z e c in  
s k ie j  g r u p y  13” ; g r u p a  „ S p i r e n ”  
7. K o p e n h a g i g . 9— 15.

S Z P IT A L E

P R O G R A M  P O L S K I

16.40 25 le k c ja  ję z y k a  a n ­
g ie ls k ie g o , 17 In fo r m a c je  i  p r o ­
g r a m  d n ia ,  17.05 W ia d o m o ś c i d z ie n ­
n ik a  T V ,  17.10 D la  d z ie c i „ P r z y g o d y  
b łę k i tn e g o  r y c e r z y k a ” , 17.25 P o l­
ska  K r o n ik a  F i lm o w a .  17.35 I n f o r ­
m a to r . t u r y s t y c z n y .  1 7 . F i l m  z se­
r i i  „ D z ie ń  p o k o ju ” . 18.15 A r c y d z ie ła  
m u z y k i  —  p r e z e n tu je  L e o n a r d  B e rn  
S te in , 18.45 W s z e c h n ic a  T V  „ Ś w ia t  
m a la r s tw a ” , 19.20 D o b ra n o c  d z ie ­
c io m . 19.30 D z ie n n ik  T V ,  20 „ P e s t y ­
c y d y ” . 20.15 F i lm  T V  „ W  m a tn i ” . 
21.15 M a g a z y n  w y d a rz e ń  m ię d z y n a ­
r o d o w y c h  „ Ś w ia to w id ” . 21.40 G r u ­
z iń s k i ze sp ó ł e s t ra d o w y .  22.05 D z ie ń  
n i k  T V ,  p r o g r a m  n a  j u t r o ,  m e lo d ia  
n a  d o b ra n o c .

C Z W A R T E K

tl.5 5  P r o g r a m  z  c y k lu :  „ J a n  K o ­
c h a n o w s k i”  —  d la  u c z n ió w  k la s  
V I I ,  16.50 25 le k c ja  ję z y k a  f r a n c u ­
sk ie g o , 17.1« In fo r m a c je  i  p ro g r a m  
d n ia ,  17.15 W ia d o m o ś c i d z ie n n ik a  
T V ,  17.20 M a g a z y n  „ N ie  t y l k o  d la  
p a ń ” , 17.40 F i lm  z s e r i i  „ -M ie h a l 
A n io ł  i  je g o  c z a s y ” , 18.10 K o m p o z y  
to rz y  d a w n e j W a rs z a w y . 18.40 R e ­
p o r ta ż  ..S p o tk a n ia  z T y s ią c le c ie m ” . 
19.20 D o b ra n o c  d z ie c io m . 19.30 D z ie ń  
n ik  T V ,  20 P r z e m ó w ie n ie  a m b a s a ­
d o ra  K o re a ń s k ie j  R e p u b l ik i  L u d o ­
w o - D e m o k r a t y c z n e j,  20.15 R e p o r ta ż  
„W c z a s y  w  s io d le ” , 20.30 R e p . f i l ­
m o w y  „ P a m ią t k i  ze S z c z e c in a ” ,
20.40 F i lm  k r y m in a ln y  . .B o m b a  na  
g łó w n e j u l i c y ” , 21.45 „ P o d  z n a k ie m  
ja k o ś c i” , 22.10 D z ie n n ik  T V ,  22.20 
P r o g r a m  na  j u t r o ,  m e lo d ia  n a  d o ­
b ra n o c  22.15 25 le k c ja  ję z y k a  f r a n ­
c u s k ie g o .
U W A G A : T V  z a s trz e g a  s o b ie  z m ia ­
n y  w  p r o g r a m ie .

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I

13.30 „ K r e w  n ie  w o d a ” , 1«50 G im n .
d la  w s z y s tk ic h ,  17 W id o w is k o  d la  
d z ie c i o d  l a t  8, 17.30 „ S z la g ie r y
bez s łó w ” , 17.50 „ S o f ia ” , 18.15 „ Z n a  
k i .  c y f r y  i  h is to r ia ” , 18.55 T e -  
le r e k la m a .  13.45 O m ó w ie n ie  p r o g r a ­
m u , 13.50 P o z d r o w ie n ia  T V  d z ie c ię ­
c e j,  19 S p o tk a n ie  w  B e r l in ie .  19.40 
P ro g n o z a  p o g o d y . 19.45 K r o n ik a .  20 
„ D ż u n g la ,  steD  i  o c e a n ” . 20.20 R oz  
m a ito ś c i z W i l l y  S c h w a b e , 21.20 
„ L a b o r a to r iu m  a n t r o p o lo g a ” , 21.50 
K r o n ik a .

C Z W A R T E K

9.50 G im n a s ty k a  d la  w s z y s tk ic h ,  10 
K r o n ik a ,  10.40 „ Ż y c ie  be z  k r a t ” . 
12.55 „ L a b o r a to r iu m  a n t r o p o lo g a ” .
13.30 „ M ło d y  r e w o lu c jo n is ta ” . 16 
U n iw e r s y te t  T V ,  16.45 O m ó w ie n ie  
p ro g r a m u ,  16.50 G im n a s ty k a  d la  
w s z y s tk ic h .  17 W id o w is k o  d la  d z ie ­
c i od  l a t  10. 17.30 „ L u d z ie  z k a i 
r ą ” . 13.25 T e le re k la m a .  18.45 O m ó ­
w ie n ie  p r o g r a m u .  18.50 P o z d ro w ie ­
n ia  T V  d z ie c ię c e j,  19 „R o z m o w a  z 
m ło d y m i lu d ź m i” , 19.25 P ro g n o z a  
p o r o d y ,  k r o n ik a ,  20.40 F ' l m  T V ,  
21.05 „ M o d a  66” ; 22.05 K r o n ik a .

W IA D O M O Ś C I: 16, 19. 23.50. 
S E R W IS  R Y B A C K I :  18.40.
14 „ L i s t  z  P o ls k i ” , 14.15 K w a d r a n s  
t  ze s p o łe m  „ T a j f u n y ” , 14.30 K o n ­
c e r t  c h ó r u  r o z g ło ś n i P R  w e  W ro c ­
ła w iu ,  15.05 „N a s z e  s p o tk a n ia ” , 15.30 
D la  d z ie c i „ P o ls k i  s t r u ś ” , 16.05 P u ­
b l ic y s ty k a  m ię d z y n a r o d o w a ,  16.15 
S p o r to w e  r o z m a ito ś c i,  16.30 K o n c e r t  
ż y c z e ń , 17 P rz e g lą d  a k tu a ln o ś c i W y  
b rze ża , 17.25 „ S z c z e c iń s k ie ,  p o p o łu d  
n ie ” , 18.45 „ W  d e w iz o w y m  k r ę g u ” .

D y r e k c j i  Z a k ła d u  
E n e rg e ty c z n e g o . 

R a d z ie  Z a k ła d o w e j ,  
R a d c y  P r a w n e m u ,  i n i .

W . P io t ro w s k ie m u

o ra z  w s z y s tk im  w s p ó ł­
p r a c o w n ik o m  za o k a ­
z a n ą  ż y c z l iw o ś ć  i  w z ię  
c ie  u d z ia łu  w  p o g rz e ­

b ie

Józefa
Jarosza

n a js e rd e c z n ie js z e  p o ­
d z ię k o w a n ie  s k ła d a

B Y D G O S Z C Z  — p o k ó j 
z w n ę k ą , k u c h n ia ,  n o ­
w e  b u d o w n ic tw o ,  k o m ­
f o r t ,  z a m ie n ię  n a  p o ­
d o b n e  w  S z c z e c in ie . 
B y d g o s z c z , N o w o tk i  7/47 
G r o c h o c k i.  100-P

B Y D G O S Z C Z  —  d w a  p o  
k o ję  z k u c h n ią ,  t y p  M -  
3, s p ó łd z ie lc z e . p r z y ­
d z ia ł  w  I V  k w a r ta le  
1965 r .  z a m ie n ię  n a  p o ­
d o b n e  —  S z c z e c in . J a n  
W ro ń s k i ,  B y d g o s z c z , P e  
s ta lo z z ie g o  8 m  17.

9421-K
M A Ł Ż E Ń S T W O  p o szu ­
k u je  p o k o ju  s u b lo k a to r  
s k ie g o , te l.  358-26.

9375-G
D U Ż Y  p o k ó j ,  u ż y w a l­
n o ś ć  k u c h n i ,  ła z ie n k a  
w  ś ró d m ie ś c iu ,  z a m ie n ię  
n a  m a ły  p o k ó j ,  te le fo n  
429-23. 9362-G

P R Z Y J M Ę  n a  p o k ó j
d w ie  o s o b y . M a r ia n a  
B u c z k a  25/22 — S zcze­
c in .  9360-G
P R A C U J Ą C A  p o s z u k u je  
p o k o ju  s u b lo k a to r s k ie ­
g o . W ia d o m o ś ć , te le fo n  
38-139 g o d z . 8—15.

9402-G
P A N I  p o s z u k u je  p o k o ju  
s u b lo k a to r s k ie g o ,  te le ­
fo n  462-83 o d  g o d z . 10— 
17. 9364-G
P A N I E N K A  u czą ca  s ię  
i  p r a c u ją c a ,  p o s z u k u je  
p o k o ju  z  n ie k rę p u ją c y m  
w e jś c ie m . A l .  W o js k a  
P o ls k ie g o  44/12. 9364-G
D W A  p o k o je  z k u c h n ią ,  
d o b r y  ro z k ła d ,  w y g o d y ,  
z a m ie n ię  n a  r ó w n o rz ę d ­
n e  m n ie js z e  n a jc h ę tn ie j  
n a  N ie b u s z e w ie . W ia d o ­
m o ś ć , te l.  219-92, g o d z . 
17—21. 9367-G
P A N I E N K A  p r a c u ją c a  
p o s z u k u je  p o k o ju  w  o k o  
l i c y  P o g o d n a , w z g lę d n ie  
G u m ie n ie c .  Z g ło s z e n ia : 
te l.  36-915 d o  g o d z . 15.

9369-G

19.05 M u z y k a  1 a k tu a ln o ś c i ,  19.30 
S tu d io  w s p ó łc z e s n e  „ T a r i k i ” , 21 
Z  k r a ju  i  ze ś w ia ta , 21.40 M u z y k a  
r ^ z r  w k o w a  i ta n e c z n a , 22.20 R o z ­
m o w a  l i te r a c k a ,  22.35 P o  I I I  M ię ­
d z y n a r o d o w y m  F e s t iw a lu  M u z y k i  
K a m e r a ln e j  w  B ło c h o w ie ,  23 M’u z y  
k a  ta n e c z n a , 0.05— 2.55 P r o g r a m  n o c  
n y  ( I  p r . ) .

K ronika
w ypadków
P O D C Z A S  w ie c z o rn e g o  n a b o ż e r t*  

s tw a  w  k o ś c ie le  p r z y  u l .  P o c z to ­
w e j ,  z a s ła b ła  n a g le  i  z m a r ła  p rz e d  
p r z y b y c ie m  k a r e t k i  p o g o to w ia  63- 
l e tn ia  H e le n a  B . , z a m . p r z y  u l .  
L a m p e g o . P r z y c z y n ą  z g o n u  b y ł  n a j ­
p r a w d o p o d o b n ie j z a w a ł s e rc a .

7 - L E T N I J a n  P . o g lą d a ją c  w ie c z ó r  
n y  • 'r o g r a m  c y r k u  „ G d a ń s k ”  s p a d ł 
z ł a w k i  u d e rz a ją c  g ło w ą  o  z ie m ię . 
L e k a r z  p o g o to w ia  s tw ie r d z i ł  w g n ie ­
c e n ie  k o ś c i c z a s z k i, r a n y  g ło w y .  
M a le c  p rz e b y w a  w  s z p i ta lu  p r z y  
u l .  U n i i  L u b e ls k ie j .

W  P O D S Z C Z E C IN S K IM  P G R  R zę  
d ż in y ,  15-1 e tn i W a le r ia n  W . p o d p a ­
l i ł  b e c z k ę , w  k t ó r e j  z n a jd o w a ła  s ię  
n ie w ie lk a  n a  szczę śc ie , i lo ś ć  b e n ­
z y n y .  N a s tą p i ła  e k s p lo z ja ,  w  w y n i ­
k u  k tó r e j  c h ło p ie c  z o s ta ł d o t k l iw ie  
p o p a rz o n y . W a le r ia n  W . p rz e b y w a  
n a  k u r a c j i  w  s z p i ta lu  n a  G o lę c in ie .

N A  T E R E N IE  g a z o w n i szcz e c iń ­
s k ie j  u le g ł  w y p a d k o w i —  w  n ie ­
z n a n y c h  b l iż e j  o k o l ic z n o ś c ia c h  —  
je d e n  z  r o b o tn ik ó w .  C ię ż k o  r a n n e ­
go  p r z e w ie z io n o  d o  s z p ita la .

N A  D R O D Z E  d o  P y r z y c  n a s tą p i­
ł o  w c z o r a j  z d e rz e n ie  o lb rz y m ie g o  
s a m o c h o d u  -  c h ło d n i  z fu r g o n e t k ą  
„ Ż u k ” . W  w y p a d k u  d o z n a ła  o b r a ­
ż e ń  ż o « a  k ie r o w c y  „ Ż u k a ”  — M a ­
r ia  V /. ze S z c z e c in a , k tó r a  p rz e b y ­
w a  w  s z p ita lu .  S t r a ty  m a te r ia ln e  
o c e n ia  s ię  n a  40 ty s .  z ł.

— o—
W E  W S I T r o s z y n  (p o w . C h o jn a )  

z a p a li ła  s ię  — w s k u te k  z w a r c ia  w  
in s ta la c j i  e le k t r y c z n e j  —  s to d o ła  
J a n a  D . S p ło n ę ło  10 to n  s ło m y , m a ­
sz y n a  r o ln ic z a  i  d a c h  s to d o ły .  S t ra ­
t y  —  o k .  14 ty s .  z ł .

(ap )

„97“ , „98“ , „99“ :

SOS!

S A M O T N A  z  8 - le tn ią
re c z k ą  p o s z u k u je  p o k o ­
j u .  P o m o ż e  w  n a u c e  w  
z a k re s ie  s z k o ły  p o d s ta ­
w o w e j i  u d z ie l i  k o r e p e ­
t y c j i  z  ję z y k a  r o s y js k ie ­
go , t e l.  433-»5 g e d z . 20— 
21. 9370-G
2 P O K O J E  (49 m  k w .)  
k u c h n ia ,  w s p ó ln y  k o r y ­
ta rz ,  ła z ie n k a  z a m ie n ię  
na  2—3 p o k o jo w e  m ie s z ­
k a n ie  s a m o d z ie ln e , k w a ­
te ru n k o w e  lu b  s p ó łd z ie l 
Cze, te l .  446-22. 9373-G

Z A S A D N IC Z A  S z k o ła  
S a m o c h o d o w a  u n ie w a ż ­
n ia  s k r a d z io n ą  le g i t y ­
m a c ję  Z b ig n ie w a  K o -  
n ia rs k ie g o .  9330-G
G R A Ż Y N A  O S T R O W ­
S K A  z g u b iła  k s ią ż k ę  
u b e z p ie c z e n io w a , k a r tę  
z d r o w ia .  le g i ty m a c je  
r z e m ie ś ln ic z ą . 9372-G

P O G O T O W IE  r a tu n k o w e ,  m i l i c y j ­
ne , s t ra ż  p o ż a rn a .. .  D y s p o z y to r z y ,  
o f ic e r o w ie  d y ż u r n i . . .  D w a d z ie ś c ia  
c z te ry  g o d z in y  c z u jn e g o  w y c z e k i­
w a n ia  n a  w e z w a n ie :  r a n n y  n a  u l i ­
c y , n a p a d , p ło n ie  d o b y te k . . .  N a  
p u lp i ta c h  a p a r a ty  te le fo n ic z n e .  
D -w o n ią  b e z  p r z e r w y .  C z y  za ­
w sze je d n a k  z  d r u g ie j  s t r o n y  d r u t u  
k to ś  w z y w a  p o m o c y ?

„ T o  b y ła  m a k a b r y c z n a  s łu ż b a  — 
m ó w i d z iś  ra n o  o f ic e r  d y ż u r n y  
„97 ” . k p t .  H . G R A F . N ie  ze W zg lę ­
d u  n a  in te r w e n c je ,  t y c h  b y ło  s to ­
s u n k o w o  n ie w ie le  —  37. D o  p i ja k ó w  
w z y w a n o  n a s  22 r a z y .  N a to m ia s t  
p o m y łe k  te le fo n ic z n y c h  z a n o to w a liś  
m y  1 908 ( ą jo w n ie :  t y s ią c  d z ie w ię ć ­
se t o s ie m ! ! ! ) .  Z  r e g u ły  m y lo n o  na s  
z z e g a ry n k ą . C o  g o rs z e , b a rd z o  
czę s to  — m im o  p r a w id ło w o  w y b r a ­
n e g o  n u m e r u  „96 ”  — a u to m a ty c z n a .,  
c e n tr a la  łą c z y  z n a m i.  1 908 p o m y ­
łe k . . .  P ie k ło ! ”

„ C I Ę Ż K I  D Y Ż U R  —  w z d y c h a  d y ­
s p o z y to r  p o g o to w ia  ra tu n k o w e g o ,  
J a n  P A N K A .  I s to tn y c h  w e z w a ń  
n ie - u e le ,  a le  w ie c z n e  p o m y łk i  i  s e t 
k i  n ie p o tr z e b n y c h  ro z m ó w . T r z e b a  
m ie ć  k o ń s k ie  z d r o w ie ,  ż e b y  to  w y ­
t r z y m a ć ! ”

N ie m a l że  s ło w o  w  s ło w o  p o w tó ­
r z y ła  p a n i  s p o d  „98 ”  — a la rm o w e ­
g o  n u m e r u  s tra ż y .

P O M Y Ł K I  te le fo n ic z n e  —  to  w i ­
n a  n ie  t y l k o  r o z ta r g n io n y c h  ro z ­
m ó w c ó w . W  lw ie j  c zęśc i p o w s ta ją  
w s k u te k  w a d l iw e j  p r a c y  c e n t r a l i .  
A  m o ż e  b y  —  w z o re m  in n y c h  m ia s t  
— t r z y c y f r o w e  n u m e r y ?  D y s p o z y ­
to r z y ,  o f ic e r o w ie  „97 ”  w o ła ją  S O S . 
R a tu jm y  ic h  n e r w y !

(ap )

Notatnik szczeciński
P O R A D N IA  P r a w n o  -  S p o łe c z n a  

p r z y  L id z e  K o b ie t  w z n a w ia  7 b m . 
sw ą  d z ia ła ln o ś ć ;  b e z p ła tn e  p o r a d y  
u d z ie la n e  b ę d ą  w  k a ż d ą  ś ro d ę , w  
g o d z . 15—17 w  lo k a lu  Z a r z ą d u  G ł.  
L ig i  K o b ie t ,  A l .  W o js k a  P o ls k ie g o  
151. P r z y p o m in a m y ,  że p o d o b n a  p o ­
r a d n ia  z o s ta ła  o tw a r ta  w  b u d y n k u  
D R N  — Ś ró d m ie ś c ie  p r z y  A l .  W o j­
s ka  P o ls k ie g o  1, I  P-, p o k .  24 ł  
c z y n n a  je s t  w  p o n ie d z ia łk i  i  c z w a r ­
t k i  w  g o d z . 17— 18.

T O W A R Z Y S T W O  Ś w ia d o m e g o  M a ­
c ie r z y ń s tw a  p r z y p o m in a ,  że w  k a ż ­
d ą  ś ro d ę  c z y n n a  je s t  p o r a d n ia  te ­
le fo n ic z n a .  L e k a rz e  s p e c ja l iś c i u d z ie  
la ć  b ę d ą  p o ra d  z  z a k re s u  ś w ia d o ­
m e g o  m a c ie r z y ń s tw a ,  p la n o w a n ia  
r o d z in y  i  s e k s u o lo g i i .  N r  t e le fo n u :  
469-37.

S z c z e c in ie . R E D A K C J A  i  A D M IN IS T R A C J A :  S z c z e c in , p i .  H o łd u  P r u s k ie g o  8 ; r w e ^ M P *  d z ia ł
l e f u n y : c e m r a ia  « « - z . ;  Se K ,c ta n a t  re u . n i e m e g o  e o ca  r e d a k to ra  n a c z e ln e g o  478-21: s k r ę t a r z  r e d a k c j i  « 8 -3 3 ; s e k r e ta r ia t  te c h n ic z n y  5 , ) ’ a " ’ 3*
m ie js k i  462-35; d z ia ł m o r s k i  i  s p o r to w y  427-77; d z ia ł  łą c z n o ś c i z c z y te ln ik a m i 450-21; B iu r o  O g ło s z e ń  428-62: r e d a k c ja  po’r a n t . ( P °  i?odz. 6) i 0-6 -13770
n u m e r a te  na  k r a j  P r z y jm u ją  u r z ę d y  _ p o c z to w e , lis to n o s z e : o r a z . o d d z ia ły  i  ̂ d e le g a tu r y  M o ż n i¡ r ó w n ie ż  d o k o n y w a ć  w p f  m ie s i a ca p o p rz e d z a ją c e g o

W Y D A W C A : S z c z e c iń s k ie  W y d a w n ic tw o  P ra s o w e  R S W  „ P R A S A ”
L F .F O N Y : .........................................................  ‘  ---------  ---------

................... • - • ---------  -------------------aa, 458-21; t i i u r o  U g io s z e il sze-oz; r c iM & c jd  i k »  ~ n trr\ l i r ł f t  P rz e rts ie -
d e le g a tu r y  „ R u c h ”  M o ż n a  ró w n ie ż  d o k o n y w a ć  w p ła t  na k o r .  o  p  K  °  ^  ’  3J I °  „ k r ^  n re ^

b io r s t w o ' U p o w s z e c h n ie n ia  P ra s y  V  K Ś ią ż k l „ R u c h ”  w  S z c z e c in ie . A L '  N ie p o d le g ło ś c i 4U42. P r e n u m e ra ty  p r z y jm o w a n e  sa d o  101 d n ia  m ie s ią c a  ^ 5 " «  ” ,ą^ ° 1niu ie ' 'B ! u r o  
n u m e r a ty .  C en a  p r e n u m e r a t y  k w a r ta ln ie  -  37.50 z ł :  p ó łro c z n ie  -  75 z ł ;  r o c z n ie  -  150 z ł.  P re n u m e ra tę  na z a g ra n ic ę , k tó r a  le s t  o «8 o ro c . a ™ * » »  ~  o r z y im u ie  
K o lp o r ta ż u  W y d a w n ic tw  Z a g ra n ic z n y c h  „ R u c h ”  W a rs z a w a , u l  W ro n ia  23 te l 9n-4s.au k n n » o  p tc o  N r  i - s . ,00094. _____________ —



STRO N A 8K —
Proszę o głos

Usprawnić obsługą
w  „ E u r o p ie ”

— fatalna
organizacja pracy 
w dnia otwarcia

Z W R A C A M  się do c ieb ie  
„ K u r ie r k u ”  w  im ie n iu  l ic z ­
n y c h  szczecińsk ich  ko nsu m e n ­
tó w ,  k tó rz y  w  p on ie dz ia łe k  
p rz e z y w a li m ę k i T a n ta la  w  
n o w o  o tw a r te j re s ta u ra c ji T e ­
c h n ik u m  G astronom icznego  —  
s ły n n e j „E u ro p ie ” . L o k a l je s t 
jrze czyw iśc ie  bardzo  p ię k n y , ja ­
d ło sp is  bog ~ ty  ja k  b od a j w  
ż a d n y m  in n y m  gas tro n om icz ­
n y m  p rz y b y tk u , ceny racze j 
p rzys tęp n e , a ja kość  p o tra io  i  
in a p o jó w  —  n ap ra w d ę  z n ako ­
m ita .  Cóż z tego je d n a k , k ie d y  
n ie  p o tra f io n o  w ła ś c iw ie  z o r­
g an izo w a ć o b s łu g i ko nsu m e n ­
tó w .

N a  podan ie  o o ia d u  trzeba  
b y ło  w  p o n ie d z ia łe k  czekać o - 
k o ło  dw óch  godz in  (z zega r­
k ie m  w  rę k u ). Z a tru d n io n e  w  
lo k a lu  uczennice  i p ra k ty k a n t-  
fct n ie  w ie d zą  co ro b ić , ‘g ub ią  
się n ie u s ta n n ie  i  p rzeszkadza­
ją  sobie w z a je m n ie , n ie  z n a j­
d u ją c  w ła ś c iw y c h  w ska zów ek  
u  n a u c z y c ie li -  in s tru k to ró w .  
T łu m a c z e n ie  u s te re k  t ru d n o ś ­
c ia m i o b ie k ty w n y m i ($ z ie ń  o t-  
Iw a rc ia ) n ie  w y d a je  s ię  s łusz­
n e , gdyż w  c ią gu  la ta  „E u ro ­
p a ”  —  ja k  w ia d om o  —  ż y w iła  
l ic z n y c h  tu ry s tó w  na  zam ów ię  
n ia  zb io row e  i  chyba  dość b y ­
ło  czasu na  p rz y g o to w a n ie  
.sp ra w n e j o b s łu g i k o nsu m e n ­
tów .

W ie rz y m y , że n iedo łężna  w  
d n iu  o tw a rc ia  o rg an iza c ja  ob­
s łu g i w reszc ie  się do trze , cze­
go sobie  i  „ E u ro p ie ”  życzy

J. K.
' je d e n  z  z a w ie d z io n ych  k o nsu ­
m e n tó w )

kronika dnia
N A R A D A  W  K W  P Z P R

♦  P O D  P R Z E W O D N IC T W E M  
I  s e k re ta rz a  K W  P Z P R  o d b y ła  
s ię  d z iś  n a ra d a  s e k r e ta r z y  k o ­
m it e tó w  p o w ia to w y c h  P Z P R  z 
c a łe g o  w o je w ó d z tw a .  T e m a te m  
b y ło  o m ó w ie n ie  s p ra w  z w ią ­
z a n y c h  ze  z b l iż a ją c ą  s ię  k a m ­
p a n ią  w y b o rc z ą .

P O S IE D Z E N IE  P L E N A R N E  
M IE J S K IE G O  K O M IT E T U  S D

♦  W C Z O R A J , w  s ie d z ib ie  
M K  S D  o d b y ło  s ię  p le n a rn e  
p o s ie d z e n ie  c z ło n k ó w  M ie js k ie ­
g o  K o m ite tu  S t r o n n ic t w a  D e ­
m o k r a ty c z n e g o .  R e fe r a t  n a  te ­
m a t  p r a c y  id e o lo g ic z n e j w  
d z ia ła ln o ś c i S D  w y g ło s i ł  se­
k r e ta r z  M K  S D  W . O K U L J A R . 
W  o b ra d a c h  w z ią ł  u d z ia ł  c z ło ­
n e k  P r e z y d iu m  C K  S D , s e k re ­
ta r z  W K  S D , p o s e ł Z .  S IE D -  
L E W S K I.

P L A N  S P O T K A Ń  
R A D N Y C H  Z  W Y B O R C A M I

♦  K O M IS J A  M A N D A T O W A  
M R N , p o d  p r z e w o d n ic tw e m  r a d  
n e g o  W . O K U L J A R A  z e b ra ła  
s ię  d z iś  c e le m  z a a k c e p to w a n ia  
p la n u  s p o tk a ń  r a d n y c h  z w y ­
b o r c a m i.

W IZ Y T A  W  M O R S K IE J  
A G E N C J I  I  P 2 M

♦  D Y R E K T O R  n a c z e ln y  P Ż M  
w  G d y n i  —  m g r  E d w in  W IŚ ­
N IE W S K I  p r z y b y ł  z d w u d n io ­
w ą  w iz y tą  d o  P Ż M  i M o r s k ie j  
A g e n c j i,  c e le m  o m ó w ie n ia  
s p r a w  z w ią z a n y c h  z d o k o n y ­
w a n ie m  o d p r a w  s ta tk ó w  p o d ­
le g ły c h  s z c z e c iń s k ie m u  a r m a ­
to r o w i.

K IE R O W N IC Y  U R Z Ę D Ó W  
C E L N Y C H  W  S Z C Z E C IN IE

♦  S Z C Z E C IŃ S K I U rz ą d  C e l­
n y  g o ś c i n a c z e ln ik a  U C  w  P e - 
t r o y ic a c h  (C S R S ) — E . D E U T -  
S C H A  o ra z  n a c z e ln ik a  U C  w  
Z e b rz y d o w ic a c h  M . P IE T R A S Z  
K A .  C e le m  ic h  w iz y t y  je s t  za­
p o z n a n ie  s ię  ze s p e c y f ik ą  p r a ­
c y  u rz ę d u , d o k o n u ją c e g o  o d ­
p r a w  c e ln y c h  n a  s ta tk a c h .  W  
p o n ie d z ia łe k  g o ś c ie  o b e c n i b y ­
l i  p r z y  w y p ły n ię c iu  w  re j?  p o ­
w r o t n y  p r o m u  „ V is b o r g ”  w  
Ś w in o u jś c iu ,  ( jo l )

Działkowicze  
u S sekretarza KW
A. Walaszka N IE B E Z P IE C Z E Ń S T W O

T R A D Y C Y J N Y M  Z W Y ­
C Z A JE M , z o kazji t rw a ­
jących obecnie D N I
D Z IA Ł K O W C A , delegacja  
W ojew ódzkiego Zarządu  
Pracow niczych O gródków  
Dzia łkow ych, z prezesem  
L . K O N O P E L K O  na czele, 
złożyła w czoraj w izytę
I  sekretarzow i K W  PZPR , 
posłowi A . W A L A S Z K O ­
W I.  D zia łkow cy w ręczy li 
mu bukiety  k w ia tó w  i 
symboliczne plony —  owo 
ce ze szczecińskich dzia­
łek.

I  sekretarz żywo intere  
sował się spraw am i dział 
kow iczów  zwłaszcza za­
gadnieniam i zw iązanym i 
z rozw ojem  pracow ni­
czych ogrodów.

Foto S t. Cieślak

D o p ó k i b ra ku je  m ie jsc w  hotelach

Wycieczkowicze
w pokojach gościnnych

P R Z E Z  N A J B L IŻ S Z Y C H  k ilk a  la t liczba m iejsc w  hotelach  
naszego miasta, nie zw iększy się tak , aby zapewnić miejsca  
w szystkim  gościom. Dotyczy to zwłaszcza uczestników b a r­
dzo licznych w  okresie w iosenno-letn io-jesiennym  wycieczek. 
Poniew aż m iejsca w  hotelach rezerw uje  się przede wszystkim  
dla przybyszów  z zagranicy oraz pojedynczych gości —  biura  
turystyczne muszą szukać locum d la  k ra jow ych  w ycieczkow i­
czów w  p ryw atnych  pokojach gościnnych.

W  S Z C Z E C IN IE  zg łasza ją  
s ię  tys iące  osób, chcących  w y  
n a jm o w a ć  p o k o je  —  za sad n i­
czo w ię c  n ie  m a  k ło p o tó w  z 
ilo śc ią . C hodzi je d n a k  o ja ­
kość pom ieszczeń i  o b s łu g i za­
m ie szku ją cych  tu  osób. W a ru n  
k ie m  p o d s ta w o w y m  je s t ta k i 
s ti n d a rd  o fe row anego  p o k o ju , 
ja k i  z a p e w n ia ją  ho te le . W  
m ie s z k a n iu  p o w in n a  b yć  ła ­
z ie nka  (czynna i  udostępn iona  
na życzenie  lo k a to ra ), szafa, 
nocna la m p k a , że lazko , n ie  m ó 
w ią c  ju ż  o czys te j p ośc ie li.

P o k o je  g o ś c in n e  o d n a jra o w a n e  
p rz e z  b iu ro  tu ry s t y c z n e  P T T K  o d p o ­
w ia d a ją  ty m  w a r u n k o m ,  a o ty m ,  że 
z d a ją  e g z a m in  ś w ia d c z ą ... ż y c z e n ia  
w y ra ż a n e  p rz e z  k ie r o w n ik ó w  w y ­
c ie c z e k , a b y  z a re z e rw o w a ć  im  m ie j  
sca w  p r y w a t n y c h  p o k o ja c h .  U - 
c z e s tn ic y  w y c ie c z e k  n ie  o d c z u w a ją  
b o w ie m  ż a d n y c h  n ie w y g ó d , z w ią z a  
n y c h  z te g o  r o d z a ju  n o c le g a m i.

W  k a ż d e j d z ie ln ic y ,  p r z y  w ię k ­
sz y c h  s k u p is k a c h  p o k o jó w  d o  w y ­
n a ję c ia ,  P T T K  p o s ia d a  „ r e c e p c jo ­
n is tk ę ” , k tó r ą  te le fo n ic z n ie  z a w ia ­
d a m ia  s ię  o  p r z y b y c iu  a u to k a r u  
w y c ie  k o w e g c  d o  d a n e j d z ie ln ic y .

O so ba  ta  z a w ia d a m ia  w s z y s tk ie  po  
z o s ta łe  g o s p o d y n ie  i  w  c h w i l i  p r z y ­
ja z d u  tu r y s t ó w ,  k a ż d y  bez p rz e ­
s z k ó d  t r a f ia  d o  w y z n a c z o n e g o  m u  
p o k o ju  g o ś c in n e g o . Z a r ó w n o  p rz e d  
se zo n e m  le tn im ,  j a k  i  p o  n im , 
P T T K  u rz ą d z a  s p o tk a n ie  ze  w s z y ­
s t k im i  o s o b a m i o d n a jm u ją c y i r i  po ­
k o je .  O m a w ia n e  są b r a k i,  w y ja ś n ia  
n e  s p r a w y  z z a k r e s u  p r z y jm o w a n ia  
g o ś c i, czę s to  n a  w y p o s a ż e n ie  p o k o ­
j u  g o ś c in n e g o  u d z ie la  s ię  p o ż y c z e k .

K w a te r a m i p r y w a t n y m i  d y s p o n u ­
j ą  ró w n ie ż  h o te le  m ie js k ie  o r- '~  
„ G r o m a d a ” . O i l e  w  g e s t i i  h o te l i  
z n a jd u je  s ię  k o n ie c z n a  re z e rw a  
m ie js c  n o c le g o w y c h  d la  g o ś c i p o je  
d y n c z y c h ,  o  t y le  n ie p o trz e b n e  w y ­
d a je  s ię  o rg a n iz o w a n ie  s ie c i ta k ic h  
p o k o jó w  p rz e z  „ G r o m a d ę ” , t y m  
h a r d z ie j,  że czę s to  n ie  o d p o w ia d a ją  
o n e  w a r u n k o m  n a le ż y te j  o b s łu g i tu  
r y s tó w .  Ś w ia d c z ą  o ty m  p re te n s je  
k ie r o w a n e  p rz e z  u c z e s tn ik ó w  w y ­
c ie c z e ':  d o  p r z e w o d n ik ó w ,  o p ro w a ­
d z a ją c y c h  w y c ie c z k i  z  r a m ie n ia  
P T T K .

W  IN T E R E S IE  ja k  n a jle p ­
szej o b s łu g i tu ry s tó w , z czego 
p rzec ież cze rp ią  ko rz y ś c i l ic z ­
n i m ieszka ńcy . Szczecina, nale  
żałoby stw orzyć d la  wycieczko

w iczów  jedną, centralną d y ­
spozytornię pokojów  p ry w a t­
nych. Um ieszczenie recepcji po 
kojów  gościnnych w  Bram ie  
Portow ej, pozwoliłoby na szyb 
kie , sprawne i zadowalające  
umieszczanie przyjezdnych w  
odpowiednich lokalach. I  to  
je s t  obecnie  n a jw ażn ie jsza  
sp ra w a  do p rze m yś le n ia . D o i)

C Z Y H A
S T A Ł E  A P E L E  o zachow a­

n ie  n a le ż y te j ostrożności, e n e r 
g iczna  a k c ja  m i l ic j i  n ie  dają, 
sp od z ie w a nych  re zu lta tó w ..

W  O K R E S IE  8 M IE SIĘ C Y « 
b ież. ro k u , na d rogach  vvoj.i 
szczecińskiego w y d a rz y ło  s ia  
671 w y p a d k ó w , to  je s t o 5w 
w ię c e j n iż  w  ty m  sam ym  o kro i 
sie ub. ro k u . Ś m ie rć  po iiios ło i 
55 osób o 2 W IĘ C E J  a ra n n e  
zo s ta ły  692 osoby o 50 W IĘ ­
C E J n iż  w  re k u  1965.

W y p a d k i m nożą się  z a s tra ­
sza jąco. P rzeb iegan ie  p rzez 
je z d n ię  tu ż  p rze d  k o ła m i w o ­
zu p rzerażonego k ie ro w c y , cze­
p ia n ie  się tra m w a ju ,  b ra w u ro  
w a n ie  ja zdą  za tra m w a je m , 
o to  najczęstsze g rzechy  m łod o  
c ia nych .

W ie lu  nieszczęść, k a łe c tw , łez 
i  k o m p lik a c ji ży c io w y c h  m o ż­
na  b y  u n ik n ą ć , g d y b y  rodz ice, 
m łodz ież  i  d z iec i z n a ły  dobrze 
i c h c ia ły  stosować się do p rze  
p isów  d ro g o w ych , o b o w ią z u ją ­
cych  p ieszych .

O to  je de n  k o s ta tn ich , n ie ­
szczęśliw ych  w y p a d k ó w :

21 S IE R P N IA ,  o k .  g . 12, w  S ta r ­
g a r d z ie  n a  p r z e jś c iu  d la  p ie s z y c h  
n a  u l.  W o j .  P o ls k ie g o  k ie r o w c a  
m o to c y k la  m - k i  „ J a w a ”  ( n r  r e j .  
M T  19-36) n a je c h a ł n a  p rz e c h o d z ą ­
cą  3 - le tn ia  d z ie w c z y n k ę , R e n a tę  
U R B A Ń C Z Y K . D z ie c k o  d o z n a ło  
w s trz ą s u  m ó z g u  i  o g ó ln y c h  p o t łu ­
czeń .

W  z w ią z k u  z ty m  p rz y p o m i­
n am y  o bo w ią zu jące  p rze p isy :

§ 14 kodeksu drogowćgo mó 
w i:

n a  d ro g a c h  n a le ż y  z a p e w n ić  o p ić  
k ę  d z ie c io m  d o  la t  7 o r a z .  o so b o m  
u p o ś le d z o n y m  u m y s ło w o . G s o b y  te  
p o w in n y  b y ć  p rz e p ro w a d z a n e  p rz e *  
je z d n ię  . r r z e z  o s o b y , p o d  k tó r y c h  
o p ie k ą  s ię  z n a jd u ją .

5 24, ustęp 2, punkt 2 głosi:
p r z y  z b l iż a n iu  s ię  d o  p rz e jś ć  

p rz e z  je z d n ię  k ie r u ją c y  p o ja z d e m  
p o w in ie n  z m n ie js z y ć  s z y b k o ś ć , a 
je ż e l i  b e z p ie c z e ń s tw o  r u c h u  te g o  
w y m a g a  n a w e t  z a t rz y m a ć  s ię .  ( a ż ) '

Oto domek „P re fa -M a t 16" w  całej okazałości.

KARIERA SZCZECIŃSKIEGO DOMKU TURYSTYCZNEGO
JE S Z C Z E  N IE  M A  R O K U  a ju ż  in te re s u ją  s ię  n im  k u p c y  

z a g ra n iczn i. Jeszcze n ie  w szyscy  szczecin ian ie  m ie l i  możność 
o be jrze ć  go, a ju ż  je d z ie  do P a ryża , b y  na w y s ta w ie  o rg a n i­
zow ane j przez fra n c u s k ą  f irm ę  S O M E L O R  znaleźć się w ś ród  
p od ob n ych  d o m k ó w  czasowego za m ie szkan ia , ja k  się to  fa ­
chow o  o kre ś la . M ow " o szczecińskim dom ku turystycznym , 
w ytw arzanym  przez spółdzielnię „ P R E F A -M A T ” ze stypizo­
wanych elem entów  budowlanych zaprojektow anych i opaten­
tow anych przez prezesa te j spółdzielni inż. S Z Y M A Ń S K IE G O  
1 inż. Ł A C IŃ S K IE G O .

W ła śn ie  te ch n o lo g ia  p ro d u k c ji e le m e n tó w  ty c h  d om ków  
je s t n a jw ię k s z ą  re w e la c ją . „ M u r ”  ta k ie g o  d o m k u  sk łada  się 
z k i lk u  w a rs tw . Ścianę  w e w n ę trz n ą  s ta n o w i p ły ta  n ida -g ip s , 
n as tępn ie  je s t p u s tk a  p o w ie trz n a , p o te m  p ły ta  trz c in o w a  
i  d w ie  w a rs tw y  g ipsow e  ty n k u  odpornego na w p ły w y  a tm o ­
s fe ryczne  i  p o w ie rz c h n io w o  s y lik o n o w a n e . T y n k i mogą m ieć 
różne  k o lo ry  i  są w y k o n y w a n e  w  za k ład z ie  p ro d u k c y jn y m . 
N a m ie jsce  b u d o w y  p rz y je ż d ż a ją  a b s o lu tn ie  go tow e  e lem en ty . 
M o n ta ż  d om ku  o pow . 16 m k w ., z w n ę k ą  kuchenną , u m y ­
w a lk ą  i W C  trw a  10— 12 godz in . W y k c n u je  go 3 ro b o tn ik ó w . 
K o s z tu je  29 tys ię cy  z ł. W łaśn ie  ta k i dom ek, n azw any „P re fa -  
M a t 16” , cieszy s ię  —  ja k  do tą d  —  n a jw ię k s z y m  pow odzen iem  
w śród  n ab yw có w . Jest to  w y g o d n y  dom ek tu ry s ty c z n y . —  
Jeden z 9 ro d z a jó w , ja k ie  zespół Sp. P re fa -M a t zdąży ł ju ż  
opracow ać. O prócz  d o m k ó w  ty p o w o  tu ry s ty c z n y c h  (ty p  
„T ra m p ”  m a k s z ta łt  n a m io tu ) o praco w a no  d o ku m e n ta c je  na 
dom ek o p ow . 43 m  k w . m ogący  s łu żyć  ja k o  o b ie k t s ta łego

zam ieszkan ia . Tego ty p u  d o m k ie m  m ie s z k a ln y m  za in te reso ­
w a li  s ię  B e lgo w ie  i G recy . » T ra m p ”  n a to m ia s t zn a la z ł uzna ­
n ie  u  A n g lik ó w  i  S zw edów . W ę g rzy  z g ło s ili chęć k u p ie n ia  
50 tu ry s ty c z n y c h  „P re fa -M a tó w  16” , a b oda j n a jw ię k s z e  n a ­
d z ie je  na w sp ó łp racę  ro k u je  f irm a  fra n c u s k a , o k tó re j w spo ­
m in a liś m y  na w stę p ió . Francuzi chcą kupować różne nasze 
flom ki, a także proponują w ykonyw an ie  elem entów  do dom ­
ków  wg francuskiej dokum entacji. W ielce cenią sobie bowiem  
technologię produkcji prefam atow skich elem entów. Z a in te re ­
so w an ie  o d b io rc ó w  zag ran iczn ych  je s t b ardzo  duże. C H Z  
„C e k o p ”  p ro je k tu je  z o rg an izo w an ie  w y s ta w y  szczecińsk ich  
d om ków  w  k ilłc u  k ra ja c h .

M ożna śm ia ło  p ow iedz ieć , że udane dz iec ię  szczecińskiego 
„P re fa -M a tu ”  ro b i zasłużoną k a r ie rę . O becn ie  p ro d u k u je  s ię  
ok. 20 d om ków  m ies ięczn ie . Z  c h w ilą  u ru c h o m ie n ia , w  1967 r., 
now ego za k ła d u  p ro d u k c y jn e g o  lic z b a  ta  w z rośn ie  do 50. 
S p ó łd z ie ln ia  n ie  rr.ą żadnych  k ło p o tó w  p ro d u k c y jn y c h  i  su ­
ro w c o w y c h ; m a w ię c  p rze d  sobą  duże p e rs p e k ty w y  ro z w o ­
jo w e .

Ciesząc się z z a g ran iczn e j k a r ie ry  szczecińskiego d om ku  
n ie  m ożna n ie  p om yś leć  o ko rzyśc ia ch , ja k ie  m o g lib y ś m y  od ­
n ieść m y  —  szczecin ian ie . N a le ża ło b y  za in te resow ać się m o ż li­
w ośc ią  u s ta w ie n ia  ta k ic h  d o m k ó w  w  m ie jscow ośc iach  n ad ­
m o rs k ic h  i  —  w zo re m  Ł o d z i —  na d z ia łk a c h  (m ieszkać tam  
w  c iągu  la ta ). W s z y s tk im  —  k tó r z y  m arzą  o w ła s n y m  d om ku  
je d n o ro d z in n y m , tań szy  n iż  inne , dom ek p re fa m a tg w s k i p o ­
w in ie n  odp ow ia da ć , (aż)


